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Bedlno�|�Koncert�galowy�„Chatko�mała”

Młodzi ćwiczyli, teraz 
pokażą czego się nauczyli

W sobotę, 26 października, 
o godz. 16.00 w sali widowisko-
wej Gminnego Ośrodka Kultury 
w Bedlnie odbędzie się koncert 
galowy projektu fi nansowanego 
przez Narodowe Centrum Kultury 
pt. „Gdzie ty jesteś chatko mała” 
w ramach programu EtnoPolska 
2019. Będzie to fi nał 2-miesięcz-
nych warsztatów wokalno-tanecz-
nych.

W projekcie wzięło udział ok. 
100 osób: dzieci, młodzieży i do-
rosłych z terenu gminy Bedl-
no. Warsztaty teatralne z dziećmi 
i młodzieżą prowadziła Mar-
ta Rutkowska, instruktor teatru, 
warsztaty taneczne Damian Waś-
kiewicz, zajęcia muzyczne i wo-
kalne Renata Mosiołek, która była 
koordynatorem projektu i Krzysz-
tof Trusiński.  str. 3

Bedlno�|�GoK�znów�bez�dyrektora

Elżbieta Milczarska 
zrezygnowała z funkcji
Po miesiącu pracy w Gminnym Ośrodku Kultury 
w Bedlnie na stanowisku dyrektora placówki, 
powołana na tę funkcję Elżbieta Milczarska 
zrezygnowała z pracy w GOK. Wypowiedzenie 
z pracy złożyła po dwóch tygodniach.

Od 7 października nie jest już 
dyrektorem. To zaskoczenie, bo-
wiem pani Elżbieta przychodzi 
do GOK i pracuje społecznie.

O powodach rezygnacji z pra-
cy nie chce mówić. – Bardzo lu-
bię tę pracę i będę społecznie 
wspierać placówkę – mówi nam 

Elżbieta Milczarska. – Będę się 
angażować w działalność GOK. 
Jak zostanie rozpisany konkurs 
na dyrektora, to może wystartu-
ję... – dodaje tajemniczo.

Nic nie wskazywało, że nowa 
dyrektor tak szybko zrezygnuje 
z funkcji. Podczas koncertu „Mu-
zyki Wielu Kultur” 8 październi-
ka dziękowała artystom za przy-
bycie do Bedlna i koncert. Na ręce 
artystów przekazała duży kosz 
z różami. Teraz dowiadujemy się, 
że wówczas już nie była dyrek-
torem, a kosz kwiatów, jak nam 
mówi, kupiła za własne pienią-
dze. 

Elżbieta Milczarska pracuje 
na cały etat w Młodzieżowym 
Ośrodku Socjoterapii w Żychli-
nie, od 9 września miała 3/4 eta-
tu w GOK Bedlno. Jak infor-
muje wójt Józef Ignaczewski, 
wynagrodzenie wynosiło 4.800 
zł brutto za 3/4 etatu (jak poli-
czyliśmy, 6.400 zł brutto za cały 
etat).  str. 6

elżbieta Milczarska 
była�dyrektorem�GoK�w�bedlnie�
tylko�przez�miesiąc.
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Żychlin�|�zarzut:�zostawiono�spółkę�bez�pomocy

Prezes Materka 
rezygnuje z funkcji 
Podczas sesji Rady Miejskiej w Żychlinie, 
18 października, prezes spółki gminnej Mig-Ma, 
ku zaskoczeniu wszystkich poinformował, 
że 17 października złożył rezygnację z funkcji 
prezesa, zarówno do Urzędu Gminy Żychlin 
jak i do Rady Nadzorczej. Ostatnim dniem 
pracy prezesa będzie 4 listopada. 

Z fi rmą Mig-Ma prezes Ma-
terka rozstaje się po 16 latach pra-
cy. – Moja decyzja wynika z faktu 
braku zainteresowania spółką ze 
strony właściciela, czyli Urzędu 
Gminy Żychlin, a spółka wyma-
ga dofi nansowania – mówił krót-
ko prezes. Jednocześnie uspokoił 
radnych, że spółka nie ma długów, 
a wynik fi nansowy za 9 miesięcy 
to 21.000 zł zysku. 

Burmistrz Grzegorz Ambro-
ziak dziękował Markowi Materce 
za 16 lat pracy w spółce. – Pana pi-
smo mnie zaskoczyło – przyznał. 
– Gmina Żychlin nie jest gminą 
zamożną, nie było nas stać na do-
fi nansowanie. Dziękuję za 13 lat 
współpracy ze mną. Przed nami 
konieczność restrukturyzacji jed-
nostek organizacyjnych gminy, 
będziemy szukać najlepszych roz-
wiązań.

Spółka gminy Mig-Ma zajmuje 
się usługami komunalnymi: spół-
ka zarządza wysypiskiem odpa-
dów, odbiera odpady komunalne 
od niektórych przedsiębiorców, 

obsługuje miejską targowicę i wy-
konuje prace budowlane i remon-
towe.

Marek Materka mówi nam, że 
przez te 16 lat ani od burmistrza 
Zdzisława Wencla, ani od obecne-
go burmistrz Grzegorza Ambro-
ziaka, Mig-Ma nie dostała ani zło-
tówki dokapitalizowania. – Wiele 
razy rozmawiałem na ten temat 
z włodarzami gminy. Dokapitali-
zowanie spółki pomogłoby szyb-
ciej dostosować spółkę do wyma-
gań rynku usług komunalnych, by 
być bardziej konkurencyjnym – 
mówi Materka.

– 16 lat pracy w spółce to kawał 
życia, trochę żal odchodzić, ale za-
wsze coś się zaczyna i coś się koń-
czy. Przede mną nowe wyzwania, 
póki mam jeszcze energię do dzia-
łania – mówi ustępujący prezes. – 
Kiedyś musi nadejść czas rozsta-
nia i taki właśnie nadszedł. 

Prezes Materka podkreśla, że 
na przestrzeni lat zakupił do spół-
ki kilka używanych samochodów 
ciężarowych, kosiarkę rotacyjną 

i bijakową do czyszczenia ro-
wów, zakupił koparko-ładowarkę, 
a w 2018 roku nowy ciągnik Ur-
sus, kupił też Fadromę L 200 z za-
sobów wojskowych, nowy silnik 
za ponad 20.000 zł do Fadromy, 
a w tym roku zakupił nowe rusz-
towania systemowe o powierzch-
ni pracy 200m2 oraz sprężarkę do 
tynkowania. Jak mówi wszystkie 
zakupy nie są obciążone kredy-
tem. Sprzęty były wykorzystywa-
ne w tym roku do modernizacji 
świetlicy wiejskiej w Czesławo-
wie.

Radni byli zaskoczeni rezygna-
cją prezesa. – Przyznam, że by-
łam zaskoczona, jak i inni radni 
– mówi Ewa Stańczak, przewod-
nicząca Komisji Rozwoju Gospo-
darczego i Budżetu. – Rozmów 

na temat sytuacji w spółce, a tym 
bardziej o potrzebie jej dokapita-
lizowania nie było. Wiem, że do 
Rady Miejskiej w tej sprawie nie 
wpłynęło żadne pismo. Trudno 
coś więcej powiedzieć. Burmistrz 
poinformował, że będzie spotka-
nie i będziemy rozmawiać na te-
mat spółki.

Radni co roku radni otrzymy-
wali z Mig-Ma sprawozdanie 
z działalności, ale dyskusji na te-
mat funkcjonowania spółki na ko-
misjach nie było.

jaki los spółki wodnej 
Ziemi Żychlińskiej?
Marek Materka jest też preze-

sem żychlińskiej Spółki Wodnej 
i póki co, nic w tej sprawie się 
nie zmienia. Wszyscy wiedzą, że 
to spółka Mig-Ma świadczyła na 
rzecz spółki usługi księgowości 
oraz wykonywała prace związane 
z renowacją rowów. – Z tego tytu-
łu spółka dostawała ok. 150.000 
zł rocznie. To od nowego prezesa 
będzie zależeć czy będzie chciał 
kontynuować współpracę ze Spół-
ką Wodną Ziemi Żychlińskiej, czy 
będziemy szukać innego rozwią-
zania – dodaje Marek Materka. 

W spółce Mig-Ma pracuje 10 
osób na etatach, plus prezes, plus 
2 osoby na umowę zlecenie. Rezy-
gnacja prezesa z funkcji sprawia, 
że wśród załogi też jest niepokój 
o przyszłość i stanowiska pracy.

Dorota Grąbczewska

Rzut okIeM�|�MieszKańCy�PoWiTaLi�noWeGo�PRoboszCza�W�beDLnie�

ks. Wiesław Frelek, dziekan 
z Żychlina, wprowadził 
uroczyście w niedzielę, 
20 października, ks. Roberta 
Awerjanowa do parafi i 
w Bedlnie,�którą�objął�on�po�
śmierci�dotychczasowego�
proboszcza,�ks.�bolesława�
Kuśmirka.�

Więcej o tej zmianie 
– na str. 3.fo
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Pacyna: przepisy 
sprzed lat
zebrane w książce. str. 9



Bezpieczeństwo
�www.lowiczanin.info2 24�października�2019������nr 43   

NASI DzIeNNIkARze Do WASzeJ DySPozyCJI 
oD 8.30 Do 15.30
Telefon�redakcyjny 796 455 333
e-mail:�zychlin@lowiczanin.info
DOROTa GRąBcZewska

Bedlno�|�azbestowa�afera�czy�próba�ośmieszenia?

Dokąd trafi ał
zdemontowany eternit?
W gminie Bedlno, a zwłaszcza wśród mieszkańców Stradzewa wrze 
jak w ulu. Wszystko za sprawą doniesienia złożonego przez Jadwigę i Jana Z. 
ze Stradzewa o popełnieniu przestępstwa (a nie podejrzeniu przestępstwa) 
w gminie Bedlno przeciwko środowisku, zdrowiu i życiu ludzi przez byłego 
wójta i jego pracowników oraz przez przedsiębiorcę z Pniewa i Stradzewa.

Przestępstwo miałoby polegać 
na zakopywaniu lub zatapianiu 
płyt azbestowych na terenie wy-
robiska pożwirowego, za dawnym 
sklepem GS, gdzie rok temu (jesz-
cze przed wyborami samorządo-
wymi) właściciel nieruchomości 
chciał wydzierżawić teren pod za-
kład przetwórstwa materiałów nie-
bezpiecznych.

O zawiadomieniu złożonym 
przez mieszkańców do kilku or-
ganów państwowych powiadomił 
Annę Ratajczyk, przewodniczą-
cą Rady Gminy Bedlno, Główny 
Inspektor Ochrony Środowiska 
w Warszawie, który wg kompe-
tencji skierował skargę na dzia-
łania wójta (poprzedniego wójta) 
do Rady Gminy. Pismo dotarło do 
urzędu 18 października i od razu 
zawrzało. Informacja rozeszła się 
lotem błyskawicy. GIOŚ przesłał 
do urzędu też pismo mieszkań-
ców, którzy z pełną stanowczością 
stwierdzają, że doszło do prze-
stępstwa przy utylizacji azbestu. 

Zarzucają oni, że proceder 
ze strony przedsiębiorców i urzęd-
ników gminnych miał dopro-
wadzić do przywłaszczenia pie-
niędzy z dotacji WFOŚiGW 
w Łodzi przeznaczonych na pra-
widłową utylizację azbestu. 
Wnioskodawcy piszą, że działanie 
grupy przestępczej jest karygod-
ne, bowiem prawidłowo pobraną 
dotację dzielono pomiędzy człon-
ków grupy. Pismo do organów zo-
stało wystosowane 2 października, 
9 października dotarło do GIOŚ, 
a 11 października zostało wysłane 
do UG w Bedlnie.

Takich ludzi tu nie ma
Informacja na pierwszy rzut 

oka niesamowita i skandaliczna. 
Szybko jednak ustalono, że auto-
rzy doniesienia nie zamieszkują 
w Stradzewie, a pod wskazanym 
adresem zamieszkuje ktoś inny. 

Teraz wszyscy w okolicy się za-
stanawiają czy osoba, która infor-
mowała o przestępstwie celowo 
nie podała prawdziwych danych, 
by uniknąć skutków doniesienia 
do organów, czy też może ktoś 
chce po prostu rzucić złe światło 
na byłego wójta, a może jeszcze 
komuś innemu zaszkodzić?

– Dokładnie sprawdziłem. W 
Stradzewie nie mieszkają i nie 
mieszkali Jadwiga i Jan Z. – mówi 
Waldemar Grawender, radny 
gminny i mieszkaniec Stradzewa.

W piśmie skierowanym do or-
ganów napisane jest, że właściciel 
gruntów, na których rzekomo za-
kopano (lub zatopiono – przyp. 
red.) azbest, siedzi w więzieniu, 
choć nikt nie wie, za co odbywa 
karę więzienia.

GIOŚ w Warszawie poinfor-
mował również, że pismo z proś-
bą o kontrolę skierował do Woje-
wódzkiego Inspektora Ochrony 
Środowiska w Łodzi.

– Wiem o rzekomych niepra-
widłowościach w Stradzewie, 
bowiem poinformowała mnie 
o tym przewodnicząca Rady Gmi-
ny Bedlno – mówi nam Marze-
na Sokołowska, kierownik WIOŚ 
w Skierniewicach. Teraz czekam 
na pismo z GIOŚ w Warszawie 
i na pewno rozpoczniemy kontrolę 
interwencyjną.

władze gminy chcą 
sprawdzić
Przewodnicząca rady Anna Ra-

tajczyk wyjaśnia, że po otrzyma-
niu pisma z GIOŚ i skargi miesz-
kańców, przekierowała pisma 
do odpowiednich służb, zgodnie 
z kompetencjami. 

– Teraz prokuratura w Kut-
nie będzie wyjaśniać okoliczno-
ści zdarzenia i weryfi kować czy 
doniesienie oparte jest na faktach 
i czy rzeczywiście istnieje niebez-
pieczeństwo, że ludzie są podtru-
wani poprzez nieuprawnione skła-

dowanie odpadów azbestowych 
– mówi Anna Ratajczyk. – Taki 
obowiązek ma każdy, kto poweź-
mie informację o podejrzeniu po-
pełnienia przestępstwa. Wpraw-
dzie w piśmie była informacja, że 
pismo trafi ło też do Prokuratury 
Krajowej i CBA, ale pewności nie 
ma, dlatego przesłałam zawiado-
mienie do Prokuratury Rejonowej 
w Kutnie.

Postępowanie wyjaśniające 
w  sprawie wszczął również wójt 
Józef Ignaczewski. – Mój kierow-
nik Andrzej Tarka analizuje całą 
dokumentację w tej sprawie, po-
cząwszy od 2016 roku, gdy gmi-
na zajmowała się zbiórką i utyliza-

cją wyrobów azbestowych – mówi 
Józef Ignaczewski, wójt gminy 
Bedlno. – Jak sprawa faktycznie 
wygląda w terenie, to liczę, że 
sprawdzi to WIOŚ. Jeśli faktycz-
nie okazałoby się, że w terenie jest 
azbest, to obawiam się, że na gmi-
nę spadnie obowiązek oczyszcze-
nia terenu, a dochodzenie rosz-
czeń z tego tytułu od właściciela 
nieruchomości będzie długotrwa-
łym procesem. Poczekajmy spo-
kojnie do ustaleń komisji i kontro-
lerów ochrony środowiska.

Pod osłoną nocy?
Mieszkańcy Stradzewa przy-

znają, że nic podejrzanego nie 
widzieli, ale nie jest wykluczone, 
że azbest wyrzucono pod osłoną 
nocy. Rok temu wskazywali, że 
właściciel nieruchomości wyle-
wa do stawu po żwirowni jakieś 
śmierdzące substancje, również 
nocą, ale nikt nie reagował.

Inni twierdzą, że jeśli nawet 
ktoś coś widział, to sprawa jest 
zbyt dużego kalibru i strach cokol-
wiek mówić, by nie narazić siebie 
i rodziny na nękanie i reperkusje. 
– Od tego są służby WIOŚ, któ-
re mają odpowiedni sprzęt, więc 
mogą sprawdzić, czy faktycznie 
został tutaj wyrzucony niebez-
pieczny azbest – mówią. 

W WFOŚiGW w Łodzi usły-
szeliśmy, że skoro gmina otrzy-
mywała dotację, to w papierach 
musiało się wszystko zgadzać. Do 
WFOŚiGW oprócz faktur wyko-
nawcy konieczne było dostarcze-
nie karty odbioru odpadu przez 
fi rmę zajmującą się utylizacją 
azbestu.

Z były wójtem Krzysztofem 
Kołachem nie udało się nam skon-
taktować. Nie odbierał telefonu. �              

cO ROku DZiesiąTki TYsięcY
od�kilku�lat�gmina�bedlno�
realizuje�program�zbierania�
i�utylizowania�odpadów�
azbestowych.�
Program�jest�w�dużej�części�
dofi�nansowywany�
z�WfoŚiGW�w�łodzi.�
by�dotacja�była�wypłacona,�
musiały�być�zachowane�

wszystkie�procedury.�
Dofi�nansowanie�wynosiło�
różnie,�ale�w�każdym�roku�po�
ok.�98-90%.�na�stronie�biP�UG�
bedlno�sprawdziliśmy,�że�
w�2016�r.�na�utylizację�azbestu�
gmina�wydatkowała�łącznie�
98.164�zł,�w�2017�r.�–�79.054�zł,�
w�2018�r.�–�43.787�zł.�dag

Przyzórz�|�złodzieje�ukradli�ciągnik�C-360

Właściciele proszą o pomoc, 
bo policja jest bezradna
W nocy z 15 na 16 października w Przyzorzu, gmina 
Strzelce, w sąsiedztwie gminy Oporów, złodzieje zabrali 
ciągnik C-360 koloru czerwonego, 
z srebrnymi felgami i charakterystyczną lutowaną 
kierownicą. Wartość ciągnika to ok. 15.000 zł.

– Potwierdzam, że w nocy
z 15 na 16 października z niegro-
dzonej posesji zginął ciągnik C-360 
– mówi młodszy aspirant Ane-
ta Kowalska, p.o. rzecznika KPP 
w Kutnie. – Sprawę prowadzi 
wydział dochodzeniowo-śledczy 
z KPP w Kutnie. 

Informacje o kradzieży otrzy-
maliśmy od okolicznych miesz-
kańców, którzy po zdarzeniu za-
czynają się bać o swój dobytek. 
Policja o zdarzeniu mówi dopiero, 
gdy pytamy o konkretną kradzież, 
a przecież sama powinna informo-
wać o podobnych zdarzeniach, by 
ostrzec ludzi, by uważniej patrzy-
li na kręcących się obcych. Podob-
nie było w gminie Bedlno, gdy 
dochodziło tam do kilku kradzie-
ży sprzętów rolniczych o wartości 
150.000 zł każdy. Nikt z poszko-
dowanych nie odzyskał sprzętu, 
a złodziei też nie zatrzymano.

– Ciągnik z wtorku na środę 
postawiliśmy za ogrodzeniem, 
w szczycie budynku. Musiał zgi-
nąć w nocy. Ślady wskazywały, że 
złodzieje musieli go najpierw ze-
pchnąć z górki, a odpalić dopie-

ro dalej od zabudowań. Dojechali 
do drogi asfaltowej i tam ślad się 
urwał – mówi poszkodowana wła-
ścicielka. – Dzwoniłam 22 paź-
dziernika na policję dowiedzieć 
się, co słychać w sprawie kradzie-
ży i usłyszałam, że postępowanie 
będzie umorzone, chyba że poja-
wią się nowe okoliczności, to zaj-
mie się sprawą wydział docho-
dzeniowo-śledczy. Jedyna szansa 
w ludziach, którzy być może za-
uważyli nasz ciągnik, który jest 
bardzo charakterystyczny, wście-
kle czerwony ze srebrnymi felga-
mi, śmiesznym siedzeniem.

Jak mówi nam kobieta, po oko-
licznych wsiach, również w gmi-
nie Oporów, od jakiego czasu 
kręcą się nieznajomi, podjeżdża-
ją różnymi samochodami, puka-
ją do ludzi. Ewidentnie patrzą czy 
w gospodarstwie są kamery. 

– Dopiero po zdarzeniu zaczy-
nam kojarzyć pewne fakty, które 
miały miejsce – mówi kobieta. – 
Najwyraźniej najpierw obserwu-
ją teren, a później wybierają ofi arę 
kradzieży. Ludzie muszą mieć te-
raz oczy szeroko otwarte.  dag

Żychlin�|�3�lata�więzienia�grozi�za�ten�czyn

Szczeniaki utopione 
i wyrzucone na śmietnik
56-letnia mieszkanka 
Żychlina odpowie 
przed sądem za utopienie 
we wiadrze wody 
w łazience pięciu nowo 
narodzonych szczeniąt. 

Utopiła zwierzęta, gdyż jak 
twierdzi było ich za dużo. Przy-
znała się do winy.

Do zdarzenia doszło 18 paź-
dziernika. Wolontariuszka Stowa-
rzyszenia Cztery Łapy z Żychlina 
Sandra Jońska otrzymała anoni-
mowy telefon, że w jednym z do-
mów jednorodzinnych w Żychli-
nie doszło do zabicia pięciu nowo 
narodzonych szczeniaków, które 
wyrzucono w reklamówce do po-
bliskiego śmietnika. Informacja 
się potwierdziła. Z kontenera na 
śmieci wolontariusze wyciągnęli 
reklamówkę z martwymi szcze-
niętami. Powiadomili policję, któ-
ra przyjechała bardzo szybko.

Razem udali się pod wskaza-
ny adres. 56-letnia kobieta, matka 
właścicielki czworonogów, przy-

znała się, że w łazience we wia-
drze utopiła pięć szczeniaków. 
Jednego zostawiła. Jak wyjaśnia-
ła zrobiła tak, bo suczka miała za 
dużo szczeniąt, a ona nie wiedzia-
ła co z nimi zrobić. Sąsiedzi jej 
podpowiedzieli, by tak postąpiła. 
Topiła szczeniaki w łazience w 
nocy, by wnuczkowie nie widzieli. 

Nie wiedziała, że szczeniaki 
mogła oddać do stowarzyszenia, 
nie wiedziała też, że suczkę moż-
na poddać sterylizacji z 50% bo-
nifi katą z Urzędu Gminy Żychlin.

Jak mówią nam wolontariu-
sze, rodzina w której doszło do 
uśmiercenia szczeniąt, starała się 
jakiś czas temu o adopcję jednego 
z psów ze Stowarzyszenia Czte-
ry Łapy. Nie przeszli procedury 
adopcyjnej i czworonoga nie do-
stali. Najwyraźniej psa dostali od 
kogoś innego. Teraz suczka wraz 
z jednym szczeniakiem znajdu-
je się w schronisku Czterech Łap. 
Nie miała obowiązkowego szcze-
pienia przeciwko wściekliźnie. 
Suczkę nazwano Amber.  dag

orłów Parcel |�Mogło�być�groźniej

Jeepem w drzewo
18 października ok. godziny 

16.30 strażacy zostali poinfor-
mowani o wypadku drogowym 
w miejscowości Orłów Par-
cel, gmina Bedlno. Samochód 
osobowy Jeep Grand Trackhawk 
zjechał do rowu i uderzył w drze-
wo.

– Dwójka dzieci w wieku 12 
i 14 lat uskarżała się na ból brzu-
cha i głowy, dlatego pogotowie za-
brało dzieci do szpitala w Kutnie 
– informuje dyżurny PSP w Kut-
nie. – Na miejsce zadysponowano 

trzy jednostki: OSP Żychlin, OSP 
Wola Kałkowa i JRG Kutno. Kie-
rujący samochodem mężczyzna, 
mieszkaniec powiatu łódzkiego, 
nie dostosował prędkości do panu-
jących warunków i dlatego zjechał 
do rowu i uderzył w drzewo – po-
twierdza młodszy aspirant Ane-
ta Kowalska p.o. rzecznika KPP 
Kutno. – Na szczęście nikomu nic 
poważnego się nie stało, a zdarze-
nie zostało zakwalifi kowane jako 
kolizja, zaś kierujący ukarany zo-
stał mandatem karnym.  dag 

Gmina oporów�|�Duże�straty�właściciela

Pożar suszarni w Jastrzębiej
18 października o godz. 17.14 

strażacy z Kutna otrzymali infor-
macje o pożarze suszarni w Jastrzę-
biej, w fi rmie która prowadzi skup 
zbóż i kukurydzy na dużą skalę. 

Do akcji skierowano cztery jed-
nostki: JRG Kutno, 2 OSP Ży-

chlin i OSP Skórzewa. – Nasze 
działania polegały na opróżnieniu 
zbiornika z kukurydzy i przelaniu 
jej wodą – mówi dyżurny straży 
w Kutnie. – Akcja zakończyła się 
o godz. 20.55. Właściciel oszaco-
wał straty na 15.000 zł.  dag

Gruzowisko z elementami płyt azbestowych faktycznie istnieje 
na wskazanym miejscu, ale płyt nie jest wiele.�Więcej�podejrzeń�budzi�
duże�lustro�wody�po�żwirowni.
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Jeśli�faktycznie�
okazałoby�się,�
że�w�terenie�jest�azbest,�
to�obawiam�się,�
że�na�gminę�spadnie�
obowiązek�oczyszczenia�
terenu,�a�dochodzenie�
roszczeń�z�tego�
tytułu�od�właściciela�
nieruchomości�będzie�
długotrwałym�procesem.

wójt Józef Ignaczewski
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Bedlno�|�Koncert�galowy�„Chatko�mała”

Młodzi ćwiczyli, teraz pokażą czego się nauczyli
dokończenie ze str. 1
– Podczas koncertu galowe-

go dzieci zaprezentują 10 pieśni 
ludowych z regionu łowickiego 
oraz jedną piosenkę z repertuaru 
Zespołu Śpiewaczego Szewco-
wianki. Będą ubrane w uszytych 
w ramach projektu stylizowanych 
strojach ludowych – uchyla rąbka 

tajemnicy Renata Mosiołek. – To-
warzyszyć im będzie kapela „Nas 
troje” z Łowicza. Koncert popro-
wadzą uczniowie ze Szczawina 
Kościelnego. Na scenie wystąpi 
ok. 20 dzieci. Zaśpiewają też Ze-
społy Śpiewacze: Żeroniczanki, 
Wesołe Pleckowianki, Wojszy-
canki i Szewcowianki. 

W ramach projektu został wy-
drukowany śpiewnik z 36 utwora-
mi, które są w repertuarze zespo-
łów z terenu gminy Bedlno wraz 
z linią melodyczną spisaną przez 
Renatę Mosiołek. Poczęstunek dla 
gości koncertu finałowego przy-
gotują Koła Gospodyń Wiejskich 
z Pniewa i Stanisławic. 

– Bardzo się cieszę, że udało się 
nam zrealizować projekt. Pomimo 
wakacji grupa dzieci dojeżdżała 
do GOK, by przez kilka godzin 
dziennie uczestniczyć w warszta-
tach – dodaje pani Renata. – Po-
wstała fajna młodzieżowa grupa 
folkowa, która może być piękną 
wizytówką gminy Bedlno.  dag

Żychlin�|�Wystawa�TMHŻ

„Zaczęło się 80 lat temu, we wrześniu...”
Taki tytuł nosiła wystawa 
zorganizowana przez 
Towarzystwo Miłośników 
Historii Żychlina w sali 
konferencyjnej Urzędu 
Gminy Żychlin w dniach 
9-11 października.  
Wystawę odwiedziło kilka 
grup młodzieży szkolnej, 
łącznie ok. 100 osób.

Wystawę przygotowali: Anna 
Wrzesińska, Artur Stańczak, Ja-
cek Jóźwik i Ryszard Zimny. Pre-
lekcję z prezentacją multimedial-
ną prowadziła Anna Wrzesińska. 
Po krótkiej prezentacji, wprowa-
dzającej w tematykę agresji nie-
mieckiej na Polskę, zwiedzają-
cy obejrzeli repliki czasopism  
z okresu wojny, oryginalne zdjęcia 
oraz akcesoria wojskowe (hełmy, 
karabiny, noże, menażki itp.), któ-
re można było zobaczyć z bliska 
i dotknąć.

Wystawę obejrzeli uczniowie  
z klas VI a, VI b, VII i VIII Szko-
ły Podstawowej nr 1 pod opieką 
nauczycieli: Izy Gałązka, Barba-
ry Sadkowskiej, Agnieszki Sidwa 

i Bogdana Kciuka oraz kl. VIII 
Szkoły Podstawowej nr 2 z Ma-
rzeną Lewandowską.

Zorganizowanie wystawy to 
kolejne przedsięwzięcie TMHŻ 

w ramach obchodów 80. roczni-
cy wybuchu II wojny światowej. 
29 września TMHŻ zorganizo-
wało koło dworu w Dobrzelinie 
Piknik Narodowy z inscenizacją 

„Szpital polowy” wg scenariusza 
Anny Wrzesińskiej. W insceniza-
cji wzięli udział członkowie towa-
rzystwa oraz młodzież ze Skakan-
ki i SP w Grabowie.  dag

Bedlno�|�Ks.�Robert�już�na�miejscu

Mieszkańcy 
powitali nowego 
proboszcza
W niedzielę,  
20 października, podczas 
mszy świętej o godz. 11.30  
mieszkańcy powitali 
nowego proboszcza  
parafii w Bedlnie  
pw. Męczennika Floriana, 
ks. Roberta Awerjanowa, 
dotychczasowego 
proboszcza parafii  
w Łaniętach, który pracował 
tam od 2012 roku.

Symbolicznego przekazania 
kluczy do parafii w Bedlnie i ko-
ścioła dokonał dziekan dekanatu 
żychlińskiego ks. Wiesław Frelek.

Ks. Frelek odczytał dekret bi-
skupa łowickiego ks. Andrze-
ja Dziuby z 7 października 2019 
r., który z dniem 20 październi-
ka zwolnił ks. Roberta Awerjano-
wa z funkcji proboszcza parafii 
w Łaniętach (dekanat św. Waw-
rzyńca w Kutnie), a mianował go 
proboszczem parafii w Bedlnie. 
Zmiana personalna na stanowisku 
proboszcza była efektem śmierci 
dotychczasowego wieloletniego 
proboszcza parafii ks. Bolesława 
Kuśmirka. 

– Módlmy się za ks. Kuśmirka, 
ale też módlmy się za ks. Roberta, 
który funkcje obejmuje w niedzie-
lę misyjną – mówił ks. Wiesław 
Frelek. – Witamy w dekanacie 
Żychlin. Parafianie brawami po-
witali nowego proboszcza.

– To ważny dzień w naszej pa-
rafii. Miesiąc czekając (ks. Bo-
lesław zmarł 22 września) wraz  
z ks. Ryszardem modliliśmy się 
– mówiła Aleksandra Lucińska.  
– Wierzymy, że księdza chary-
zmat wyznaczy kierunek działa-
nia parafii. Wierzymy, że para-
fię oddajemy w dobre ręce, że ks. 
proboszcz będzie czuć się w na-
szej parafii dobrze.

Nowego proboszcza witały 
dzieci, młodzież, ministranci oraz 
Ewa Kowalska i Jadwiga Wasi-
lewska w imieniu społeczności 
szkolnej. – Mamy zaszczyt powi-
tać księdza i wierzymy, że będzie 
ksiądz naszym przewodnikiem, 
obiecujemy, że dołożymy starań, 
aby ksiądz dobrze czuł się w na-
szej parafii – mówiła Ewa Kowal-
ska, dyrektor SP Bedlno. 

Nowy proboszcz ks. Robert 
Awerjanow obejmuje parafię li-
czącą 2.935 osób, czyli prawie 
dwa razy większą niż Łanięta 
(1.650 osób). Święcenia kapłań-
skie przyjął 18 maja 1996 roku. 
Od 2007 roku jest wizytatorem 
nauki religii w rejonie łęczyckim, 
od 2008 r. jest referentem Dusz-
pasterstwa Rodzin, od 2015 roku 
referentem duszpasterstwa Ekip 
Notre-Dame oraz ojcem duchow-
nym dekanatu św. Wawrzyńca  
w Kutnie. 

– Gdy ks. Bolesław Kuśmirek 
umarł, my, księża, uczestniczyli-
śmy w rekolekcjach u salezjanów, 
w Woźniakowie pod Kutnem. 
Obaj z ks. Bolesławem pochodzi-
liśmy z tej samej parafii w Socha-
czewie, choć dzieliła nas różnica 
20 lat – mówił ks. Robert Awer-
janow. – Wtedy podjęliśmy de-
cyzję, że wszyscy przyjeżdżamy  
na pogrzeb. Wtedy nie sądziłem, 
że będę kierować waszą parafią.

Nowy proboszcz mówił, że dla 
niego ważne są dwa kierunki: mi-
łosierdzie Boże i modlitwa za-
równo parafian, jak i proboszcza,  
o siłę trwania w stanie kapłań-
skim, siłę, by pokonywać własne 
słabości i złe przyzwyczajenia. 
Drugie to szacunek do rodzi-
ny i małżeństwa rozumianej jako 
związek kobiety i mężczyzny.

Nowy proboszcz prosił o czas, 
by mógł zapoznać się ze specyfi-
ką parafii. 

Dorota Grąbczewska

Proboszcza ks. Roberta Awerjanowa powitali�uczniowie,�którzy�czekają�
na�bierzmowanie.
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Wystawę o II wojnie światowej przygotowaną�przez�TMHŻ�obejrzało�ok.�100�uczniów�z�sP�1�i�sP�2.

fo
T.

�T
M

H
z



4 �www.lowiczanin.info24�października�2019������nr 43   

Aktualności
Mieszkańcy Janówka
sami remontują
swoją świetlicę. str. 6

ReKLaMa

Bedlno |�audyt�zewnętrzny�rozpoczęty

Pod lupą są finanse, sprawy kadrowe 
i zamówienia publiczne 
Od 1 października rozpoczął się audyt  
zewnętrzny budżetu gminy Bedlno za rok 2018,  
w którym władzę sprawował poprzedni  
wójt Krzysztof Kołach. Wyniki audytu będą znane 
na początku roku 2020, bowiem audytorka  
ma zakończyć pracę do 31 grudnia.

O potrzebie wykonania audytu 
zewnętrznego budżetu gminy Be-
dlno wójt Józef Ignaczewski mó-
wił od początku kadencji. Dla-

czego audyt robiony jest dopiero 
teraz?

– Środki na zlecenie audytu za-
bezpieczyliśmy w budżecie gmi-

ny dopiero w maju – wyjaśnia 
Józef Ignaczewski. – Szukaliśmy 
odpowiedniej osoby. Przeprowa-
dziłem kilka rozmów z potencjal-
nymi audytorami. Gdy wybrali-
śmy osobę, okazało się, że kończy 
ona wcześniejsze zlecenia, a póź-
niej weszliśmy w okres urlopowy. 
Dlatego umowę podpisaliśmy do-
piero 1 października.

Audyt zewnętrzny będzie wy-
konywać Violetta Wieczorkow-

ska z Łęczycy, która posiada cer-
tyfikat audytora wewnętrznego 
nadany przez ministra finansów 
w 2006 roku. Za pracę otrzyma 
8.900 zł brutto.

– Liczę na to, że przedstawio-
ny audyt będzie bardziej szcze-
gółowy niż kontrola Regionalnej 
Izby Obrachunkowej – mówi Jó-
zef Ignaczewski. 

– Będziemy mieć pełny obraz 
stanu finansów gminy. Kontro-

la będzie dotyczyć też zamówień 
publicznych i spraw kadrowych. 
Kontrola ma objąć cały 2018 r., 
ale jeśli będzie stwierdzony ja-
kiś błąd, analiza może sięgnąć 
zarówno na rok 2019, jak też 
możemy się cofnąć do lat po-
przednich, by stwierdzić czy był  
to błąd jednostkowy, czy jest po-
wielany przez kolejne lata. Wie-
rzę, że audyt zostanie wykonany 
rzetelnie.

Jak mówi wójt Józef Ignaczew-
ski jeśli audyt spełni oczekiwa-
nia, możliwy jest audyt również  
w jednostkach podległych urzędo-
wi gminy.  dag

Rzut okIeM�|�RębaKieM�Tną�Gałęzie

Na zlecenie zarządu  
Dróg Wojewódzkich  
w Łodzi do Żychlina  

przyjechali drogowcy  
z rębakiem drewna.  

za�pomocą�urządzenia�
rozdrabniającego�zbierali��

leżące�wzdłuż�drogi��
wojewódzkiej�583�uschnięte��

i�połamane�gałęzie��
po�poprzednich�wichurach.��

Część�powstałych�wiórów�
drewnianych�było�wyrzucanych��

na�pobliski�rów,�a�część�zabierana�
na�samochód.�dag

Żychlin�|�szb�zapowiada

Będą podwyżki opłat 
czynszowych w budynkach 
komunalnych
Zarządzeniem burmistrza z 1 października wzrosła stawka 
bazowa czynszu za mieszkanie. Z kwoty 1,9 zł za mkw. 
wzrosła do 2,5 zł/mkw. Kwota opłaty, jaką faktycznie będą 
ponosić lokatorzy, zależy od standardu mieszkania. 

Jak policzyliśmy, jest to pod-
wyżka o 31,5%. Nowe stawki będą 
obowiązywać od 1 lutego 2020 r.

– Ponieważ musi być 3-mie-
sięczne wypowiedzenie dotych-
czasowych umów, teraz nasi pra-
cownicy zanoszą do lokatorów 
nowe umowy z nowymi, wyższy-
mi stawkami opłat czynszowych, 
które wzrosną od 1 lutego 2020 
roku – mówi Marek Jabłoński, dy-
rektor Samorządowego Zakładu 
Budżetowego w Żychlinie. – Do-
tychczasowe stawki nie były zmie-
niane od 2011 roku.

I tak lokatorzy mieszkań pełno-
standardowych od 1 lutego 2029 
będą płacić po 3,38 zł za mkw. 
mieszkania, podczas gdy płaci-
li po 2,47 zł za mkw. Lokatorzy 
lokali socjalnych, które nie mają 
ani wody, ani kanalizacji ście-
kowej, ani centralnego ogrzewa-
nia (kamienica przy ul. Dobrze-

lińskiej i 3 Maja 5) zapłacą po 
2,35 zł za mkw., podczas gdy pła-
cili po 1,56 zł za mkw.

Najwięcej jest lokali, w których 
jest tylko woda i kanalizacja ście-
kowa, a nie ma centralnego ogrze-
wania. Lokatorzy tych mieszkań 
zapłacą teraz po 3,28 zł za mkw.

Jak policzyliśmy, lokatorzy 
mieszkań pełnostandardowych 
za mieszkanie o powierzchni  
50 mkw. zapłacą o 45,5 zł więcej  
na miesiąc, zaś za lokal o po-
wierzchni 35 mkw. o 31,85 zł wię-
cej miesięcznie.

Jak wyjaśnia nam burmistrz 
Grzegorz Ambroziak, koniecz-
ność podwyżek za czynsz  
w mieszkaniach komunalnych jest 
efektem wprowadzenia od stycz-
nia wyższych wynagrodzeń mi-
nimalnych dla pracowników SZB 
oraz faktu, że ostatnie podwyżki 
były w 2011 roku.  dag

Kontrola�ma�objąć�
2018�rok,�ale�jeśli�
będzie�stwierdzony�
jakiś�błąd,�analiza�
może�sięgnąć�
zarówno�na�rok�2019,�
jak�też�możemy�
się�cofnąć�do�lat�
poprzednich.
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Żychlin�|�Urząd:�oferty�na�Dolną�otwarte

Ulica ma być obniżona
W piątek, 
18 października, 
komisja przetargowa 
otworzyła oferty 
na modernizację  
ulicy Dolnej.

Wykonawca będzie musiał 
zdjąć grubą warstwę dotychczas 
nawiezionego tłucznia, nawieźć 
nowy w taki sposób, by opuścić 
jezdnię o 30 cm. Samorząd de-
klaruje, że asfalt zostanie ułożony  
w 2020 roku.

Na wykonanie prac związanych 
z obniżeniem jezdni samorząd  
zabezpieczył 110 tysięcy 50 zło-
tych 

Wpłynęły trzy oferty: PHU Fa-
-Bud z Pniewa zadeklarował wy-
konanie zadania za 120.786 zł. 

PRD Kutno chciało się podjąć 
zadania za 145.140 zł. Najniższą 
ofertę złożyło Przedsiębiorstwo 
Inżynieryjno-Budowlane Ma-
wex Kutno, które zadeklarowało,  
że wykona zadanie za 104.005 zł. 
Wszyscy oferenci dają 60-mie-
sięczną gwarancję. 

Wszyscy deklarowali, że zada-
nie wykonają do 12 grudnia. Teraz 
oferty są sprawdzane.

Obniżenie jezdni o 30 cm ma 
sprawić, że pobliskie posesje nie 
będą zalewane wodą z drogi. Wy-
konanie prac oznacza jednak,  
że praca związana z dotychcza-
sowym utwardzaniem drogi, któ-
ra została wygórowana, została 
zmarnowana. Wygórowanie dro-
gi było konsekwencją wieloletnie-
go nawożenia tłucznia, by miesz-
kańcy mogli przejechać i nie tonąć  
w błocie.  dag
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Gmina Żychlin�|�Cenne�znalezisko�na�terenie�budowy

Prochy naszych praprzodków 
w kamiennym grobie
Zbigniew Gajewski, 
członek Towarzystwa 
Miłośników Historii 
Żychlina, podczas prac 
budowlanych,  
10 października, odkopał 
grób sprzed 2,5 tysiąca lat. 
Sprawą zainteresował się 
wojewódzki konserwator 
zabytków w Łodzi.

– Zbigniew Gajewski należy do 
naszego towarzystwa i jest świado-
mym obywatelem. Dlatego, gdy 
podczas prac budowlanych natrafił 
na kamienie, zaczął je powoli od-
słaniać. Ułożyły się w krąg przypo-
minający grób skrzynkowy – mówi 
Anna Wrzesińska, prezes TMHZ. – 
Powiadomił mnie i Jacka Jóźwika 
o swoim znalezisku. Pojechaliśmy 
na miejsce i zrobiliśmy dokumen-
tację fotograficzną, którą skonsul-
towaliśmy z archeologiem Sylwią 
Stasiak z Muzeum Regionalnego 
w Kutnie. Nie mieliśmy wątpli-
wości, że to grób skrzynkowy, po-
dobny do tego, który został odkryty  
w 1943 roku przez Niemców na 
placu koło kościoła.

Te groby są przynależne do tzw. 
kultury pomorskiej i datowane na 
ok. VI-III wiek przed Chrystusem. 
O znalezisku został poinformowa-
ny burmistrz Grzegorz Ambroziak 
oraz Wojewódzki Konserwator Za-
bytków, któremu prezes towarzy-
stwa faksem przesłała zdjęcia wy-
konane przez Jacka Jóźwika.

Na własny koszt
– Konserwator zobowiązał wła-

ściciela, by znalezisko zabezpie-
czył, a badania archeologiczne 
wykonał na swój koszt – opowia-
da pani Anna. – Takie podobno są 
przepisy. Informacja zmroziła nam 

krew w żyłach. Nie dość, że właści-
ciel okazał się świadomym obywa-
telem i grobu z VI-III wieku przed 
naszą erą nie zniszczył, to jeszcze 
miał zatrzymaną budowę i miał 
być obciążony kosztami archeolo-
ga. Burmistrz zdecydował, że w tej 
sytuacji koszty archeologa pokryje 
gmina z budżetu 2020 roku, a ba-
dania zostaną wykonane na wiosnę.

Grób został ponownie zakopany 
i zabezpieczony. Na szczęście ar-
cheolodzy zweryfikowali swoje sta-
nowisko i w poniedziałek 21 paź-
dziernika poinformowali TMHŻ  
i burmistrza, że biorą na siebie kosz-
ty archeologiczne i oni sami odkry-
ją grobowiec. Zmiana decyzji może 
jednak świadczyć, że znalezisko ma 
dużą wartość archeologiczną.

Tak wtedy chowano
Jak wyjaśnia nam Anna Wrze-

sińska, historyk i prezes TMHZ, 

grób skrzynkowy to grób wyko-
nany z kamieni, z różnymi zdo-
bieniami w środku, gdzie znaj-
dują się popielnice z prochami  
i szczątkami spalonych kości. – 
VI-III wieki przed naszą erą zwło-
ki ludzi były palone na stosie, po 
czym zbierano je do glinianych 
popielnic i chowano w grobie 
skrzynkowym. Zwykle są to gro-
by zbiorowe. W naszym grobow-
cu skrzynkowym koło kościoła 
było 20 popielnic z prochami za-
równo dzieci jak i dorosłych. Nie 
ma w nich złota i kosztowności. 
Dla archeologów ważne jest roz-
mieszczenie popielnic, ich kształt, 
kolor, zdobienia.

Co ciekawe, podobny grób 
skrzynkowy Zbigniew Gajewski 
znalazł w czasach, gdy był mło-
dzieńcem, a gmina Żychlin nale-
żała do województwa płockiego. 
Wtedy nie było problemu, arche-

olodzy następnego dnia przyjecha-
li i na własny koszt odkryli grób  
i zabrali znaleziska.

Celowo nie podajemy nazwy 
miejscowości, w której dokonano 
znaleziska, by ludzie z ciekawości 
lub głupoty nie zniszczyli grobu 
skrzynkowego kultury pomorskiej. 

– Dobrze, że odkrycia doko-
nał nasz świadomy członek towa-
rzystwa. Ocalał bezcenny zabytek 
archeologiczny na naszym tere-
nie – podkreśla Anna Wrzesińska.  
O odkryciu został powiadomiony 
też Uniwersytet Łódzki, wydział 
archeologii.

Anna Wrzesińska informuje, że 
wspólnie z burmistrzem planują, 
by po archeologicznych badaniach 
gdzieś w Żychlinie zrobić rekon-
strukcję grobu skrzynkowego, by 
mieszkańcy mogli zobaczyć, jak 
taki grób wyglądał. 

Dorota Grąbczewska

Samorząd |�nagrody�nauczycielskie

Od kilkuset złotych  
do ponad  
dwóch tysięcy
Sprawdziliśmy  
w jakiej wysokości  
i komu włodarze gmin  
przyznali nagrody  
z okazji Dnia Edukacji 
Narodowej. Nagrody 
są wypłacane w ramach 
specjalnego funduszu 
nagród dla nauczycieli 
zatrudnionych  
w szkołach i placówkach 
oświatowych,  
dla których organem 
prowadzącym są 
gminy i starostwo.

Starosta kutnowski Daniel 
Kowalik przyznał nagrody  
21 nauczycielom w łącznej wy-
sokości 44.593 zł. Nagrody dla 
20 nauczycieli były w jednako-
wej wysokości po 2094 zł dla 
osoby. Tylko Przemysław 
zawadzki, dyrektor I LO im. 
Jana Henryka Dąbrowskiego 
w Kutnie otrzymał nagrodę  
w wysokości 2.713 zł. 

Z naszego regionu nagrody 
nauczycielskie otrzymali: Iwo-
na kciuk i Anna Siergiej, 
nauczycielki z Zespołu Szkół w 
Żychlinie oraz kamila Cho-
mik-Wasiak i Aleksandra 
Rutkowska – obie z Mło-
dzieżowego Ośrodka Socjote-
rapii Domostwo w Żychlinie. 

Gmina Żychlin
Na nagrody nauczyciel-

skie burmistrz Grzegorz Am-
broziak rozdysponował kwotę 
15.300 zł. Nagrody przyzna-
no: Barbarze Pietrzak dy-
rektorowi SP Grabów, Janu-
szowi Głuszczowi z ZS nr 
1, Renacie Durce dyrektoro-
wi z ZSP nr 2, ewie Florczak 

– dyrektor Przedszkola Samo-
rządowego nr 1, Piotrowi Wy-
sockiemu wicedyrektorowi 
ZSP nr 2, Jackowi Dysiero-
wiczowi wicedyrektorowi ZS 
nr 1 oraz trzem nauczycielom 
z ZS nr 1: Jolancie Rutkow-
skiej, ewie Sochackiej  
i Jolancie Adamkiewicz, 
trzem nauczycielom z ZSP  
nr 2: Mgdalenie kamiń-
skiej, oldze Stelmasiak  
i Jackowi Filińskiemu,  
a także Annie kwiatkow-
skiej z SP w Grabowie.

Gmina Bedlno
Wójt Józef Ignaczewski po 

raz pierwszy dzielił nagrody 
nauczycielskie. Otrzymali je: 
Dorota Stelmaszczyk – dy-
rektor SP w Żeronicach – 1.500 
zł, Beata kwiatkowska dy-
rektor SP w Pleckiej Dąbro-
wie 1.500 zł oraz edyta Brzo-
zowska dyrektor SP Pniewo 
– 1.000 zł.

Gmina Pacyna
Wójt gminy Pacyna Krzysz-

tof Woźniak przyznał trzy na-
grody. Otrzymali je: Jarosław 
komar dyrektor SP w Pacy-
nie – 1.000 zł, Jolanta Fa-
bianowska – 650 zł i Gra-
żyna kozłowska dyrektor 
przedszkola w Skrzeszewach  
– 800 zł.

Gmina Oporów
Wójt gminy Oporów Robert 

Pawlikowski przyznał nagrody 
z okazji Dnia Edukacji Naro-
dowej w wysokości 900 zł dy-
rektorowi SP w Oporowie to-
maszowi Lewickiemu oraz 
dyrektorowi SP w Szczycie 
Markowi Nowaczewskie-
mu w wys. 800 zł.  dag

to znalezisko na skalę Polski. na�terenie�gminy�Żychlin,�członek�TMHŻ�zbigniew�Gajewski,�znalazł�grób�
skrzynkowy�z�Vi-iii�wieku�przed�naszą�erą.
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Gmina Pacyna |�Świetlica�osP�Janówek

Mieszkańcy remontują sami
Od miesiąca strażacy 
z OSP Janówek  
oraz mieszkańcy 
pracują społecznie  
przy remoncie świetlicy 
wiejskiej, która, 
wybudowana 50 lat temu, 
nie pamięta remontu.

Materiał potrzebny do remontu 
zakupiła gmina Pacyna za 25.000 
zł. Pokrycie dachowe jest już nie-
mal zakończone. Do wykonania 
zostały obróbki blacharskie.

– Pracujemy przeważnie po-
południami lub w soboty, wtedy 
przychodzi nas więcej, ok. 6-8 
osób – mówi Dariusz Sitkiewicz, 
którego zastaliśmy przy pra-
cy. Zaczęliśmy od dachu, który 
przeciekał. Ułożonych było 8-10 
warstw papy, a dach bardzo po-
wyginany, różnice w poziomach 
miejscami nawet do 20 cm.

Wyrównanie poziomów, ułożo-
ne nowe krokwie i kontrłaty spra-
wiły, że dach od strony pola trzeba 
było podnieść o dwa pustaki.

Aby zrobić podbitkę i pierwszą 
warstwę docieplenia, musieliśmy 
poprosić wójta o dołożenie nam 
jeszcze 2.000 zł na styropian i kle-
je – dodaje Robert Cieślak.

Zakres prac, jaki sobie zało-
żyli strażacy i mieszkańcy, jest 
duży. Na dachu o powierzchni 
ok. 170 mkw. ułożono już nową 
blachę trapezową. Częściowo 
zamurowano jedne wrota meta-
lowe. W ich miejsce wstawiono 
drzwi wejściowe. W przyszłości 
zostaną zamurowane drugie wro-
ta i tam też będą wstawione drzwi 
wejściowe.

Do wstawienia zostanie nam 
16 okien, część okien będzie za-
murowana – dodaje Piotr Zi-
mecki, prezes OSP Janówek.  
– W przyszłym roku czeka nas re-
mont wnętrza. Trzeba zacząć od 
wymiany instalacji elektrycznej. 
Pisaliśmy do Zakładu Energetycz-

nego, by zmieniono na strażnicy 
zasilanie energetyczne. Otrzyma-
liśmy odpowiedź, że energetycy 
wykonają pracę w I kwartale 2020 
roku.

Świetlica w Janówku była wy-
budowana 50 lat temu w czynie 
społecznym. Od początku wy-
budowania nie była remontowa-
na, były tylko doraźne „łatania” 
dachu. Sala jest ładna, duża, ale 
trzeba włożyć w nią dużo pracy 
i pieniędzy, by odzyskała blask. 
Gdyby istniał fundusz sołecki, 
roboty byłyby wykonywane sys-
tematycznie, tak jak to się dzieje  
w ościennych gminnych świetli-
cach. W Janówku powstało też 
Koło Gospodyń Wiejskich, które 
prężnie zaczyna działać na rzecz 
lokalnej społeczności.

Mieszkańcy wykonując prace 
społecznie poświęcają swój czas, 
czynią to kosztem odpoczynku  

i rodziny. Wprawdzie jest to grupa 
kilku osób, ale mają satysfakcję, 
że podołali zadaniu, udowodnili, 
że razem można zrobić tak dużo.

Świetlicę w czynie społecz-
nym wyremontowali też miesz-

kańcy wsi Remki, choć tam świe-
tlica jest niewielka. W Janówku 
powierzchnia jest kilka razy więk-
sza. Dużo pracy w remont swo-
ich strażnic włożyli też strażacy ze 
Skrzeszew i Modela.  dag

Żychlin�|�Dom�Kultury

Konieczna wymiana instalacji elektrycznej
Żychliński Dom Kultury 
ma już wstępną wycenę 
prac związanych z wymianą 
instalacji elektrycznej 
w sali widowiskowej 
wraz z instalacją ppoż. 
oraz oświetleniem 
ewakuacyjnym.  
Koszt ok. 60.000 zł.

– Zwróciliśmy się do burmi-
strza Grzegorza Ambroziaka,  
by podczas konstruowania budże-
tu gminy na 2020 rok uwzględ-
nił konieczność wykonania insta-
lacji elektrycznej w Żychlińskim 
Domu Kultury i zabezpieczył po-
trzebne pieniądze – mówi Magda-
lena Rzeźnicka, dyrektor ŻDK. 

Istniejąca instalacja elektrycz-
na związana z oświetleniem sali 

widowiskowej ma już 55 lat, 
czyli tyle, ile dom kultury. Lam-
py doświetlające dużą salę wido-
wiskową wciąż się przepalają, 
a wymiana żarówek jest skom-
plikowana, bowiem trzeba usta-
wiać kilkumetrowe rusztowania. 
Jak informuje nas dyrektor domu 
kultury, po modernizacji lamp 
oświetleniowych będzie tylko kil-
ka, za to będą o większej mocy. 

Przy okazji tych prac zostanie 
zrobione oświetlenie ewakuacyj-
ne i przeciwpożarowe, co popra-
wi bezpieczeństwo w obiekcie.

O ile prośba dyrekcji domu 
kultury zostanie uwzględniona, 
to prace związane z moderni-
zacją instalacji elektrycznej od-
bywałyby się latem, w sierpniu 
2020 r., gdy ŻDK będzie nie-
czynny.  dag

Bedlno�|�GoK�znów�bez�dyrektora

Elżbieta Milczarska 
zrezygnowała z funkcji

dokończenie ze str. 1
Pani Elżbieta jest radną Powia-

tu Kutnowskiego z PiS. To była 
wieloletnia dyrektor Społecz-
nej Szkoły Podstawowej w Bedl-
nie, która przestała funkcjonować  
2 lata temu. Na początku lat 90-
tych była też wójtem gminy Bedl-
no (na dokończenie kadencji, gdy 
wójt Krzysztof Kołach został wo-
jewodą płockim). 

Dyrektorem GOK została z po-
wierzenia jej funkcji przez wójta 
Józefa Ignaczewskiego.

Problemy w GOK ciągną się od 
kilku miesięcy, po tym jak z koń-
cem roku wypowiedzenie z pracy 
z złożył dotychczasowy dyrektor 
Radosław Jędrzejczyk, któremu 
zarzucono nieuprawnione wypo-
życzanie sprzętu nagłaśniające-
go z GOK na prywatne imprezy. 
Było kilka konkursów na dyrek-
tora Gminnego Ośrodka Kultury 
w Bedlnie, ale dyrektora nie uda-
ło się wyłonić. Raz nawet komisja 
konkursowa wybrała dyrektora, 
ale strony nie dogadały się co do 
wysokości wynagrodzenia i osta-
tecznie umowa nie została podpi-
sana. Powstałą lukę uzupełniała 
przez kilka miesięcy Jolanta Ro-
sół, poprzednia dyrektor GOK, 
która od 2 lat jest dyrektorem SP 
w Szewcach Nadolnych. Pracowa-
ła na pół etatu.

Wydawało się, że powierze-
nie obowiązków dyrektora GOK 
Elżbiecie Milczarskiej spowoduje,  
że placówka zacznie tętnić życiem.

Teraz pozostają tylko spekula-
cje dlaczego Elżbieta Milczarska 
zrezygnowała z funkcji dyrektora; 
czy wizja funkcjonowania GOK 
jest rozbieżna pomiędzy byłą 
dyrektor a włodarzami gminy,  
czy nie ma pieniędzy na organiza-
cję imprez kulturalnych, czy może 
Elżbieta Milczarska miała zbyt 
dużo obowiązków, by wszystkie 
zajęcia pogodzić?

Niezależnie od przyczyn rezy-
gnacji z pracy w GOK dotych-
czasowego dyrektora, w placówce 
potrzebna jest osoba, która ożywi 
działalność Gminnego Ośrodka 
Kultury.

– Rzeczywiście mamy trudną 
sytuację – przyznaje wójt Józef 
Ignaczewski. – Nie znam praw-
dziwych powodów rezygnacji  
z pracy przez panią Elżbietę Mil-
czarską. W uzasadnieniu rezygna-
cji było tylko jedno zdanie. Po-
szukujemy więc dyrektora GOK. 
Wkrótce będę rozmawiać z osobą 
spoza gminy Bedlno, która wcze-
śniej była dyrektorem placówki 
kulturalnej. Zobaczymy czy doj-
dziemy do porozumienia. Jeśli 
nie, to ogłosimy kolejny konkurs.

Dorota Grąbczewska

Przy pracach związanych z modernizacją świetlicy strażackiej w Janówku zastaliśmy�Dariusza�sitkiewicza,�
Roberta�Cieślaka�i�Piotra�zimeckiego.
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Terminal zwiększa jakość obsługi i pozwala 
efektywnie prowadzić biznes – jest prosty w ob-
słudze, zapewnia szybkość, wygodę i  bezpie-
czeństwo transakcji oraz zwalnia z  obowiązku 
podróży z utargiem do banku. Natomiast klien-
ci chętniej wybierają sklep czy punkt usługo-
wy, gdzie można zapłacić kartą, niż taki, gdzie 
trzeba mieć gotówkę. Gdy konsumenci nie są 
ograniczeni zasobem portfela, kupują też wię-
cej. W tym sensie płatności bezgotówkowe mają 
duże przełożenie na rozwój lokalnych bizne-
sów. W  przypadku małych miasteczek i  tere-
nów wiejskich, gdzie działa mało bankomatów, 
punkt z  terminalem staje się ponadto centrum 
aktywności mieszkańców – ułatwia im codzien-
ne funkcjonowanie, bo pozwala sprawnie robić 
zakupy, a także pobrać gotówkę z terminala pod-
czas realizacji płatności kartą.

Płatności bezgotówkowe to również dobre 
rozwiązanie dla urzędów i instytucji publicznych. 
Zapewniają przejrzystość, bezpieczeństwo trans-
akcji i zadowolenie petentów, którzy chcą za usłu-
gę zapłacić zbliżeniowo, np. za pomocą karty lub 
telefonu komórkowego. Możliwość instalacji ter-
minala w  każdym punkcie kasowym to również 
wygoda i szybsze tempo obsługi – a to przekłada 
się na zwiększenie wizerunku urzędu jako miej-
sca sprawnego i  nowoczesnego, wychodzącego 
naprzeciw potrzebom mieszkańców. 

Jak zainstalować 
terminal za darmo?
Każdy nowo zainstalowany terminal to krok 

do rozwoju regionu. Płatności bezgotówkowe 
generują większe przychody przedsiębiorców 

i przekładają się na wyższe przychody dla spo-
łeczności lokalnej, a  tak uzyskane środki moż-
na przeznaczyć na długofalową poprawę jakości 
życia mieszkańców gmin i  powiatów. Korzyści 
wiele, a  wydatek żaden. Terminal bezkoszto-
wo można pozyskać dzięki Programowi Polska 
Bezgotówkowa, prowadzonemu przez Fundację 
Polska Bezgotówkowa. 

Do Programu mogą zgłaszać się małe, 
średnie i  mikropodmioty, które przyjmują za-
płatę za swoje usługi lub produkty i  chcą roz-
począć przyjmowanie płatności bezgotów-
kowych, a  w  okresie ostatnich 12 miesięcy 
w  swoim punkcie handlowo-usługowym nie 
akceptowały płatności bezgotówkowych. Do 
udziału w  Programie uprawnione są podmio-
ty, które posiadają maksymalnie 5  placówek 
detalicznych. 

Program skierowany jest również do urzę-
dów i  innych instytucji sektora publiczne-
go oraz podmiotów niebędących przedsiębior-
cami, a  przyjmujących płatności. Tym samym 
obejmuje on swoim działaniem urzędy gminne, 
sądy, uczelnie wyższe, instytucje kultury, sztu-
ki i sportu, parki narodowe oraz szpitale i przy-
chodnie, przedsiębiorstwa komunalne, a  także 
fundacje czy stowarzyszenia. 

Przedsiębiorstwo prywatne, urząd lub in-
stytucja państwowa, które zdecydują się przy-
łączyć do Programu, otrzymają wsparcie ze 
strony Fundacji polegające na pokryciu kosz-
tów związanych z otrzymaniem terminala do 
akceptacji kart oraz kosztów obsługi płatno-
ści bezgotówkowych. 

Kto już jest w Programie? 
W całej Polsce funkcjonuje ponad 215 tys. termi-

nali płatniczych zainstalowanych w ramach Programu 
Polska Bezgotówkowa. To oznacza, że co trzeci 
przedsiębiorca akceptujący płatności bezgotówkowe 
w Polsce ma terminal z Programu. Za ich pośredni-
ctwem zrealizowano już ponad 106 mln transakcji, za 
łączną kwotę ponad 5,5 mld zł. Przedsiębiorcy, którzy 
przystąpili do Programu, reprezentują blisko 300 ro-
dzajów działalności gospodarczej. 

Wśród bene�cjentów Programu są małe, śred-
nie i  mikroprzedsiębiorstwa, a  także podmioty 
administracji publicznej. Terminale instalowane 
w ramach Programu działają już w 12 tys. miejsco-
wości na terenie całej Polski. Ponad 95% przedsię-
biorców, którzy przystąpili do Programu, poleciło-
by posiadanie terminala innym przedsiębiorcom.

Kto odpowiada za Program?
Program prowadzi Fundacji Polska 

Bezgotówkowa, powołana w lipcu 2017 r. w związ-
ku z  porozumieniem zawartym przez Związek 
Banków Polskich, Ministerstwo Przedsiębiorczości 
i Technologii, Visa oraz Mastercard w celu podej-
mowania działań w  zakresie rozbudowy sieci ak-
ceptacji instrumentów płatniczych, upowszech-
niania i promocji obrotu bezgotówkowego, a także 
promocji innowacji technologicznych wspierają-
cych obrót bezgotówkowy w Polsce. Jej działania są 
doceniane w  kraju – świadczą o  tym opinie oraz 
nagrody branżowe, które zdobywa co roku.

Dzięki terminalom żyje się wygodniej 

-
-

-

-
-
-

-

-

-
-

-

Polacy lubią płacić kartą – chcą tak się rozliczać w sklepach, punktach usługowych, a także na straganach, 
w szkołach, domach kultury i urzędach. Klienci wracają do miejsc, gdzie jest terminal, ponieważ tam zakupy 
są proste: nie trzeba zawczasu odwiedzać bankomatu, mieć przy sobie odliczonej gotówki, ograniczać się przy 
zakupach, liczyć reszty. Co więcej, dzięki terminalowi rozliczenie przy kasie trwa krótko i nie tworzą się kolejki. 
Korzyści z płatności bezgotówkowych dostrzegają również przedsiębiorcy i urzędy.

PRZEDSIĘBIORCY I PRZEDSTAWICIELE 
JEDNOSTEK SAMORZĄDU TERYTORIALNEGO 

O PROGRAMIE POLSKA BEZGOTÓWKOWA

 Więcej na stronie: 
www.polskabezgotowkowa.pl

Gmina Bedlno�|�Mieszkańcy�orłowa�docenili�swego�sołtysa

Jeśli się chce, można wiele zrobić
Krzysztof Gawryszczak, sołtys Orłowa Parceli, 
w SMS-owym plebiscycie Mistrzowie Agro, 
w kategorii sołtys roku, zajął drugie miejsce 
w woj. łódzkim. Najpierw wygrał konkurs 
na sołtysa w powiecie kutnowskim, 
zdobywając 906 głosów, później w fi nale 
wojewódzkim uzyskał 1.290 głosów. 

Uroczysta gala z wręczeniem 
nagród ma być zorganizowana 
w Nadarzynie koło Warszawy 
na przełomie listopada i grudnia.

– Dziękuję wszystkim, któ-
rzy na mnie głosowali – mówi 
Krzysztof Gawryszczak. – Do 
konkursu zgłosiła mnie 9 wrze-
śnia Magdalena Wawrzyńczak. 
Jestem bardzo mile zaskoczony, 
że tyle osób poparło moją osobę. 
To jeszcze bardziej mobilizuje 
mnie do pracy na rzecz lokalnej 
społeczności.

Krzysztof Gawryszczak zo-
stał wybrany na sołtysa w Orło-
wie Parceli w styczniu tego roku. 
Jest też członkiem Rady Para-
fi alnej w Orłowie oraz pracowni-
kiem Gminnego Ośrodka Kultury 
w Bedlnie. 

Jak mówi pan Krzysztof, jego 
mottem działania jest powiedze-
nie „Jesteś z ludźmi, ludzie są 

z Tobą”. – Ja wyszedłem z róż-
nymi propozycjami do miesz-
kańców. Zależało mi, aby ludzie 
wyszli z domów, by się spotykali 
i rozmawiali, by wieś zaczęła żyć 
i to mi się udało. Ludzie mi zaufali 
i teraz razem zmieniamy otaczają-
cą nas rzeczywistość – podkreśla 
Krzysztof Gawryszczak. 

Dopiero co powołany soł-
tys na wiosnę potrafi ł zmobili-
zować i zorganizować grupę kil-

kunastu osób, które wzięły się 
za oczyszczanie miejscowego sta-
wu. – Mieszkańcy przyjechali 
ze swoimi ciągnikami, piłami, 
wykaszarkami. Razem oczyści-
liśmy staw, wycięliśmy krzaki, 
przez co poprawiła się widocz-
ność na naszej drodze – mówi 
pan Krzysztof. – U wójta wy-
prosiłem zamontowanie barierki 
przy części stawu, co też poprawi-
ło bezpieczeństwo. Dzięki stara-
niom wójta, który załatwił tłuczeń 
od PKP, które remontuje pobliskie 
torowisko, sami mieszkańcy przy-
wieli go na najgorsze drogi, sami 
też tłuczeń rozrzuciliśmy. 

Na początku września zorgani-
zowano piknik sołecki, na który 
przyszło kilkadziesiąt osób, cały-
mi rodzinami. Był grill z kiełba-
skami i muzyka. 

– Wspólnie z żoną Wiolet-
tą zorganizowaliśmy dwie jedno-
dniowe wycieczki dla mieszkań-
ców: 1 czerwca do Wrocławia, 
drugą 14 września na Warmię 
i Mazury, gdzie uczestnicy zwie-
dzali Świętą Lipkę i Giżycko 
– mówi. – Wycieczki tak się 
wszystkim podobały, że mamy 
komplet na następne. Latem 2020 
r. planujemy jechać do Zakopane-
go i Kazimierza Dolnego.

23 listopada sołectwo planuje 
zorganizowanie balu andrzejko-
wego w świetlicy OSP Mirosławi-
ce. Imprezę poprowadzi DJ. Od-
płatność 80 zł od osoby. Już jest 
zapisanych 50 osób.

Ponieważ w Orłowie grasuje 
podpalacz i trzech rolników ucier-
piało, ich sterty ze słomą poszły 
z dymem, sołtys Gawryszczak za 
każdym razem organizował zbiór-
kę dla pogorzelców. – Za każdym 
razem jeździłem do wszystkich 
mieszkańców z prośbą o wsparcie 

pogorzelców, którzy mają zwie-
rzęta. Za każdym razem ludzie 
okazywali wielkie serce i przywo-
zili karmę dla zwierząt. Dzięku-
ję mieszkańcom, że potrafi li po-
dzielić się z drugim człowiekiem 
i sąsiadów wesprzeć w ciężkich 
chwilach.

Plany na przyszłość
Sołtys podkreśla, że prosił 

wójta o zakup wiaty przystan-
kowej do Orłowa, gdzie dzieci 
i mieszkańcy oczekują na auto-
bus. Jak mówi, wójt mu już obie-
cał, że taka wiata zostanie zaku-
piona i ustawiona. 

Bolączką sołectwa jest brak 
świetlicy wiejskiej. – Dlatego zde-
cydowaliśmy, że nasz fundusz so-
łecki z 2020 r. w wysokości ok. 
14.000 zł przeznaczamy na zakup 
używanego kontenera. I w tej spra-
wie pomaga nam wójt, który de-
klaruje, że dołoży nam brakujące 
10.000 zł – podkreśla Krzysztof 
Gawryszczak. – W 2020 r. wspól-
nie z sołectwem Waliszew chce-
my zrobić plac zabaw dla dzieci.

Sen z powiek spędza sołtyso-
wi też stan dróg powiatowych. 
Na drodze od kościoła w stronę 
cmentarza trzeba nawieźć tłucz-
nia na pobocza, gdyż zjechanie 
z jezdni grozi uszkodzeniem auta. 
Z kolei w kierunku tamy, w stro-
nę Łaziny, są krzaki, które ogra-
niczają widoczność. – Będę w tej 
sprawie interweniować osobiście 
u starosty kutnowskiego – dekla-
ruje. 

Sołtys dziękuje też wszystkim 
mieszkańcom, że aktywnie włą-
czają się w realizację tych wymie-
nionych przedsięwzięć. – Dzię-
kuję szczególnie Magdalenie 
Wawrzyńczak i Annie Miziołek 
za wsparcie mnie w działaniach 
– mówi. �

za�każdym�
razem�jeździłem�
do�wszystkich�
mieszkańców�
z�prośbą�o�wsparcie�
pogorzelców.�
za�każdym�razem�
ludzie�okazywali�
wielkie�serce.

DOROTa
GRąBcZewska

zychlin@lowiczanin.info

fo
T.

�D
o

R
o

Ta
�G

R
ą

b
C

ze
W

s
K

a

krzysztof Gawryszczak, sołtys orłowa Parceli, zajął�ii�miejsce�
w�woj.�łódzkim�w�plebiscycie�na�najlepszego�sołtysa�Mistrzowie�agro.
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zduny |�nowa�oferta�Domu�Kultury

Zespół pieśni i tańca i 10 rodzajów innych zajęć
Z bardzo dużym zainteresowaniem mieszkańców gminy Zduny spotkała się 
nowa oferta zajęć Domu Kultury. W ostatnich dniach października 
zaplanowano spotkania organizacyjne na ten temat, na których przedstawiony 
zostanie ich harmonogram i zasady uczestnictwa. Zajęcia ruszą od listopada.

Jak podkreśla dyrektor placów-
ki Ewa Smerecka, wciąż jest moż-
liwość zapisywania się na te za-
jęcia. Są one częściowo odpłatne, 
tzn. koszt uczestnictwa jest mniej-
szy niż pełny koszt, jaki poniesie 
placówka za zorganizowanie ich. 
Różnica zostanie pokryta z budże-
tu Domu Kultury. 

Powstanie zapowiadany dzie-
cięcy zespół Pieśni i tańca, 
który będzie nosił nazwę „Małe 
Zduny”. Próby prowadzić będą 
Szymon Mońka oraz Ewa Sme-
recka. Do zespołu zgłosiło się 

około 20 dzieci, w tym 3 chłop-
ców. Dyrektor DK zapowiada, 
że na pierwszych zajęciach dzie-
ci poznawać będą technikę tańca 
i ćwiczyć emisję głosu. Docelo-
wo „Małe Zduny” mają być ze-
społem, który prezentować bę-
dzie folklor łowicki oraz polskie 
tańce narodowe. Zanim jednak 
je pozna i pozyskane będą stroje, 
może minąć trochę czasu. Ewa 
Smerecka ma jednak nadzieję, 
że debiutancki występ zespołu, 
podczas którego można będzie 
wykonać fragment jakiejś suity, 

będzie możliwy już podczas ferii 
zimowych. 

Od listopada ruszy też Studio 
Piosenki, do którego zgłosiło się 
15 osób – od dzieci 6-letnich do 
uczniów klas maturalnych. Zaję-
cia będzie prowadziła Ewa Sme-
recka.

Kolejne zajęcia to taniec to-
warzyski, który chce poznawać 
16 osób. Zajęcia poprowadzą in-
struktorzy ze Szkoły Tańca „Pa-
sja” ze Skierniewic. Odrębnie za-
planowano taniec nowoczesny 
oraz breakdance, na który za-

pisało się ponad 20 osób. Trenin-
gi poprowadzi Kamil Haft. 

Najwięcej chętnych dzieci star-
szych i młodszych zapisanych 
zostało na zajęcia plastyczne  
– jest ich około 40. Zaplanowano 
utworzenie 2 grup, które popro-
wadzą Ewelina Posłajko-Jędra-
chowicz oraz Ewelina Lis. 

zajęcia fotograficzne zain-
teresowały 15 osób. Są to osoby 
dorosłe i młodzież. Poprowadze-
nia zajęć teoretycznych i prak-
tycznych podjął się Zbigniew Po-
demski z Łowicza.

Będzie też nauka gry na pia-
ninie (indywidualna) pod kie-
runkiem instruktora Dawida 
Wójcika z Żychlina, który jest 
studentem akademii muzycz-
nej. Z formy też skorzysta ponad  

10 osób. Ten sam instruktor wraz 
z Piotrem Zuchorą prowadzić bę-
dzie również naukę gry na gita-
rze (w parach), na którą zapisało 
się około 20 osób. 

Około 30 pań wyraziło chęć 
aktywnego spędzania czasu  
na ćwiczeniach rozciągają-
cych z elementami fitnessu i ae-
robiku. Zajęcia będzie prowadzi-
ła Joanna Gąsiorowska ze Street 
Dance Studio z Kutna. 

W ofercie placówki znalazły 
się zajęcia sensoryczne dla 
dzieci do 3. roku życia, które po-
prowadzi Ewelina Lis. Zapisa-
nych na nie jest obecnie 15 dzieci.

Dla młodzieży zainteresowa-
nej informatyką i wirtualną rze-
czywistością powstanie grupa 
komputerowa, w której pod 
okiem Małgorzaty Baczyńskiej 
będą się uczyli przez zabawę. 
Na zajęcia zgłosiło się 10 osób  
– dziewcząt i chłopców.  mwk

Gmina Nieborów |�Uroczyste�otwarcie�świetlicy�wiejskiej�w�Dzierzgówku�

Nowa świetlica i nowe koło 
gospodyń i gospodarzy
Po latach starań 
i perturbacjach 
towarzyszących budowie, 
w sobotę 19 października 
uroczyście otwarta 
została świetlica wiejska 
w Dzierzgówku  
w gminie Nieborów.

Obiekt mieści się pomiędzy Or-
likiem a kompleksem szkolnym  
w tej miejscowości. Przed wie-
loma laty i tylko przez około rok 
budynek ten pełnił funkcję sali 
katechetycznej, później niszczał. 
Ostatecznie, w 2015 roku, diece-
zja przekazała go gminie. W ko-
lejnym roku powstały plany bu-
dowy i ruszyła budowa. Trwała 
wyjątkowo długo, o sporach po-
między gminą a wykonawcą ro-

bót pisaliśmy na łamach NŁ m.in. 
w lutym tego roku. Ostatecznie 10 
września tego roku, czyli po upły-
wie 1.621 dni, Powiatowy Inspek-
tor Nadzoru Budowlanego wydał 
zgodę na użytkowanie obiektu. 

– Dzisiejszy dzień jest jednym  
z najbardziej wyczekiwanych w hi-
storii Dzierzgówka – mówił pod-
czas uroczystości otwarcia świetli-
cy sołtys tej miejscowości Mariusz 
Pękosz. – Droga nie była łatwa, 
tym większa jest nasza duma i ra-
dość z finalizacji inwestycji. 

Przypomniał, że to mieszkań-
cy Dzierzgówka i okolic w czynie 
społecznym na początku lat 90-
tych wznieśli dom katechetyczny, 
w którym miały być prowadzo-
ne lekcje religii. Były tam prowa-
dzone przez rok, ponieważ religia 
wróciła do szkół. Później odby-
wały się tam też inne lekcje – ale 

nie przez cały czas, z przerwami.  
W kolejnych latach odbywały się 
w budynku m.in. spotkania kółka 
różańcowego, ale budynek prze-
ważnie stał pusty i niszczał. Po-
przedni sołtys, Mieczysław Ko-
walski, wraz z mieszkańcami 
oraz w porozumieniu z probosz-
czem, rozpoczęli starania aby 
przejąć budynek od diecezji na 
rzecz sołectwa i zorganizować  
w nim świetlicę wiejską. Sołtyso-
wi Kowalskiemu nie było dane do-
czekać sfinalizowania inwestycji.  
– Mam nadzieję, sołtysie Kowal-
ski, że z góry na nas spoglądasz  
i masz poczucie dobrze wykona-
nej pracy – mówił Mariusz Pękosz. 

Po objęciu funkcji przez obec-
nego sołtysa, co miało miejsce  
w styczniu 2015 r., negocja-
cje pomiędzy diecezją a gminą 
były kontynuowane. Ostatecznie  

w sobotę wielkanocną, 4 kwietnia 
2015 r., proboszcz przekazał in-
formację, że ma pełnomocnictwo 
biskupa, by sfinalizować sprawę. 
Proboszcz od początku zresztą był 
zwolennikiem przekazania bu-
dynku społeczności wsi. Niedługo 
później udało się gminie pozyskać 
sąsiadującą działkę i plac zwięk-
szył się ponad dwukrotnie. 

W kwietniu 2016 roku miesz-
kańcom zostały przedstawione 
plany przebudowy świetlicy, nie-
długo później ogłoszony został 
przetarg, okazało się, że konieczne 
będzie dołożenie pieniędzy oraz 
rozciągnięcie inwestycji w czasie. 

Ostatecznie powstał budynek  
o wym. 20 x 11 m, ogrzewany ga-
zem. Dostosowany jest dla osób 
niepełnosprawnych, usytuowany 
na działce o wym. 46 x 46 me-
trów z zadaszoną altaną i placem 

zabaw. Dwie klimatyzowane sale  
o powierzchniach 48 i 33 m2 mogą 
pomieścić 80 osób. Jest też podda-
sze użytkowe o pow. 180 m2. 

Nie tylko budynek 
jest nowy 
Ponadto w Dzierzgówku po-

wstało Koło Gospodyń Wiejskich 
i Gospodarzy. Zostało 7 paździer-
nika zarejestrowane w Agencji 
Restrukturyzacji i Moderniza-
cji Rolnictwa w Łowiczu. – Chy-

ba jest to pierwsze koło z nazwą  
„...i Gospodarzy” w naszym po-
wiecie. Panie w Agencji dzi-
wiły się podczas rejestrowania  
– dowiedzieliśmy się na miej-
scu. Podczas uroczystości klucze  
do budynku zostały oficjalnie 
przekazane przewodniczącej 
KGWiG w Dzierzgówku Monice 
Ptasińskiej, ponieważ to właśnie 
miejscowe gospodynie i gospo-
darze mają opiekować się budyn-
kiem.  mak 

Wstęgę przed wejściem do nowej świetlicy przecięli:�poprzedni�wójt�
andrzej�Werle,�obecny�wójt�Jakub�Papuga�oraz�sołtys�Mariusz�Pękosz.�

Łowicz 
Świerk  
za makulaturę

Starostwo organizowało w la-
tach poprzednich akcję „Drzewko 
za makulaturę”, a w tym roku zo-
stała ona zmodyfikowana i będzie 
się odbywała pod nazwą „Choin-
ka za makulaturę”. Szczegóły ak-
cji zostaną ogłoszone na przeło-
mie listopada i grudnia. 

Po 15 grudnia będzie zorgani-
zowana zbiórka makulatury na 
parkingu przy ul. Stanisławskiego 
30. Ten, kto przyniesie 15 kg ma-
kulatury otrzyma żywą choinkę. 
Starostwo zakupi 222 świerków 
srebrzystych o wys. 120-150 cm, 
ukorzenionych, przeznaczonych 
do posadzenia w gruncie. Planu-
jąc wzięcie udziału w akcji warto 
wziąć pod uwagę, że waga drzew-
ka w donicy to około 25 kg.  mwk
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Żychlin |�Przedszkole�samorządowe�nr�1

Dzień ziemniaka i rodzinna zabawa
„Święto pieczonego ziemniaka” zorganizowane  
w jesienne popołudnie 18 października  
w Przedszkolu Samorządowym nr 1 w Żychlinie 
było okazją do wspólnej zabawy dzieci i rodziców.

W tym roku święto obchodzo-
no pod hasłem „Bajkowy Świat 
Warzyw”. Za organizację świę-
ta odpowiadały Renata Kwiat-
kowska i Marta Cieślak. Głów-
nym punktem uroczystości było 
przedstawienie będące interpreta-
cją wiersza „Rzepka” Juliana Tu-
wima. W role bohaterów wcie-
lili się rodzice z grupy Smerfów  
i Pszczółek. Dziadkiem był praw-
dziwy dziadek chłopca z I grupy. 

Gościnnie wystąpiła też absol-
wentka przedszkola Aleksandra 
Kwiatkowska.

Rodzice bajecznie przebrani w 
różne postacie bardzo podobali się 
dzieciom, wzbudzając wśród nich 
aplauz. Jak na święto pieczonego 
ziemniaka przystało, nie zabra-
kło potraw zrobionych z ziemnia-
ków, wykonanych przez przed-
szkolne kucharki, które naprawdę 
są mistrzyniami kuchni. W prze-

rwie pomiędzy przedstawieniem 
a konkursami degustowano placki 
ziemniaczane oraz ziemniaczane 
kluseczki.

Na koniec uroczystości pod-
sumowano konkurs „Warzywno-
-owocowe zwierzątko”.

– Na konkurs złożono 26 prac 
plastycznych wykonanych przez 
dzieci i ich rodziców – mówi Ewa 
Florczak, dyrektor przedszkola. 
– Wszystkie prace były tak po-
mysłowe i ciekawe, że jury po-
stanowiło nagrodzić wszystkich 
uczestników. Laureaci otrzymali 
dyplomy i symboliczne upomin-
ki ufundowane przez sponsorów. 
 opr. dag

Gmina Pacyna |�Powstało�stowarzyszenie�„Malowany�Młyn”�–�i�już�wydało�książkę

Świąteczne smaki Pacyny  
– czyli doświadczenie gospodyń  
nie pójdzie w zapomnienie
W piątkowy wieczór,  
18 października, w Szkole 
Podstawowej w Pacynie 
odbyła się promocja 
książki „Świąteczne smaki 
Pacyny” oraz inauguracja 
działalności nowego 
Stowarzyszenia Twórczego 
Rozwoju „Malowany Młyn” 
z Łuszczanówka, które 
powstało w marcu 2018 r.

Stowarzyszenie chce działać na 
rzecz rozwoju kultury na terenie 
gm. Pacyna i gmin ościennych. 
Wśród jego członków są dr Joan-
na Hrk, scenografka, ilustratorka 
książek dla dzieci i dorosłych, pu-
blicystka, pedagog i wychowaw-
ca młodzieży i dr hab. Waldemar 
Wolański, reżyser, dramaturg, pi-
sarz, profesor łódzkiej „Filmów-
ki”. Przez 26 lat prowadził Teatr 
lalek Arlekin im. Henryka Ryla  
w Łodzi. Był dyrektorem i organi-
zatorem kilkunastu edycji między-
narodowych festiwali teatralnych.

– Przez 1,5 roku w okręgu 100 
km od Łodzi szukaliśmy piękne-
go i spokojnego miejsca na zie-
mi, z dala od miejskiego zgiełku. 
Znaleźliśmy go w Łuszczanów-
ku, 72 km od Łodzi – mówi pani 
Joanna. – Kupiliśmy 3,5 ha dział-
kę z lasem, z budynkiem po daw-
nym młynie i spichlerzu, który 
przez rok remontowaliśmy. Te-
raz kończymy remont budynku, 
w którym chcemy przeprowadzać 
warsztaty dla dzieci i seniorów: te-
atralne, plastyczne, muzyczne, or-
ganizować koncerty.

Wydanie książki „Świąteczne 
smaki gminy Pacyna” to pierw-

szy efekt działania stowarzysze-
nia, które pozyskało pieniądze 
z budżetu Województwa Mazo-
wieckiego. Książka jest efektem 
spotkań i rozmów z sąsiadami  
o przysmakach regionu. 

– Jesteśmy szczęśliwi, że pań-
stwo otworzyliście serce i kuch-
nie, że gościliście nas i częstowa-
liście regionalnymi przysmakami 
– mówiła podczas promocji książ-
ki Joanna Hrk. – Inspiracją kuli-

narną stała się rozmowa z Anną 
Kowalską podczas przyjęcia ko-
munijnego, na które nas zaproszo-
no. Wtedy dużo rozmawiałyśmy 
o smakołykach, o ciasteczkach 

amoniaczkach. Później babcia 
Ani wyciągnęła przepisy sprzed 
50 lat...

Podczas promocji autorzy pu-
blikacji – w której zebrane są sta-

re, lokalne przepisy na potrawy  
na Wielkanoc – dziękowali miesz-
kankom gminy Pacyna, które pod-
czas przygotowywania publikacji 
na oczach autorów piekły ciasta, 
robiły szynki i surówki. Miesz-
kanki gminy Pacyna opowiadały 
o tajnikach przepisów, które spra-
wiają, że potrawy są smaczne. 
Wszystko zostało utrwalone zdję-
ciami, a przepisy sprzed lat zostały 
zamieszczone w książce. Jak mó-
wią, teraz została wydana książ-
ka z przepisami Wielkanocnymi, 
w przyszłości zostanie wydana 
książka z przepisami na święta 
Bożego Narodzenia.

W podziękowaniu autorzy pu-
blikacji przekazywali na ręce 
kobiet: Krystyny Kowalskiej, 
Katarzyny Rączka, Barbary Ry-
bickiej, Bożeny Miszczak, Danu-
ty Piotrowskiej, Marii Sobańskiej 
i Anny Kowalskiej symboliczne 
obrazki namalowane przez panią 
Joannę. Wszyscy uczestnicy wer-
nisażu otrzymali też książkę.

– Nigdy wcześniej nie spotka-
liśmy się z białą szynką, którą 
robi seniorka, 85-letnia Krysty-
na Kowalska z Rakowa i 60-let-
nia Barbara Rybicka, a sernik na 
kruchym cieście wg starodawne-
go przepisu rozpływa się w ustach  
– podkreślała Joanna Hrk.

Przepis na mazurka z czeko-
ladową polewą, na placek droż-
dżowy czy makowca przekaza-
ła Maria Sobańska ze Słomkowa. 
Przepis i sposób wykonania ma-
zurka z kremem wiśniowym prze-
kazała Bożena Miszczak, a prze-
pis na sałatkę warzywną trzech 
pokoleń przekazała Danuta Pio-
trowska z Łuszczanówka.

Gośćmi specjalnymi były 
członkinie stowarzyszenia: Kin-
ga Kołacka, polonistka, która też 
pisze wiersze, prowadzi warszta-
ty literacko-kreatywne oraz Ka-
tarzyna Diowka, prawnik z duszą 
artystyczną. W promocji książ-
ki uczestniczyła też Aleksandra 
Głowacka, dyrektor GOK w San-
nikach oraz Katarzyna Rączka, 
bibliotekarka z Pacyny, która zbie-
ra informacje na temat dawnych 
zwyczajów regionu.  dag

Rodzice przedszkolaków z „jedynki”�chętnie�uczestniczyli�w�bajkowej�inscenizacji�„Rzepka”�J.�Tuwima.
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Joanna Hrk i Waldemar Wolański, członkowie stowarzyszenia „Malowany młyn” wraz z autorkami przepisów kulinarnych�w�publikacji�
„Świąteczne�smaki�Pacyny”.
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Joanna Hrk chętnie podpisywała książkę�mieszkańcom�gminy�Pacyna�
uczestniczącym�w�spotkaniu.
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Na pierwszym planie autorki przepisów kulinarnych zamieszczonych  
w książce „Świąteczne smaki gminy Pacyna”.�od�lewej:�anna�Kowalska,�
barbara�Rybicka�i�Krystyna�Kowalska,�które�chętnie�podpisywały�książkę.
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Jesteśmy�szczęśliwi,�
że�państwo�
otworzyliście�serce�
i�kuchnie,�że�gościliście�
nas�i�częstowaliście�
regionalnymi�
przysmakami.

Joanna Hrk

okładka książki�wydanej�przez�
stowarzyszenie�„Malowany�młyn”.
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Łowicz�|�skutki�objazdów:�spokojna�uliczka�stała�się�tranzytową

Mieszkańcy Gdańskiej 
mają dość samochodów
Część mieszkańców ulicy Gdańskiej na łowickim  
Zatorzu domaga się postawienia na tej ulicy progu 
zwalniającego. Skarżą się oni do władz miejskich na 
zagrożenie, a także hałas powodowany przez jeżdżące 
tamtędy samochody, w tym ciężarówki.

Zostały tam już postawione 
znaki, zakazu wjazdu pojazdów 
do wagi 3,5 tony, a także ograni-
czenie prędkości do 30 km/h, ale 
same znaki nie spełniają w całości 
oczekiwań mieszkańców, bo – jak 
wiadomo – rzesze kierowców ta-
kie znaki lekceważą. Wciąż zdarza 

się, że w tę niewielką, wąską ulicę 
skręcają tiry, chcące ominąć robo-
ty drogowe na Bolimowskiej. 

– Mieszkają tam dzieci, ludzie, 
starsi i chorzy, wpadające tam  
z dużą szybkością ciężarówki są 
poważnym zagrożeniem – mówi 
jedna z mieszkanek. – Poza tym 

nie można spać, bo największe na-
tężenie ruchu jest po zapadnięciu 
zmroku, w dzień kierowcy jeszcze 
się względnie pilnują.

Mieszkańcy zastanawiają się 
też, czy na pewno znak ograni-
czenia wagi pojazdów jest dla 
wszystkich czytelny, sugerują bo-
wiem, że ktoś nie znający terenu 
może mylnie interpretować, że 
dotyczy on ciągu pieszo-rowero-
wego wzdłuż Warszawskiej, któ-
ry omyłkowo można wziąć za uli-
cę, i odchodzącej od niego wąskiej 
uliczki osiedlowej.

Grzegorz Pełka, naczelnik Wy-
działu Inwestycji i Remontów 
Urzędu Miejskiego, mówił nam, 
że ulicę Gdańską na pewno cze-
ka w przyszłości analiza sytuacji  
 zmiany, ale dopiero po oddaniu 
do użytku przebudowanej Boli-
mowskiej. Spodziewa się nato-
miast, że ulica ta zostanie znacznie 
odciążona już 6 listopada, kiedy 
planowane jest otwarcie budowa-
nego właśnie ronda. 

Nie wyeliminuje to ruchu cał-
kiem – bo część kierowców za-
pewne przyzwyczaiła się do tej 

drogi, naczelnik nie uważa jednak, 
żeby stawianie progu w tym mo-
mencie było zasadne. Mówi, że  
z progami jest ten kłopot, że za-
wsze jedni je chwalą, ale innym 
one przeszkadzają, bo jeśli są bli-
sko posesji to hałas najeżdżają-
cego na nie samochodu staje się 
bardzo uciążliwy. Nie wyklucza 
możliwości jego montażu w przy-
szłości, uważa jednak, że nie ma 
co działać zbyt pochopnie, kiedy 

być może w perspektywie jest wy-
miana całej nawierzchni.

Mieszkańców, z którymi roz-
mawialiśmy to nie przekonuje. 
Mówią, że próg teraz jest wręcz 
niezbędny, a przydatny będzie tak-
że po skończeniu wszystkich prac 
w związku z przebudową Boli-
mowskiej. Nie spodziewają się oni, 
że oddanie do użytku ronda wyeli-
minuje drażniący ich problem.

Warto też wspomnieć, że usta-
wiony zakaz wjazdu ciężkich po-
jazdów nie dotyczy wjazdów do-
celowych, a na końcu Gdańskiej 
funkcjonuje auto-naprawa i pomoc 
drogowa – co jest też argumentem 
za wzmocnieniem nawierzch-
ni, każe się natomiast zastanowić 
nad zasadnością progu. Wpraw-
dzie mieszkańcy z którymi roz-
mawialiśmy sugerują, że dojazd 
do zakładu jest też możliwy ul. 
Iłowską. Podjazd z niej pod skrzy-
żowanie z Warszawską jest jed-
nak stromy, co znacznie utrudnia 
wyjazd cięższym pojazdom. tm

Strzelcew�|�Śmieci�wyrzucone�w�lesie�

Nalepka rzuciła cień podejrzenia 
Jeden z czytelników 
poprosił nas  
o nagłośnienie sprawy 
śmieci pozostawionych  
w lesie w Strzelcewie. 

Znalazł w nich nalepkę z pacz-
ki kurierskiej z danymi osobowy-
mi i adresem w gminie Bedlno, 
sądząc, że wskazują one na po-
tencjalnego sprawcę zaśmiecenia 
lasu. Skontaktowaliśmy się z ad-
resatem tej przesyłki, który całą 
sprawą jest zbulwersowany i prze-
konuje, że to nie on zostawił śmie-
ci w lesie. 

Czytelnik, który zgłosił nam 
tę sprawę w sobotę, poinformo-

wał, że śmieci znalazł przy drodze  
w głębi lasu. Wyglądały jakby zo-
stały wyrzucone z domowego ko-
sza. – Mieszkam blisko lasu i jak 
mam tylko wolną chwilę, to się do 
niego wybieram – napisał, przeko-
nując, że wcześniej śmieci w tym 
miejscu nie widział, więc musiały 
tam być od niedawna. W stercie 
śmieci znalazł nalepkę z paczki 
kurierskiej, która dawał mu pod-
stawy myśleć, że to jej adresat wy-
rzucił śmieci do lasu. 

Te śmieci nie są moje! 
Posługując się numerem tele-

fonu, jaki znaleźliśmy na nalep-
ce opakowania po paczce kurier-

skiej, dodzwoniliśmy się do pana 
Romana, przedsiębiorcy z Łowi-
cza, który całą sprawą był wy-
raźnie zbulwersowany, gdyż – jak 
przekonuje – śmieci nie należą do 
niego. – Ja w lesie odpoczywam! 
– mówi, dodając, że sam wielo-
krotnie był oburzony widokiem 
śmieci pozostawionych w lesie. 

Powiedział nam, że w związ-
ku z prowadzoną działalnością 
wielokrotnie zamawia przesyłki 
kurierskie z częściami dla swo-
ich klientów – tak też było w tym 
przypadku, gdy zamówił przesył-
kę na adres klienta z gm. Bedl-
no. Stąd też w adresie jest podane 
jego nazwisko jako zamawiające-

go, ale adres odbiorcy – konkret-
nego klienta. 

W niedzielę pan Roman otrzy-
mał telefon od grzybiarza, że w le-
sie w Strzelcewie są pozostawio-
ne śmieci, a pośród nich nalepka 
z jego imieniem, nazwiskiem  
i numerem telefonu. Całą sprawą 
był bardzo zdziwiony, jednak po-
jechał na miejsce, by ją wyjaśnić. 

Zastał tam stertę śmieci, a w 
niej m.in. doniczki, dętki od ro-
weru, ciuszki po małym dziecku  
i wiele innych, które – jak podkre-
śla – nie należą do niego. Co wię-
cej, nigdy nie jechał tą drogą. 

– Posprzątałem nie swoje 
śmieci! – mówi oburzony. Do-
dając, że ktoś postąpił bardzo 
nieładnie, wrzucając do swo-
ich śmieci jego opakowanie po 
paczce kurierskiej i wywożąc je 
do lasu. Przekonuje, że dla niego  

i wszystkich innych, którzy prze-
czytają to w NŁ, powinno być to 
nauczką, by bardziej strzec swo-
ich danych osobowych i usuwać 
je z miejsc, z których mogą trafić 
w niepowołane ręce. 

Takimi sprawami 
zajmuje się policja 
Beata Orzeł, sekretarz gminy 

Łowicz, na której terenie znajdu-
je się Strzelcew, powiedziała nam, 
że wiadomo jej o dwóch przy-
padkach, gdy do Urzędu Gmi-
ny Łowicz wpływały zgłoszenia  
o porzuconych na jej terenie śmie-
ciach. W każdym z nich informo-
wano policję, która zajmowała 
się dalej tymi sprawami. Sekre-
tarz słyszała też o sytuacjach, gdy 
osoby, które znajdowały porzu-
cone śmieci, na własną rękę kon-
taktowały się z ich potencjalnymi 

właścicielami, wzywając do ich 
niezwłocznego usunięcia. A one, 
obawiając się konsekwencji praw-
nych i finansowych, zwykle się na 
to decydowały. 

Warto nadmienić, że wyrzuca-
nie śmieci do lasu jest szczególnie 
karane, grozi za to grzywna nawet 
w wysokości 5 tys. zł.  aa 

Śmieci znalezione w lesie��
w�strzelcewie.�
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z tej perspektywy ciąg pieszo-
rowerowy rzeczywiście można 
pomylić z ulicą.�ale�czy�to�jest�
powód�tego,�że�wjeżdżają�tam�zbyt�
ciężkie�samochody?�
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Domaniewice�|�Przywrócono�pamięć�o�wyjątkowym�księdzu

Z Krępy, przez Łódź – do Dachau
Odsłonięcie tablicy 
pamiątkowej poświęconej 
pochodzącemu z Krępy  
ks. Władysławowi 
Grzelakowi, miało miejsce  
20 października  
w kościele parafialnym  
w Domaniewicach.

Losy duchownego tragicznie 
zakończone w 1942 roku w nie-
mieckim obozie koncentracyjnym 
w Dachau przypomniał wiernym 
ks. Brunon Dąbrowski, związany 
z Domaniewicami i Krępą kapłan 
– emeryt z parafii Wniebowzię-
cia Najświętszej Maryi Panny  
w Łowiczu. W trakcie uroczy-
stości odczytano również list au-
torstwa Henryka Barbuchy, po-
mysłodawcy przedsięwzięcia, 
który jednocześnie od październi-
ka 2016 r. czyni starania o beaty-
fikację ks. Władysława Grzelaka.

– Ksiądz Władysław Grzelak  
z upływem lat stał się dla wsi po-
stacią zapomnianą, z wyjątkiem 
najbliższej rodziny i zachowanych 
wspomnień byłych sąsiadów, któ-
rych też już nie ma. Zachowaniem 

pamięci będzie ta tablica ufundo-
wana przez rodzinę i mieszkań-
ców wsi w jego parafialnym ko-
ściele – pisał autor. 

Ze względu na stan zdrowia 
Henryk Barbucha nie mógł osobi-
ście uczestniczyć w wydarzeniu, 
jakie w dużej mierze zainicjował, 
a w tym wyjątkowym dniu repre-

zentowała go żona, Krystyna Bar-
bucha oraz jego przyjaciel An-
drzej Adamczyk, który odczytał 
treść listu. 

Kazanie wygłosił z kolei ks. bi-
skup Józef Zawitkowski. Tuż po 
nabożeństwie połączonym z od-
słonięciem i poświęceniem tablicy 
głos zabrał wójt gminy Domanie-

wice, Paweł Kwiatkowski, poto-
mek rodziny wspominanego księ-
dza. W oficjalnym przemówieniu 
wójt podziękował zgromadzonym 
za starania o przywrócenie pamię-
ci o wybitnym mieszkańcu gminy. 

– Choć nie pamiętam ks. Grze-
laka, cieszę się, że tak wspaniały 
człowiek stał się częścią historii 
mojej rodziny. Posiadanie tak wy-
jątkowego przodka jest dla mnie 
zaszczytem – przyznał w rozmo-
wie z naszym reporterem.

Ks. Władysław Grzelak uro-
dził się w 1900 roku w Krępie. 
Święcenia kapłańskie uzyskał we 
wrześniu 1926 r. Ukończył Wy-
dział Teologiczny Uniwersyte-
tu Warszawskiego, a jednocze-
śnie stał się profesorem od Pisma 
Świętego Wyższego Seminarium 
Duchownego w Łodzi. Przez po-
nad dekadę służył jako wikariusz  
w kilku łódzkich parafiach.  
W 1941 r. aresztowany i wywiezio-
ny przez niemieckie władze oku-
pacyjne do obozu zagłady w Da-
chau. Rok później zmarł śmiercią 
męczeńską w komorze gazowej, 
wcześniej będąc pogryzionym 
przez wilczura strażnika obozowe-
go. Ks. Władysław Grzelak ocze-
kuje na proces beatyfikacyjny.  aw

obszerne wspomnienie  
o nim za tydzień w naszym 
tygodniku. 

Rzut okIeM |�RefLeKsJa�o�JP�ii�

Wiele szkół w ostatnim okresie wspominało postać św. Jana 
Pawła II. Przykładem�może�być�poranna�refleksja�w�Pijarskich�szkołach�
Królowej�Pokoju,�przygotowana�przez�o.�andrzeja�Lisiaka�22�października,�
czyli�w�dniu�liturgicznego�wspomnienia�polskiego�papieża.�spotkaniu�
w�sali�gimnastycznej�przyświecało�hasło�„nie�lękajcie�się�być�świętymi”,�
do�czego�nawiązywała�też�popularna�piosenka�arki�noego,�zaśpiewana�
przez�szkolną�scholę�dziecięcą,�która�tworzyła�oprawę�muzyczną. tm

Najbliższa rodzina ks. Władysława Grzelaka,�z�wójtem�gminy�
Domaniewice,�przy�tablicy�pamiątkowej�w�domaniewickim�kościele.
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Łowicz |�Promocja�książki�Jacka�Rybusa

O tajemnicach łowickich nekropolii
W najbliższy wtorek,  
29 października, o godz. 18  
w Łowickim Ośrodku 
Kultury będzie miała 
miejsce promocja książki 
autorstwa Jacka Rybusa 
pt. „Łowickie nekropolie. 
Inny wymiar naszej 
obecności”, w której autor 
przybliży historię łowickich 
cmentarzy, nie tylko tych, 
które dziś znamy, ale także 
tych, których ślady zatarł 
już czas.

Jacek Rybus od lat jest aktyw-
nym przewodnikiem PTTK, jed-
nym z inicjatorów, a obecnie ko-
ordynatorem kwesty na rzecz 
ratowania zabytkowych nagrob-
ków na łowickich cmentarzach, 
oprócz tego od lat angażował się 
w społeczne życie miasta.

W rozmowie z nami przyznał, 
że cmentarze, zwłaszcza te stare, 
zawsze go fascynowały i przycią-
gały swoją tajemniczością, histo-
rią, ale też tym, że w naturalny 
sposób stawały się źródłem wie-
dzy o zmieniających się czasach, 
o architekturze i ludziach, którzy 
odeszli. Zamysł wydania książ-

ki pojawił się w jego głowie już 
dawno temu. Z początku miał to 
być album fotograficzny, w któ-
rym miały znaleźć się zdjęcia au-
torstwa jego i Sylwestra Cicha-
la, z którym stworzyli i prowadzą 
galerię uliczną EV34. Z różnych 
względów, głównie finansowych, 
pomysł ten jednak nie doszedł do 
skutku. W tym roku jednak uda-
ło mu się zdobyć dofinansowanie 
z programu Małe Granty 2019 Ło-
wickiego Ośrodka Kultury. Zmie-
nił jednak koncepcję, postanowił 
wydać książkę, zebrać w niej całą 
rozproszoną wiedzę na temat ło-
wickich nekropolii, począwszy 

od tych przy kościołach, po te ist-
niejące współcześnie. Przy okazji 
opowiada o ciekawych postaciach 
na nich pochowanych i obyczajach 
związanych z pochówkami, wyja-
śnia np. jakie przeznaczenie miały 
umieszczone w murach okalają-
cych świątynie strzeliste wieżycz-
ki – bo przed wiekami wcale nie 
były dzwonnicami, czy kapliczka-
mi jak dziś – można je zobaczyć 
w murach okalających katedrę  
i kościół Świętego Ducha. 

Książka ma 156 stron, wydano 
ją w nakładzie 250 egzemplarzy, 
znajdziemy w niej wiele cieka-
wych zdjęć w tym archiwalne.  tb

Łowicz�|�PTTK�szuka�kwestarzy

Poświęć dwie godziny życia 
dla ratowania zabytków

W tym roku planowana jest 10. 
już kwesta na rzecz ratowania za-
bytkowych nagrobków na cmen-
tarzach Emaus i katedralnym. Bę-
dzie trwać od 1 do 3 listopada. 
Trwa nabór kwestarzy. Dla miło-
śników Łowicza, jego historii i ar-
chitektury to prawdziwa okazja, 
aby przyczynić się do zachowania 
zabytków. 

Koordynator kwesty Jacek Ry-
bus powiedział nam, że na te trzy 
dni potrzeba jest około 150 osób. 
To dużo, ale, jak podkreśla, wiele 
zgłosiło swój udział zanim ogło-
szono zapisy. Głównie są to osoby, 
które biorą udział w akcji od lat, 
zarówno prywatne, jak i przedsta-
wiciele organizacji i instytucji, np. 
władze miasta, członkowie Stowa-
rzyszenia Historycznego im 10 PP, 
czy, bardzo licznie w tym roku, 
uczniowie SP 2, którzy wraz z na-
uczycielami zadeklarowali kwe-
stować 2 listopada na cmentarzu 
Emaus. Rybus zaprasza nauczy-
cieli i uczniów z innych szkół.

Kwestujący zbierają do pu-
szek w wyznaczonych miejscach 
przy cmentarzach od godz. 9 do 
17. Stoją po 2 godziny, ale nie ma 
przeciwwskazań aby kwestować 
dłużej. Trzeba liczyć się z tym, że 
będzie chłodno, warto więc ciepło 
się ubrać. Każdy z kwestujących 
otrzyma identyfikator z imieniem 
i nazwiskiem. Zapisy prowadzi 
biuro oddziału PTTK w Łowiczu 
w godzinach popołudniowych, we 
wtorki i czwartki w siedzibie przy 
Starym Rynku 3. Można się zgła-
szać też przez przez stronę www 
PTTK lub dzwoniąc po godz. 16. 
na numer 693 036 111. Zapisy 
trwają do 29 października.

Jak dotąd dochód z kwesty pro-
wadzonej na łowickich cmenta-
rzach pozwolił wyremontować 
10 zabytkowych nagrobków i gro-
bowców. Obecnie trwa remont ko-
lejnego, tym razem dużego gro-
bowca, w którym spoczął zmarły 
w 1894 roku artysta malarz Jan 
Konopacki.  tb
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Gdańsk�|�Mistrzostwa�Polski�w�speedcubingu

Kajetan Opach brązowym 
medalistą
Dwaj uczniowie Pijarskich Szkół Królowej Pokoju  
w Łowiczu: Kajetan Opach ze szkoły podstawowej  
i licealista Michał Wojcieszek, wystąpili w rozgrywanych 
11-13 października Mistrzostwach Polski  
w speedcubingu, czyli w układaniu kostki Rubika.

Turniej rozgrywany był  
w Gdańsku w dwóch miejscach: 
w Novotelu oraz sali BHP stoczni. 
Większy sukces odniósł tym ra-
zem młodszy z dwójki „naszych” 
zawodników – Kajetan Opach 
wrócił z mistrzostw z brązowym 
medalem w kategorii 2x2x2. Po-
dium wywalczył z przewagą 0,02 
s. nad czwartym zawodnikiem 
(używając analogii do zupełnie in-

nej dyscypliny to mniej niż „jed-
na Bródka”). Co ciekawe, Kaje-
tan był w tej konkurencji lepszy 
niż rekordzista świata Maciej Cza-
piewski, który niespodziewanie 
zajął dopiero V miejsce. Podkreśl-
my, że w mistrzostwach Polski nie 
ma podziału na kategorie wieko-
we, mimo bardzo młodego wieku 
Kajetan jest więc tak jakby meda-
listą mistrzostw Polski seniorów.

Michał Wojcieszek, miesz-
kaniec Głowna, który miał już 
w speedcubingu sukcesy, sam 
przyznaje, że nie były to dla nie-
go mistrzostwa tak udane pod 
względem wyników jak dwa po-
przednie. Mimo to znalazł się 
w ścisłym finale w konkurencji 
układania jedna ręką, rywalizację 
w nim zakończył na XI miejscu. 

Nie kryje, że priorytetem za-
wsze była dla niego nauka, któ-
rej w liceum jest bardzo dużo, 
stąd nie ma już tak dużo czasu 
na trenowanie, a bez tego nie da 
się utrzymać formy. Poza tym 
zauważa, że poziom rywalizacji  
w Polsce z roku na rok gwałtow-
nie idzie do góry, przez co prze-
stają zaskakiwać sytuacje, gdy na 
przykład w jednej z kategorii ak-
tualny mistrz świata nie kwalifi-
kuje się na mistrzostwach kraju 

do finału. Michała bardzo ucie-
szył natomiast sukces Kajetana. 
Podczas jego finału stresowałem 
się nieporównanie bardziej niż na 
własnym – mówi. – Mnie akurat 
ta konkurencja, 2x2x2, nigdy nie 
leżała, nawet jak byłem w naj-

lepszej formie, Kajetan ma nato-
miast do niej szczególne predys-
pozycje.

Kajetan mieszka w Guźni. Pa-
sją układania kostki Rubika za-
raził się 2 lata temu. Wcześniej 
może miał takie kostki w ręku, 
ale traktował je jak zwykłe za-
bawki. Teraz regularnie, codzien-
nie trenuje. Sam mówi, że duża 
w tym zasługa Michała, który 
go zainspirował. To zaczęło się 
tak, że z kolegami bawiliśmy się 
na jakiejś przerwie kostką, kiedy 
podszedł do nas Michał – mówi 
Kajetan. – Powiedział trochę  
o sobie, o kostce, turniejach, by-
liśmy pod wrażeniem tego jak 
szybko potrafił ułożyć kostkę.

W wakacje Michał i Kajetan 
zamierzają reprezentować Polskę 
na Mistrzostwach Europy w Ho-
landii.  tm

Łowicz�|�szkoła�Podstawowa�nr�2

Łowicki Mikołaj  
dla dzieciaków i zwierzaków

Szkoła Podstawowa nr 2 w Ło-
wiczu organizuje charytatywną 
akcję z myślą o dzieciach z Uni-
wersyteckiego Centrum Pediatrii 
im. Marii Konopnickiej w Łodzi 
oraz o zwierzętach, którymi opie-
kują się dwa łowickie stowarzy-
szenia: „Cztery Łapy” oraz Ło-
wickie Stowarzyszenie Przyjaciół 
Zwierząt.

Akcja związana jest z Mikołaj-
kami, do których pozostało jesz-
cze sporo czasu, odbywa się ona 
pod hasłem „I Ty możesz zostać 
Łowickim Mikołajem. Łowicki 
Mikołaj dla dzieciaków i zwierza-
ków”. Dla małych pacjentów szpi-
tala potrzebne są artykuły do zajęć 
plastycznych, a więc: bloki rysun-
kowe, kartony, papier kolorowy, 
kredki, mazaki, farby, klej szkol-
ny, nożyczki, kolorowanki itp. Dla 
zwierząt (psów i kotów) zbierana 

jest karma sucha lub w puszkach. 
Jeśli ktoś zechce przekazać dar  
i dla dzieci, i dla zwierząt, organi-
zatorzy proszą, aby go zapakować 
w oddzielne pudełka i opisać, co 
ułatwi sortowanie i transport.

Akcja ruszyła 14 październi-
ka i trwać będzie do końca listo-
pada. Prowadzona jest w szkole, 
ale inne szkoły lub każdy indywi-
dualnie może się do niej włączyć.  
W tym celu można się kontakto-
wać z sekretariatem szkoły (tel. 
46/837-57-04) lub bezpośrednio 
koordynatorką Elżbietą Lis (tel. 
602-435-623).

Podsumowanie akcji zaplano-
wano podczas Miejskiej Choin-
ki na Starym Rynku w Łowiczu. 
Placówka, która zbierze najwięk-
szą ilość upominków, otrzyma 
Wolontariacki Puchar Łowickie-
go Mikołaja.  mwk

Łowicz�|�starostwo

O wodzie i Bożym Narodzeniu
Łowickie starostwo przepro-

wadziło w październiku ciekawy 
konkurs o tematyce ekologicznej 
adresowany do uczniów klas VII  
i VIII szkół podstawowych z terenu 
powiatu. Zadaniem uczestników 
było napisanie wiersza na temat 
„Łowiczaku młody, nie marnuj 
wody!”. Niestety, na konkurs wpły-
nęło tylko jedno zgłoszenie. 

Jak nam powiedziała Adriana 
Drzewiecka, dyrektor Wydział 
Ochrony Środowiska, Rolnictwa 
i Leśnictwa, autorka zgłoszonego 
utworu, a jest to Daria Znajdek, 
uczennica klasy VIII Szkoły Pod-

stawowej w Niedźwiadzie, w peł-
ni zasługuje na tytuł laureatki. Jej 
utwór, po podpisaniu stosownej 
umowy, będzie upubliczniony. 

Powiat nie zniechęca się do dal-
szych działań proekologicznych 
dla uczniów. Już w listopadzie pla-
nowane jest ogłoszenie kolejnego 
konkursu, tym razem dla uczniów 
klas IV-VI szkół podstawowych, 
którzy zwykle są bardziej chętni 
do tego typu działań, wykracza-
jących poza programowe zajęcia. 
Ich zadaniem będzie wykonanie 
ekologicznej karki bożonarodze-
niowej. Szczegóły wkrótce.  mwk 

W�mistrzostwach�
Polski�nie�ma�podziału�
na�kategorie�wiekowe,�
mimo�bardzo�młodego�
wieku�Kajetan�jest�więc�
tak�jakby�medalistą�
mistrzostw�Polski�
seniorów.

kostką Rubika bawi się na 
przerwach wielu�uczniów�szkół�
pijarskich,�ale�wyróżniają�się�
Michał�Wojcieszek�i�Kajetan�
opach,�obaj�należą�do�krajowej�
czołówki�w�tej�dyscyplinie.
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Michał Wojcieszek na�tegorocznych�mistrzostwach�Polski.�
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Łowicz�|�Mistrzostwa�Polski�w�yoyo�

Kacper Pałatyński obronił tytuł 
w swym rodzinnym mieście
Uczeń ZSP nr 4 w Łowiczu, 
Kacper Pałatyński, obronił 
tytuł Mistrza Polski w yoyo 
podczas zawodów, jakie 
w sobotę 19 października, 
zostały rozegrane w kinie 
Fenix w Łowiczu.  
Kacper był nie tylko 
najlepszym zawodnikiem 
mistrzostw, ale również 
ich współorganizatorem.

Imprezy związane z machanie 
yoyo organizował w Łowiczu już 
nie po raz pierwszy. W poprzed-
nich latach za jego sprawą odby-
wały się m.in. Yoyo Battle Ło-
wicz, które odbywały się najpierw 
w restauracji „Szkiełka” na Bło-
niach, a później w kinie Fenix. 

Sobotnie mistrzostwa w Ło-
wiczu zostały podzielone na kil-
ka konkurencji, w których łącz-
nie wystartowało 35 zawodników. 
Organizatorzy liczyli na wyższą 
frekwencję, ale zdaniem współ-
organizującego zawody Marcela 
Ołubka, niektórych zawodników 
mogła wystraszyć ranga zawo-
dów. – To jest tak, że jak byśmy 

zorganizowali po prostu jakieś lo-
kalne zawody, frekwencja mogła-
by być lepsza – uważa. 

Wracając do zawodów: Kac-
per Pałatyński triumfował w kate-
gorii głównej – 1A, zostając tym 
samym Mistrzem Polski YoYo 
2019. Na II miejscu znalazł się 
Kamil Paluszek, a jako III w kla-
syfikacji uplasował się Jakub Plą-
der. Wszystkie te trzy nazwiska są 

znane w społeczności osób ma-
chających yoyo. 

– Było dosyć nerwowo, ale 
zawody przebiegły dobrze, bez 
żadnych dużych potyczek. Ze 
względu na to, że byłem zajęty or-
ganizacją, nie skupiłem się jakoś 
mocno na występie. Miałem kil-
ka większych błędów, ale jakoś 
przeszło, na szczęście. Różnica 
między mną a II miejscem była 10 

pkt., więc na spokojnie… – mówi 
nam Kacper Pałatyński. – To było 
machanie na najwyższym pozio-
mie – chwalili występ Pałatyń-
skiego koledzy.

To kolejny sukces młodego ło-
wiczanina, który wciąż pozosta-
je aktualnym Mistrzem Euro-
py w yoyo, a latem wyruszył na 
podbój Stanów Zjednoczonych, 
gdzie świetnie wypadł na Mistrzo-
stwach Świata: zajął w nich 24. lo-
katę na ponad 300 startujących za-
wodników. W miniony weekend 
wywalczył natomiast I miejsce  
w klasyfikacji open krajowych 
mistrzostw Włoch w yoyo.

Mistrzostwa były nie tylko 
świetną okazją do zaprezentowa-
nia się z yoyo na scenie, ale rów-
nież do nawiązania nowych znajo-
mości zarówno z amatorami, jak  
i profesjonalistami. Uczestniczyła 
w nich kilkuosobowa grupa miło-
śników tego sportu z Czech. Wy-
startowali w kategorii open dla 
osób spoza Polski. Łowicz spodo-
bał się im, chwalili organizację za-
wodów oraz chętnie wymienia-
li się kontaktami z machającymi 
yoyo rówieśnikami.  mak 

Łowicz |�Pijarskie�Lo,�ii�Lo

Koniec jednego projektu, ale nie koniec wymian
Anglistki z Pijarskiego LO  

w Łowiczu podsumowują dwu-
letnie wyjazdy i zajęcia w ramach 
programu „Erasmus+” i przygoto-
wują kolejne. Tymczasem w II LO 
trwa nabór uczniów do programu.

Przypomnijmy, że w szkole tej 
przez dwa lata realizowano projekt 
„Crossing Borders with Modern 
Media and Drama” we współpra-
cy ze szkołami z Włoch, Rumunii 
i Bułgarii. Ostatnie spotkanie, tym 

razem już samych opiekunów i za-
angażowanych nauczycieli, miało 
miejsce w Fiumicino we Wło-
szech. Nauczyciele rozmawiali 
nad możliwościami współpracy 
między szkołami także po zakoń-
czeniu projektu i wyrazili chęć jej 
kontynuacji, nie tylko podczas 
organizowania wyjazdów, ale też 
innych spotkań, konferencji onli-
ne, wymiany materiałów i metod 
dydaktycznych (z czego mogą 

korzystać nie tylko nauczycie-
le języków, ale też innych przed-
miotów). 

Koordynujące projekt anglist-
ki z pijarskiego LO – Agnieszka 
Bochniak i Emilia Wolska – mó-
wiły nam też, że, niezależnie od 
zajęć ściśle projektowych, wie-
lu uczniów utrzymuje prywatne 
kontakty z poznanymi w czasie 
wymian rówieśnikami z innych 
krajów, co też jest korzyścią z pro-

gramu. Nauczycielki potwierdza-
ją, że pracują już nad kolejnym 
projektem w ramach Erasmus 
Plus, ale jeszcze nie mogą zdra-
dzić szczegółów.

W II LO przy ulicy Ułańskiej 
projekt, którego realizacja się roz-
poczyna, ma nazwę „Mobilność 
zagraniczna narzędziem wzmac-
niania kompetencji kluczowych 
uczniów”. Wyjazdy planowane są 
w 2020 i 2021 roku.   tm

kraków�|�spotkanie�Młodzieży�Pijarskiej

Pod Wawelem,  
w międzynarodowym 
gronie
Uczniowie Pijarskiego LO 
w Łowiczu jak co roku 
wybrali się dużą grupą  
do Krakowa na Spotkanie 
Młodzieży Pijarskiej.  
Przez cztery dni,  
od 11 do 14 października, 
integrowali się tam  
z rówieśnikami z różnych 
szkół i ośrodków pijarskich 
w Polsce, a także z Węgier, 
Czech i Słowacji.

Hasło tegorocznego, dziewięt-
nastego już spotkania, brzmiało 
„On żyje, żyj i Ty!”. W wyda-
rzeniu brało udział przeszło 550 
osób, w tym grupa 28 licealistów 
z Łowicza wraz z opiekunami: oj-
cem Andrzejem Lisiakiem, Nata-
lią Kędziorą i Anną Rzepecką. 

Sami uczestnicy podkreślają, 
że w SMP najważniejsza jest mo-
dlitwa i refleksja nad własnym ży-
ciem, ale znajduje się też czas na 

inne zajęcia, na przykład inspiru-
jące warsztaty artystyczne, prze-
glądy pieśni czy odgrywanych 
na żywo scenek, a także zaba-
wy i tańce. Poza tym to szansa na 
znaczne poszerzenie kontaktów 
towarzyskich. 

– Młodzież pijarska jest zawsze 
otwarta i towarzyska, a poza cza-
sem na modlitwę i sen prawie cią-
gle się z kimś rozmawia – mówią 
uczestnicy. – Najwięcej okazji  
do rozmów jest podczas sta-
nia w różnych kolejkach po coś,  
a na SMP zawsze jest tego dużo.

Ci, którzy byli już na takim spo-
tkaniu po raz kolejny, cieszyli się 
ze spotkań ze znajomymi z po-
przednich lat, a ci, którzy pojecha-
li po raz pierwszy, nawiązali takie 
znajomości. 

– Integrujemy się nie tylko  
z innymi szkołami, ale także mię-
dzy sobą – zauważają uczniowie. 
– Chodzimy do tej samej szkoły, 
ale często do różnych klas, więc 
nie wszyscy ze sobą mieliśmy 
wcześniej okazję się poznać.  tm

Łowicka grupa młodzieży pijarskiej na�Rynku�Głównym�w�Krakowie.�
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kacper Pałatyński obronił tytuł Mistrza Świata�na�zawodach,��
które�współorganizował�w�swoim�rodzinnym�mieście.�
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Rzut okIeM |�Do�MieDnieWiC�JUŻ�TyLKo�obJazDaMi
z kilkudniowym opóźnieniem 
rozpoczęła się zapowiadana  
na 16 października modernizacja 
drogi powiatowej łączącej Bolimów  
z Miedniewicami. obecnie�na�odcinku�
od�skrzyżowania�z�szosą�od�Joachimowa�
Mogił�do�Woli�szydłowieckiej�ruch�jest�
zamknięty.�obowiązuje�objazd��
przez�Humin,�dobrze�oznakowany�przez�
wykonawcę�prac�–�konsorcjum�PRD-M�
i�erbedim�z�Piotrkowa�Trybunalskiego.�
Utrudnienia�potrwają�do�ok.�29�listopada,�
gdy�planowane�jest�zakończenie�robót.�
Przypomnijmy,�że�droga�do�Miedniewic�
zostanie�poszerzona�i�zyska�nową�
nawierzchnię�na�długości�ok.�3,7�km.�
Wartość�prac�ponad�3,5�mln�zł.�tbfo
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Mocarzewo�|�Wmurowano�kamień�węgielny�pod�budowę�Domu�Mocarzy�

Żeby mieli gdzie mieszkać
Kamień, a właściwie kamienie węgielne 
pod Dom Mocarzy dla niepełnosprawnych 
absolwentów szkoły prowadzonej przez siostry 
zmartwychwstanki w Mocarzewie w gminie 
Sanniki został uroczyście wmurowany w sobotę, 
19 października. Dom jest budowany wyłącznie 
dzięki wsparciu darczyńców. 

Siostry z Mocarzewa nie ukry-
wały, że tego typu uroczystość,  
z takim rozmachem, organizo-
wały po raz pierwszy. Postanowi-
ły to zrobić po to, by o budowie –  
a przede wszystkim o tym dla 
kogo będzie przeznaczony Dom 
Mocarzy – dowiedziało się jak 
najwięcej osób. Wyszły z zało-
żenia, że im więcej osób pozna 
„mocarne historie”, tym większa 
szansa na to, że na konto fundacji 
wpłyną kolejne datki. 

By zachować maksymalną 
transparentność finansowania in-
westycji, siostry wespół z częścią 
rodziców i nauczycieli założyły 
fundację Bogaci Miłosierdziem  
i zaczęły zbierać pieniądze. Do tej 
pory udało się uzbierać już około 
1,5 mln złotych, ale by osiągnąć 
cel droga jest jeszcze daleka. Na 

wybudowanie Domu Mocarzy  
i wyposażenie go w taki sposób, 
by mógł zacząć działać, potrzeba 
około 18 milionów. Inwestycja za-
planowana jest na najbliższe 5-6 
lat. 

Podczas sobotniej uroczysto-
ści w powstających już murach 
(obecnie wybudowane są piwni-
ce) umieszczone zostały kamienie 
z Ziemi Świętej, Rzymu, Medju-
gorie i z pobliskiego pola. – Nasi 
Mocarze zaczęli zbierać kamie-
nie, jak tylko im powiedzieliśmy, 
że zapadała decyzja o rozpoczęciu 
budowy – opowiadała nam dyrek-
tor szkoły, siostra Bernadetta Po-
gorzelska. Pisaliśmy już o tym na 
łamach NŁ. 

Po mszy świętej, która zosta-
ła odprawiona w niedużej kaplicy 
sióstr, poświęcenia kamieni wę-

gielnych oraz wmurowanej wraz 
z nimi tuby czasu dokonał ks. bp 
Andrzej Dziuba. Z kaplicy uro-
czyście przemaszerowano – przy 
dźwiękach orkiestry strażackiej 
działającej przy OSP Sanniki – 
na plac budowy. Tam, po krót-
kiej modlitwie, kamienie zostały 
wmurowane w ścianę podpiwni-
czenia. 

Tę część uroczystości na swój 
sposób „uatrakcyjnił” kilkulet-
ni Kacper – podopieczny sióstr 
z Mocarzewa. Często będący 
nadaktywny ruchowo, niepełno-
sprawny umysłowo chłopiec pod-
czas święcenia kamieni przez 
biskupa, stanął przed gośćmi i ga-
worząc po swojemu bacznie ob-
serwował co się dzieje. 

Pierwszą kielnię zaprawy mu-
rarskiej położyła siostra Elwira 
Szwarc – prezes fundacji, później 
biskupi (Andrzej Dziuba i Woj-
ciech Osial), poseł Maciej Małec-
ki, starosta gostyniński Arkadiusz 
Boruszewski, burmistrz miasta  
i gminy Sanniki i wielu innych za-
proszonych na tę uroczystość go-
ści. 

Dla wielu koniec szkoły 
jest dziś wyrokiem 
W Domu Mocarzy przebywać 

będą osoby od 26 roku życia. Pra-
wo jest bowiem tak skonstruowa-
ne, że w takich placówkach jak 
mocarzewska (szkoła specjalna 
i ośrodek wychowawczy), pod-
opieczni mogą przebywać najpóź-
niej do 25. roku życia. Osoby, któ-
rymi opiekują się siostry, nie dość, 
że są często w poważnym stopniu 
upośledzone, pochodzą z różnych 
środowisk. Bywa, że nie są jedy-
nymi niepełnosprawnymi w ro-
dzinie, bywa, że rodzice są już  
w takim wieku, że nie są w stanie 
opiekować się niepełnosprawnym 
synem czy córką. – Niektórzy  
z nich nie mają gdzie wrócić. Cza-
sami nie czeka na nich w domu ro-
dzinnym nawet łóżko – opowiada-
ją siostry. Często nie wynika to ze 

złej woli rodziców czy innych po-
tencjalnych opiekunów Mocarzy, 
ale po prostu z tego, że ludzie ci 
z racji statusu społecznego, biedy, 
chorób (w tym choroby alkoholo-
wej również) czy innych przyczyn 
nie będą w stanie przyjąć 26-let-
niego niepełnosprawnego. 

Nawet gdy absolwenci mają ro-
dzinę, do której mogą wrócić, to 
zdarza się, że rodzicom może bra-
kować sił do codziennej pielęgna-
cji i opiekowania się osobami nie-
pełnosprawnymi. Co roku 25 lat 
w Mocarzewie kończy kilka spo-
śród 80 mieszkających tam osób. 
Wtedy jedynym rozwiązaniem 
są domy pomocy społecznej, ale 
miejsc w nich jest jak na lekarstwo 
a do tego nie wszystkie DPS-y 
przyjmują osoby niepełnosprawne 
intelektualnie i fizycznie. 

Siostry więc wzięły sprawy 
w swoje ręce i jak mówi siostra 
Bernadetta: „ręce mi się zaczy-
nają trząść, jak pomyślę na co 
co się porwaliśmy”. Siostry oraz 
członkowie fundacji dwoją się  
i troją organizując zbiórki w róż-
nych częściach Polski i nie tylko. 
Np. wiosną poleciały zbierać pie-

niądze w zaprzyjaźnionej parafii 
w Irlandii. 18 milionów złotych, 
które chcą uzbierać, pozwoli wy-
budować wielofunkcyjny dom 
dla Mocarzy, z salami do rehabi-
litacji, częściami wspólnymi, sto-
łówką. 

– Nie liczę ile nam brakuje, tyl-
ko cieszę się z każdej kwoty, któ-
ra napłynie i przekazujemy to od 
razu na cel budowy – mówi s. 
Bernadetta Pogorzelska. W dzia-
łaniach na rzecz budowy pomaga 
kilkunastu wolontariuszy, wśród 
nich są pracownicy szkoły. To oni 
pomagali na przykład przygoto-
wać poczęstunek na koniec uro-
czystości, oni też przygotowywali 
na nią zaproszenia. 

Pierwszy etap prac budowla-
nych – roboty przy fundamentach, 
powinien zakończyć się w grud-
niu. – Co będzie później zależy od 
hojności darczyńców i ich otwar-
tości na potrzeby dzieci – mówi 
s. Elwira. Nie traci nadziei, że  
w końcu Dom Mocarzy uda się 
zbudować. – Mamy już pieniądze 
na 30% kolejnego etapu – wzno-
szenie ścian wszystkich trzech 
pięter – mówi z uśmiechem.  mak 

ZacZęłO się OD PacZki Z Zaskakującą jałmuŻNą 
Pewnego�dnia�mocarzewskie�
siostry�zmartwychwstanki�
uzyskały�informację�z�domu�
generalnego�zgromadzenia,�
że�jakieś�małżeństwo��
z�dzieckiem�zostawiło�paczkę�
dla�domu�w�Mocarzewie.�
zdarzało�się�już�wcześniej,�
że�trafiały�do�nich�różnego�
rodzaju�paczki,�a�to�z�
kosmetykami,�pieluchami,�a�to�

z�zabawkami�dla�dzieci.�Jedna�
z�sióstr�przywiozła�paczkę,��
a�po�jej�otwarciu�okazało�się,�
że�w�środku�jest...�280�tys.�zł��
i�kartka�„niech�się�siostry�
nie�martwią,�to�uczciwie�
zarobione�pieniądze.�nasza�
jałmużna�wielkopostna.�na�
budowę�domu�dla�dzieci�
w�Mocarzewie”.�od�tego�
momentu�zbiórka�nabrała�

rozpędu.�bardzo�dużo��
–�w�tym�wiele�anonimowych�
wpłat�–�fundacja�przyjmuje�
poprzez�stronę�internetową�
www.dommocarzy.pl,�
gdzie�wystarczy�wypełnić�
odpowiedni�formularza��
i�kliknąć�przycisk�„wpłać”,�by�
przenieść�się�do�płatności�
internetowych.�Można�wpłacić�
dowolną�kwotę.�

Dom Mocarzy ma�już�wymurowane�piwnice,�a�siostry�zbierają�pieniądze�
na�kolejne�kondygnacje.�
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Biskup ks. Andrzej Dziuba z kamieniami węgielnymi oraz s. elwira 
Szwarc z tubą czasu�chwilę�przed�poświęceniem�na�placu�budowy.�
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Prezes fundacji s. elwira Szwarc jako pierwsza�rozpoczęła�
wmurowywanie�kamieni�węgielnych.�
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ReKLaMa

To stylowy obiekt gastronomiczno-hotelowy

KUCHARZ
Z MINIMUM 2 -LETNIM 

 

POSZUKUJE KANDYDATÓW NA STANOWISKA:

 

•

Łowicz�|�nowa�wspólnota�dla�młodych

Czyste serca przy katedrze 
Skupiająca młodych wspólnota Ruchu Czystych Serc 
zawiązuje się przy parafii katedralnej.  
W pierwszym spotkaniu, 11 października, udział wzięły  
4 młode osoby, ale zainteresowanych osób jest więcej. 

Mszy świętej poprzedzają-
cej spotkanie przewodniczył bp. 
Wojciech Osial, homilię wygłosił  
ks. Radosław Czarniak, który bę-
dzie sprawował opiekę duszpa-
sterską nad wspólnotą. Po mszy 
młodzi spotkali się w jednej  
z sal domu parafialnego z siostrą  

i księdzem, aby porozmawiać  
o jej funkcjonowaniu.

Jak podkreśliła siostra, głów-
ną ideą wspólnoty jest zacho-
wanie przez członków czystości 
przedmałżeńskiej, ale nie tylko, 
bowiem, jak sama nazwa wska-
zuje, chodzi o „Czyste Serca”,  

a jak zapisał w Ewangelii św. Ma-
teusz, Jezus powiedział: „Błogo-
sławieni czystego serca, albowiem 
oni Boga oglądać będą!” (Mt 5,8). 
Chodzi też o wolność od szeroko 
pojętego grzechu, w tym wolność 
od nałogów. Lista zasad obowią-
zujących we wspólnocie jest dłu-
ga, jednak, jak podkreśliła sio-
stra, chodzi przed wszystkim o to,  
aby dążyć do ich przestrzegania.

W Polsce ruch skupia ponad  
15 tys. osób w wieku od 16. do 35. 
roku życia.

Rozmawialiśmy z młodymi. 
Jak się okazało, trójka z nich zja-
wiła się na spotkaniu, bo siostra 

Małgorzata przygotowywała ich 
do bierzmowania, jedna z dziew-
czyn przyjechała spod Łowicza. 
Dlaczego przyszli? O Ruchu usły-
szeli pierwszy raz na Spotkaniu 
Młodych na łowickich Błoniach 
w tym roku. Idea czystości przed-
małżeńskiej wydała im się waż-
na, chcieliby o tym rozmawiać. 
Martyna, Magdalena i Weroni-
ka powiedziały nam, że chciały-
by rozmawiać o Bogu i bliskich 
im tematach z rówieśnikami, czuć 
więź, której mianownikiem jest 
wiara, ale w swoim otoczeniu, kla-
sie czy wśród znajomych nie mają 
osób, z którymi mogliby otwarcie 

porozmawiać na ten temat. Liczą, 
że bycie we wspólnocie pomoże 
rozwijać im wiarę, liczą też na to, 
że spotkają nowych ludzi, którzy 
myślą jak oni. Ponadto nie wyklu-
czają, że pozwoli im to też poznać 
kogoś, kto w przyszłości stanie się 
bliski sercu.

Jak podkreśliła jedna z dziew-
czyn, bez czystości seksualnej 
trudno mówić o pielęgnowaniu 
wiary. Zdają sobie sprawę, że ich 
koleżanki i koledzy do spraw sek-
sualności mają zupełnie inne po-
dejście. Jak przekonywała nas jed-
na z dziewczyn, bardzo by chciała, 
aby jej przyszły mąż był osobą 

wierzącą. Dziewczyny jednak za-
znaczyły, że w ruchu nie tylko 
chodzi o czystość przedmałżeń-
ską, ale też o modlitwę, o wypeł-
nianie swego serca dobrem, czy-
li unikanie wszelkiego grzechu.  
A ich zdaniem wspólnota może 
dać im siłę, aby wytrwać w pod-
jętych postanowieniach.

Siostra Małgorzata zaprasza już 
na kolejne spotkanie, które odbę-
dzie się w piątek, 8 listopada, po 
mszy świętej o godz. 18. – Przyjść 
mogą wszyscy czujący taką po-
trzebę, chłopcy, dziewczęta, a tak-
że pary – wszyscy, którzy chcą dą-
żyć do życia w czystości – mówi. tb

Łowicz�|�Promocja�szafarzy�nadzwyczajnych

Ręce świeckie, ale Chrystus ten sam 
44 mężczyzn z różnych parafii diecezji łowickiej 
zostało 5 października wypromowanych do roli szafarzy 
nadzwyczajnych komunii świętej. Pozostając osobami 
świeckimi mogą teraz udzielać Komunii Świętej,  
a także pomagać kapłanom w zanoszeniu sakramentu 
chorych, w wyjątkowych sytuacjach mogą wystawiać 
Najświętszy Sakrament.

Aby dostąpić promocji, przyszli 
szafarze musieli przejść półrocz-
ny kurs w wyższym seminarium, 
spotykali się w soboty, na wy-
kładach i na wspólnej modlitwie.  
Na tydzień przed promocją prze-
szli też rekolekcje w Spale.  
Za kurs i przygotowanie szafarzy 
odpowiada w diecezji łowickiej 
ks. Piotr Jóźwiak.

Uroczystość promocji miała 
miejsce w kaplicy WSD w Ło-

wiczu. Eucharystii przewodni-
czył ordynariusz ks. bp Andrzej  
F. Dziuba. Uczestniczyły w niej 
rodziny nowych szafarzy, bo 
większość z nich to mężczyź-
ni żonaci, ojcowie. Najczęściej 
wskazują ich jako kandydatów 
proboszczowie.

Wśród nowych szafarzy są 
w tym roku dwaj mieszkańcy 
Łowicza – Paweł Gala z para-
fii Chrystusa Dobrego Pasterza  

i Piotr Sumiński z parafii kate-
dralnej, katecheta w ZSP nr 2  
w Łowiczu.

Piotr Sumiński mówił nam,  
że dla niego, jak i zapewne dla 
pozostałych, podawanie komu-
nii świętej innym wiernym to nie-
zwykłe przeżycie, a kiedy robili to 
pierwszy raz, to trudno było opa-
nować drżenie rąk. – W sensie fi-
zycznym ludzie ustawiają się do 
mnie, chociaż wiadomo, że usta-
wiają się do Chrystusa – mówi 
Piotr Sumiński. – Czy przyjmu-
ją go od świeckiego szafarza, czy  
od duchownego, to jest ten sam, 
jeden, jedyny Chrystus.

Często kandydatów na szafarzy 
wybierają w swoich parafiach pro-
boszczowie, akurat w przypadku 
Piotra Sumińskiego zgłosił się on 

do proboszcza sam. Mówi, że dla 
niego ta decyzja to swego rodza-
ju akt wzmocnienia, podkreśle-
nia tego, w co wierzy. Uważa, że 
świat dookoła niego idzie w stro-
nę sekularyzacji i „pogaństwa”,  
z tego też powodu ci, którzy wie-
rzą, powinni to jeszcze wzmac-
niać i podkreślać. Przyznaje, że do 
decyzji o zostaniu szafarzem doj-
rzewał przez kilka lat. – Miałem 
chyba 37 lat kiedy rozmawiałem 
na ten temat z ks. Zbigniewem Pi-
lichowskim, który mnie namawiał 
– mówi Piotr Sumiński. – Powie-
działem wtedy, że nie czuję się 
jeszcze wystarczająco dojrzały, ale 
może po 40 spróbuję. Teraz mam 
41 i słowa dotrzymałem.

Wielkie wrażenie zrobiły też 
na nim modlitwy w kaplicy WSD 
podczas przygotowań. – Kiedy 45 
mężczyzn, czyli 44 kandydatów  
i ksiądz, wspólnie się modliło, 
miałem wrażenie, że ściany kapli-
cy aż drżą od siły naszego głosu  
– wspomina Piotr Sumiński.  tmPromocji nowym szafarzom�udzielał�ks.�bp�andrzej�f.�Dziuba.�
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Łowicz |�Trzeci�spacer�ze�zdzisławem�Kryściakiem�

Filmowcy lubią Łowicz 
Ponad 100 osób uczestniczyło w niedzielę,  
20 października w spacerze szlakiem filmowym 
po Łowiczu. Był to już trzeci z cyklu spacerów 
– po żydowskim i literackim, który poprowadził 
Zdzisław Kryściak, przewodnik PTTK z Łowicza. 

Ostatni niedzielny spacer roz-
począł się na Starym Rynku przy-
pomnieniem filmów, których epi-
zody tu zostały nakręcone m.in. 
„Prawo Agaty” w reż. Patricka 
Yoka i „Szkice węglem” w reż. 
Antoniego Bohdziewicza. Ten 
film był zarazem debiutem Bar-
bary Wałkówny, która wyjątkowo 
często występowała w filmach, 
które miały „łowickie” epizo-
dy. Przypomnijmy, że obecne 
Muzeum zagrało w filmie „Pra-
wo Agaty” sąd w Bartowicach,  
a w miejscowej restauracji Polonia 
gościli się Agata Przybysz i mece-
nas Dębski. Owe „Prawo Agaty” 
(nie mylić z filmem „Uprowadze-
nie Agaty” z 1993 roku) to serial 
obyczajowy, emitowany od 2012 
do 2015 przez TVN, w reżyserii 
Macieja Migasa z Agnieszką Dy-
gant w roli głównej. 

Dworzec kolejowy 
Następnie grupa udała się  

w kierunku dworca kolejowego  
i PKS, gdzie również kręcono epi-
zod z „Prawo Agaty” (ponadto w 
dawnym Hotelu Akademickim) 
oraz film „Ogłoszenie matrymo-
nialne” z Tadeuszem Borowskim. 
To w Łowiczu wysiadła nieznajo-
ma kobieta, zagrana przez Ilonę 
Kuśmierską, czyli Jadźkę z trylo-
gii z Pawlakiem i Kargulem. Ów 
film „Ogłoszenia matrymonialne” 
to produkcja z 1972 roku. Bohater 
filmu, młody inżynier, usiłuje za 
wszelką cenę wybrać sobie towa-
rzyszkę życia spośród pań, które 

odpowiedziały na jego ogłoszenie 
matrymonialne. 

Tragedie na drogach 
Po drodze przypominano krót-

kie wzmianki o „łowickich” ak-
torach czy reżyserach oraz ich 
przygody i anegdotach, czy wy-
darzeniach tragicznych. Kryściak 
opowiadał np. o wypadku Eu-
geniusza Bodo. Po zmroku 27 
maja 1929 roku samochód marki 
Chevrolet, którym kierował Eu-
geniusz Bodo, na zakręcie pod 
Łowiczem uderzył w nieoznako-
waną stertę kamieni. W wypad-
ku zginął Wiktor Roland, kolega 
słynnego aktora z kabaretu „Mor-
skie Oko”. Bodo został skazany na 
karę 6 miesięcy pozbawienia wol-
ności w zawieszeniu. 

Mówił też o wypadku spowo-
dowanym przez Andrzeja Mun-
ka, który to zginął w wieku 39 lat 
w wypadku samochodowym pod 
Łowiczem w 1961 roku, gdy zmie-
rzał na plan „Pasażerki”. Realiza-
cję filmu dokończył współpracow-
nik Munka, Witold Lesiewicz. 

Kryściak wspomiał też o przy-
godzie Andrzeja Wajdy pod Ło-
wiczem. Przed laty krążyła aneg-
dota pokazująca, jakim kierowcą 
jest Andrzej Wajda. Opowiadał 
ją Andrzej Kostenko, operator fil-
mowy. Otóż wspominał, że kiedyś 
przed laty jechali na plan w oko-
lice Łowicza. To było zimą. Waj-
da miał wtedy mercedesa, którym 
bardzo lubił jeździć. Postanowił, 
że wyjedzie pierwszy swoim sa-

mochodem. Ekipa pojechała na-
tomiast około pół godziny później. 
Gdzieś w połowie drogi zobaczy-
li, że Wajda jedzie z powrotem,  
w stronę Warszawy. Zatrzymali 
się, spytali, co się stało. Wajda miał 
natomiast odpowiedzieć: – Nie 
wiem, czyżbym wpadł w poślizg  
i obrócił się tyłem do kierunku 
jazdy? 

Przypomniana została też po-
stać Soavy Gallone, gwiazdy kina 
niemego, czyli Stanisławy Wina-
wer z Łowicza. 

koński Targ 
Kolejnym punktem wędrówki 

był plac Koński Targ, gdzie wspo-
mniano ponownie „Prawo Agaty” 
oraz polsko-luksemburską dramat 
w reżyserii Wenezuelczyka Fran-
co de Peñii „Masz na imię Justi-
ne”, której epizod był kręcony  
w 2004 roku w łowickim zakła-
dzie karnym. 

Tu również, w miejscowym ho-
telu, dziś nieistniejącym, kręcono 
sceny serialu „07 zgłoś się” z po-
rucznikiem Sławomirem Borewi-
czem (w tej roli Bronisław Cie-
ślak), odcinek „Rozkład jazdy”. 

Ponadto sceny do tego filmu krę-
cono w dawnym klasztorze ber-
nardynów oraz na ul. Zduńskiej. 

Wspomniana została też po-
stać Ireny Kamieńskiej, reżyserki 
i dokumentalistki związanej z Ło-
wiczem. Była ona córką Jadwigi  
i Leona Jaworskich, urodziła się 
29 lutego 1928 r. w Łyszkowicach. 
Początkowo uczyła się w domu, 
potem w szkole sióstr bernardy-
nek w Łowiczu. W czasie okupa-
cji uczęszczała na tajne komple-
ty gimnazjalne, a w maju 1946 r. 
otrzymała świadectwo dojrzało-
ści w Państwowym Gimnazjum 
i Liceum w Łowiczu. Dokumen-
talistka ma w swoim dorobku po-
nad 30 filmów dokumentalnych. 
Zmarła 3 kwietnia 2016 r. 

aleje sienkiewicza 
Kolejnym punktem był tzw. 

dworek Przybyłowiczów w alej-
kach Sienkiewicza. Tu kręcono 
sceny serialu „Chłopi”, odcinek 
2 „Jarmark”. To tu rozegrał się 
sąd nad Bartłomiejem Koziołem  
o kradzież świni Paczesiowej, czy-
li matki Jagny oraz sąd o usta-
lenie ojcostwa dziecka, przypi-

sywanego przez Jewkę Bielec 
Borynie. Tu przypomniany został 
oryginalny zapis ścieżki dźwiękowej  
z dialogiem przed sądem. Przy-
pomniana została też postać re-
żyserki dokumentalistki Agniesz-
ki Arnold, której rodzice i ona 
mieszkali obok w willi, w której 
obecnie jest PZU Życie. 

Nowy Rynek 
Na Nowym Rynku rozegrały 

się epizody filmu przedwojenne-
go z 1938 roku „Paweł i Gaweł” 
z Eugeniuszem Bodo i Adolfem 
Dymszą. Można było podjąć pró-
bę odczytania nazwy wynalazku 
jakim szczycił się Paweł Gawlic-
ki i usłyszenia jak poradził sobie 
z tym sam Bodo. Proszę spróbo-
wać odczytać na jednym wdechu 
nazwę radia: „dwupentodowocz-
terooktodiowasuperheterodyna  
z podwójnym napędem, automa-
tycznym magnoskopem i telesyn-
chronizacyjnomagnetycznoelekt
rycznodynamoprzeciwzanikową 
eliminacją fal” – zachęcał Zdzi-
sław Kryściak. Ponadto wspólnie 
odśpiewano fragment kołysanki  
z tego filmu, wykonanej tam przez 
Bodo i Dymszę. 

Przy okazji wspomniano rów-
nież filmowe pamiątki w zbiorach 
Muzeum Guzików. – Jest ich kil-
kadziesiąt – powiedział nam wła-
ściciel MG Jacek Rutkowski. Są 
to np. guziki aktorów, reżyserów, 
ale również od kostiumów wyko-
rzystywanych w różnych produk-
cjach filmowych. 

Podrzeczna i katedra 
Na ulicy Podrzecznej ponownie 

wspomniano „Prawo Agaty” oraz 
nowo kręconą przez Bodo Koxa 
produkcję „Ludzie i Bogowie”. 

Ostatnim punktem wędrówki 
była dzisiejsza katedra i jej wnę-
trze, dokładnie kaplica św. Wikto-
rii, w której doszło do cudownego 
ozdrowienia króla Jana III Sobie-
skiego (Mariusz Dmochowski) 
podczas wizyty u Jabłonowskiego 
(Emil Karewicz) w filmie „Ojciec 
królowej”. 

aktorzy 
W filmie tym grał również 

związany z Łowiczem Ludwik 
Benoit. Aktor urodził się 18 lipca 
1920 roku w Wołkowysku, który 
obecnie znajduje się na Białoru-
si. Rodzina od strony ojca aktora 
miała francuskie korzenie. Podob-
no jego dziadek pochodził spod 
Paryża. Natomiast rodzina matki 
wywodziła się z okolic Łowicza. 
To właśnie w Łowiczu Ludwik 
Benoit chodził do gimnazjum. 
Maturę zdał na rok przed wybu-
chem II wojny światowej w łowic-
kim Państwowym Gimnazjum 
im. Księcia Józefa Poniatowskie-
go. W 1938 roku zaczął studia  
w Państwowym Instytucie Sztuki 
Teatralnej w Warszawie.

Ponadto z aktorów przypo-
mniano też urodzonego w Łowi-
czu Daniela Olbrychskiego i Fi-
lipa Frątczaka – aktora Teatru 
Nowego w Poznaniu od 2014 
roku. Frątczak ukończył Pań-
stwową Wyższą Szkolę Teatralną  
w Krakowie w 1999 roku. 

Wspomniano wreszcie akto-
ra filmowego i telewizyjnego Mi-
rosława Szonerta który urodził 
się 25 grudnia 1926 w Łowiczu 
(zm. 31 października 1995 w Ło-
dzi), absolwenta PWST w War-
szawie (z siedzibą w Łodzi), który 
był też m.in. aktorem Teatru Po-
wszechnego w Łodzi, a w latach 
1981–1985 także dyrektorem tego 
teatru. 

Katedra była ostatnim punktem 
wspólnej wędrówki. Podczas spa-
ceru przypomniane zostały rów-
nież miejsca i historie związane  
z funkcjonującymi w Łowiczu ki-
nami.

Poprzednie dwa spacery, które 
poprowadził Zdzisław Kryściak 
cieszyły się równie dużym powo-
dzeniem. W sumie we wszystkich 
trzech wzięło udział około 350 
osób. Spacery i opracowane przez 
Zdzisława Kryściaka przewodni-
ki – które na koniec trafiały do rąk 
uczestników – powstały w ramach 
projektu Małe Granty 2019 reali-
zowanego przez ŁOK.  opr. mak 

Łódź�|�odeszła�na�wieczną�wartę

Nie żyje Maria Kutkowska-Matwiejczyk
We wtorek, 22 października w Łodzi w wieku 
103 lat zmarła Maria Kutkowska-Matwiejczyk, 
działaczka przedwojennego harcerstwa, a w czasie 
okupacji – Szarych Szeregów. Pogrzeb odbędzie 
się w poniedziałek, 28 października o godz. 13.15 
na cmentarzu przy ul. Ogrodowej w Łodzi. 

Maria Kutkowska urodziła się 
12 lutego 1916 roku w Kamilewie. 
W latach 30. jej rodzina sprowa-
dziła się do Łowicza i zamieszkała 
przy ówczesnej ul. Legionów (dziś 
Armii Krajowej). W Łowiczu 
Maria ukończyła Szkołę Handlo-
wą, w której była zaangażowana  
w tworzenie pierwszej druży-

ny harcerskiej. Brała też czyn-
ny udział w jubileuszu 800-lecia 
pierwszej wzmianki o Łowicza, 
które z dużym rozmachem obcho-
dzono w 1936 roku. 

We wrześniu 1939 roku wraz 
grupą harcerek udzielała pomo-
cy żołnierzom rannym w obronie 
łowickiego dworca kolejowego.  

W czasie okupacji działała w Sza-
rych Szeregach, wraz z komen-
dantką ZHP Genowefą Mastalską 
tworzyła też w naszym mieście 
Wojskową Służbę Kobiet. Organi-
zacja ta zajmowała się działalno-
ścią konspiracyjną, wspomagając 
działania Armii Krajowej. 

Rodzina pani Marii udziela-
ła pomocy Maxowi Godsonowi 
– angielskiemu lotnikowi zestrze-
lonemu w okolicach Bydgoszczy, 
dając mu schronienie w domu 
gdzie potem mieszkali, przy ul. 
Żabiej. Jej starszy brat Adolf był 
wiceburmistrzem Łowicza w la-
tach 1939-1941 i został rozstrzela-
ny przez Niemców w Palmirach. 

Janina Kutkowska – szwagierka 
Marii Kutkowskiej-Matwiejszyk 
w kamienicy przy ul. Tkaczew 
ukrywała Żydówkę Marię Gold-
man, za co została uhonorowana 
tytułem Sprawiedliwy Wśród Na-
rodów Świata. 

Pani Maria wyprowadziła się  
z Łowicza w 1946 roku. Zamiesz-
kała w Łodzi, a swoją zawodową 
pracę związała z bankowością.  
Z okazji jest 100. urodzin w lu-
tym 2016 roku jubilatkę odwiedzi-
ła delegacja z Łowicza, z burmi-
strzem Krzysztofem Kalińskim, 
Kazimierzem Szymańskim i ks. 
Stefanem Wysockim ze Stowarzy-
szenia Szarych Szeregów w Ło-

wiczu oraz komendantem Hufca 
ZHP Łowicz Michałem Kordec-
kim, dyrektorem ZSP nr 4 Zofią 
Szalkiewicz oraz nauczycielką II 

LO Agnieszką Pawłowską-Kali-
nowską. Ze spotkania tego pocho-
dzi zdjęcie, które obok publikuje-
my.  mwk 

Łowicz�|�znamy�władze�koła�wychowanków�szkół�ogólnokształcących�

Marzena Kozanecka-Zwierz prezesem 
Zarząd Koła Wychowanków i Wychowanek Szkół Średnich 
Ogólnokształcących ukonstytuował się na spotkaniu  
w sobotę, 19 października. Prezesem zarządu zrzeszającego 
około 150 osób stowarzyszenia została wybrana była 
dyrektor Muzeum w Łowiczu Marzena Kozanecka-Zwierz. 

Ponadto w skład prezydium 
zarządu weszli: Jolanta Wróbel 
jako wiceprezes (w poprzedniej 
kadencji była prezesem koła), 
Katarzyna Skierska-Pięta jako 
skarbnik, Anna Wysocka-Sta-

siak – sekretarz, Ewa Wasilew-
ska-Wilk – zastępca sekretarza, 
Stanisława Karska – zastępca 
skarbnika. W Komisji Rewizyj-
nej zasiadają natomiast: Teresa 
Domińczak, Małgorzata Łom-

pieś i Bożena Popławska. Nowa 
przewodnicząca za główny cel sta-
wia sobie zwiększenie liczebności 
koła. Chciałaby, żeby do stowarzy-
szenia przystąpiło więcej wycho-
wanków, szczególnie ludzi mło-
dych. Zamierza też kontynuować 
dobrą, jej zdaniem, współpracę ze 
szkołą. 

Zjazd koleżeński, na którym 
wybierano nowy zarząd stowa-
rzyszenia odbył się 28 września. 

Spotkanie to, które miało nie 
tylko charakter walnego zgro-
madzenia, ale przede wszyst-
kim spotkania koleżeńskiego, 
relacjonowaliśmy na łamach No-
wego Łowiczanina w artykule 
„Po latach znów w szkole” (NŁ 
40/2019 z 3 października). Pod-
czas wrześniowego zjazdu koła 
wybrano nowy zarząd bez okre-
ślania kto, jaką funkcję będzie  
w nim później pełnił. 

Zmiany w stosunku do po-
przedniego zarządu były niewiel-
kie. Weszły do niego trzy nowe 
osoby: Alicja Chojecka, Marzena 
Kozanecka-Zwierz i Katarzyna 
Skierska-Pięta, przy czym pierw-
sza z nich powróciła do zarządu 
po przerwie.

Poza tym zarząd tworzą: Jolan-
ta Wróbel, Katarzyna Kowalska, 
Anna Wysocka-Stasiak, Ewa Wa-
silewska-Wilk, Henryk Zasępa, 
Stanisława Karska, Elżbieta Kata-
rzyńska, Ewa Zbudniewek, Danu-
ta Zakrzewska, Halina Osypińska 
i Marek Wiśniewski.  mak 

Marzena kozanecka-zwierz 
chwilę�po�wybraniu�jej�na�
przewodniczącą�zarządu�koła�
wychowanków.�
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Łowicz�|�Kolejne�freski�odkrywane�w�kościele�pijarskim

Spojrzy na nas król Jan III Sobieski?
Do końca października powinny się zakończyć 
prace przy odkrywaniu ostatnich, zamalowanych 
prawdopodobnie w XIX wieku, fresków w zachodniej 
nawie kościoła pijarskiego. Nie wiedzieliśmy dotąd
co przedstawiają, teraz już wiemy: zobaczymy 
hołd oddawany Matce Boskiej Szkaplerznej, 
a wśród składających go ujrzymy postać króla,
być może zwycięzcę spod Wiednia Jana III 
Sobieskiego i jego żonę, królową Marysieńkę.

Wielki gmach kościoła tonie 
w ciszy, nic zdaje się jej nie zakłó-
cać. Do tego stopnia, że gdy cza-
sem ktoś w środku dnia wpadnie 
na chwilę na modlitwę i klęknie 
w głównej nawie, może się nawet 
nie zorientować, że w obu bocz-
nych nawach, z przodu kościo-
ła, wysoko na rusztowaniach ktoś 
pracuje. Chciałoby się napisać, 
że praca wre – ale to nie tak. Bo 
ta praca wykonywana jest w ciszy, 
spokoju, skupieniu, bez pośpie-
chu, który byłby dla jej efektów 
zabójczy. Często także w samot-
ności – bo nawet gdy kilka metrów 
dalej pracuje druga osoba, to każ-
dy skupia się na swoim zadaniu. 

– Na etapie odsłaniania malo-
widła najczęściej pracujemy skal-
pelem – mówi Waleria Karpiuk, 
konserwator zabytków, którą od-
najdujemy na rusztowaniu w za-
chodniej nawie – a jedynie wtedy, 
gdy warstwa, którą mamy zdjąć 
jest grubsza, to ostrożnie młot-
kiem. 

Centymetr po centymetrze od-
dzielają w ten sposób nawarstwie-

nia, najczęściej pobiały – dawniej 
stosowane farby na bazie wap-
na, niekiedy z dodatkiem piasku, 
czasem barwione pigmentem – 
od tego, co zakrywają. W niektó-
rych miejscach warstwy są bardzo 
zespolone, niemniej zazwyczaj 
między jedną a drugą istnieje tzw. 
międzywarstwa, najczęściej stwo-
rzona przez kurz i brud, co pozwa-
la, mając skalpel w ręku, usunąć 
późniejsze zamalowanie, odsła-
niając to, co jest pod spodem. Po-
zostałości ostatniej warstwy po-
biały usuwa się sztyftem z włókna 
szklanego lub miękką gumką. 

Nie wszędzie malowidła za-
chowały się. Część dekoracji 
została niegdyś intencjonalnie 
skuta, głównie dotyczy to przed-
stawień na pilastrach. Wykony-
wane uprzednio w ramach badań 
konserwatorskich odkrywki w po-
staci cienkich pasków dają konser-
watorom informacje co do tego, 
w którym miejscu kościoła nale-
ży spodziewać się dekoracji ma-
larskiej. – W nawie zachodniej ani 
w nawie głównej nie ma już wię-
cej scen – mówi Waleria Karpiuk. 

Historia nie oszczędziła 
tego kościoła
Ale nawet tam, gdzie spodzie-

wana jest obecność kompozycji 

malarskich, nie wszędzie zacho-
wały się one kompletnie. Kościół 
przechodził trudne koleje losu, był 
rekwirowany, zamieniany na ma-
gazyn, dewastowany do tego stop-
nia, że pozbawiony części okien 
– to wszystko sprawiło, że ściany 
były przez dziesięciolecia narażo-
ne na uszkodzenia. Szczególnie 
niebezpieczna okazała się wilgoć 
oraz wszelakie naprawy z zastoso-
waniem cementu. Freskom to nie 
posłużyło. – Generalnie, im niżej 
się znajdowały, tym bardziej były 
narażone. W niektórych miej-
scach nie zostało nic – twierdzi 
konserwatorka.

Co wtedy? Tam, gdzie są duże 
ubytki, a konserwatorzy nie mogą 
ustalić jak malowidło lub jego 
część wyglądała – tam nie od-
twarza się kompozycji malar-
skiej. Ubytki tynku wypełnia się 
zaprawą, kładzie pobiałę, a war-
stwę malarską uzupełnia się na 
zasadzie dobrania ogólnego tonu 
barwnego Wyjątkiem mogą być 
ornamenty. Kiedy ich motywy są 
powtarzalne, to brakujący frag-
ment można odtworzyć. 

Odkrywanie 
sobieskiego
Na szczęście nie wszędzie jest 

aż tak źle. Ubiegły rok, gdy w za-
chodniej nawie odsłonięto fresk 
przedstawiający ekstazę św. Te-
resy z Avila, dziś zachwycający 
kolorami, dowiódł, że miejscami 
wiele da się odsłonić. – To zawsze 
jest jeden z najciekawszych mo-
mentów w naszej pracy: odkry-
wanie nieznanego, zaciekawienie 

co ukaże się za chwilę – opowiada 
Waleria Karpiuk. 

Trudno się jej dziwić: jako 
pierwszy może się odsłonić frag-
ment czyjegoś stroju, by potem 
dojść do twarzy, może być koń-
czyna w ruchu, gdzieś indziej 
fragment krajobrazu. Po kil-
ku dniach widać więcej, po ty-
godniach pracy można kusić się 
o próbę nazwania tego co widać. 
– Tu – mówi Karpiuk o pracy 
z przodu zachodniej nawy – bę-
dziemy mieć pośrodku sceny 
Matkę Boską Szkaplerzną, a wo-
kół składające jej hołd osoby du-
chowne i świeckie. A wśród nich 
domyślamy się postaci Jana III 
Sobieskiego z rodziną, ponieważ 
należał on do władców ją czczą-
cych. Skąd wiadomo, że to aku-
rat Sobieski? – To dopiero hipote-
za, potwierdzić mogą ją historycy 
sztuki. Prace odbywają się pod 
nadzorem inspektorów Woje-
wódzkiego Urzędu Ochrony Za-
bytków, a nasze ustalenia konsul-
towane są na komisjach. 

Wspomniany fresk z królem 
nie jest kompletny, brakuje około 
¼ kompozycji i tamten fragment 
nie będzie rekonstruowany. 

Uzupełniony tynk będzie taki 
jak przed wiekami: wapienno-
-piaskowy, bez najmniejszej do-
mieszki cementu, który mógłby 
uszkodzić pierwotne warstwy. Na-
tomiast to, co widać, zostanie od-
nowione: jeśli trzeba, podklejone 
zaprawą iniekcyjną, doczyszczo-
ne, w partiach osłabionych zaim-
pregnowane, a następnie uzupeł-
nione w warstwie pobiały. Retusz 

samej warstwy malarskiej w ko-
ściele pijarów wykonywany jest 
najwyższej jakości farbami akwa-
relowymi, które zawierają tzw. 
„pigmenty historyczne”, czyli ta-
kie, które stosowano w malarstwie 
dawnych epok. 

Przy czym muszą być zacho-
wane konserwatorskie zasady 
odwracalności i odróżnialności: 
by nowa, nakładana teraz war-
stwa była możliwa do usunięcia, 
by materiał zastosowany teraz, 
przy konserwacji, różnił się od 
pierwotnego tak, by było możliwe 
przywrócenie pierwotnego stanu. 

Z największą 
starannością
Dlatego też uzupełnianie fre-

sku w tych miejscach, gdzie on 
się nie przechował, ale konserwa-
tor wie, co tam było przedstawio-
ne (chodzi siłą rzeczy o niewielkie 
fragmenty), dokonuje się przez 
nakładanie farby dotknięciami, 
kropkami, kreskami – a nie pocią-
gnięciami pędzelka jak w orygina-
le. Z bliska różnica jest widoczna 
– i o to chodzi – ale z daleka jej się 
nie dojrzy. To jest najbardziej pra-
cochłonne: stworzyć odpowiedni 
kolor, odtworzyć ledwo widoczny 
kształt, przeprowadzić właściwie 
jego rekonstrukcję. 

Nawa wschodnia: 
Golgota
W ciszy pijarskiego kościoła, 

w przeciwległej, wschodniej na-
wie, na podobnym rusztowaniu 
jak Waleria, także za zasłoną z fo-
lii, także przy świetle ledowych 

lamp, tak dobranym, by było zbli-
żone do dziennego, pracuje druga 
konserwatorka, Agnieszka Woś. 
Tego dnia są tylko dwie, ale już 
podczas realizacji tego projektu 
– bo konserwatorzy pracują se-
zonowo, nad kolejnymi etapami 
– bywało ich w kościele więcej, 
nawet do dziesięciu. 

Agnieszka, tak jak Waleria, 
kończyła konserwację dzieł sztu-
ki na ASP w Krakowie, jednej 
z trzech polskich uczelni, na któ-
rych można tę profesję studiować, 
obok ASP w stolicy i UMK w To-
runiu. Mówi, że jest specjalistką 
nie tylko od konserwacji ściennych 
malowideł. Dzięki temu, gdy niska 
temperatura uniemożliwia kon-
serwację w terenie, pracuje często 
w pracowniach, przy renowacji ob-
razów sztalugowych – na drewnie 
i płótnie. Czy jest to ciekawsze? 
– Niekoniecznie. Tutaj, przy ścia-
nie, jest mniej trujących substancji, 
w pracowni często są konieczne 
wyciągi, maski i inne środki ochro-
ny – mówi Agnieszka Woś. 

W „jej” nawie prace powinny 
się zakończyć w listopadzie. Fre-
ski nie są jeszcze doczyszczone 
do końca, ale już widać, że głów-
ne przedstawienie to scena pasyj-
na. Czytelna jest już postać Chry-
stusa z krzyżem, oprawcy, a także 
Weronika z chustą.

W czasie Triduum Paschalne-
go, gdy przeżywać będziemy tra-
gedię Wielkiego Piątku, ten fresk 
będzie już z nami, dzięki takim lu-
dziom jak Waleria i Agnieszka. 

***
Prace prowadzone są przez fi r-

mę AC Konserwacja Zabytków 
z Krakowa. Konserwacja malowi-
deł w nawie zachodniej dofi nanso-
wana jest przez Ministerstwo Kul-
tury i Dziedzictwa Narodowego, 
w nawie wschodniej w całości fi -
nansowana ze środków własnych 
zakonu pijarów, w wielkiej mie-
rze pochodzących z ofi ar składa-
nych przez wiernych i darowizn 
od przyjaciół zakonu. �

wOjciecH 
waliGÓRski

wojciech.waligorski@lowiczanin.info

Waleria karpiuk przy pracy�nad�renowacją�ornamentu�w�górnej�części�zachodniej�nawy.
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to prawie na pewno oni:�
Jan�iii�sobieski�i�jego�żona,
Maria�Kazimiera�(Marysieńka).
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ten fresk ujrzymy w nawie wschodniej: fragment�sceny�z�drogi�Jezusa�
na�Golgotę.
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Renata Bondarczak (1939-2018)
Urodziła się 21 czerwca 1939 

roku w Łowiczu, zmarła nato-
miast w wieku 79 lat w dniu 13 
kwietnia ubiegłego roku w szpi-
talu w Łodzi. Przez ostatnie lata 
swojego życia zmagała się z cho-
robą nowotworową. Około trzy 
lata temu wydawało się, że jej or-
ganizm zaczyna wygrywać z cho-
robą. Wskazywały na to coraz 
lepsze wyniki badań oraz nadzie-
ja, którą dawali lekarze. Niestety, 
rak wygrał. Córki wspominają, że 
mimo cierpienia, do końca swoich 
dni zachowała pogodę ducha, była 
pogodzona z myślą, że prędzej 
czy później umrze. – Mama mó-
wiła, że woli, żeby to było „póź-
niej niż prędzej”, ale mówiła też, 
że dużo młodsi też często przegry-
wają z rakiem i jest tego świado-
ma – wspomina córka Katarzyna. 

Pani Renata wychowywała się 
w Łowiczu, tutaj spędziła naj-
piękniejsze lata swojego życia. 
Tutaj też zakochała się, wyszła za 
mąż i urodziła dwie córki: Kata-
rzynę oraz Justynę. Oprócz nich 

pozostawiła w żałobie wnuczęta  
oraz liczne grono przyjaciół i zna-
jomych, których – z racji jej otwar-
tości i ciepła – miała wielu. 

Jej mąż, Andrzej, zmarł kilka 
lat wcześniej. On również zmagał 
się licznymi chorobami, były one 
związane z wrodzoną wadą ser-
ca, o której zresztą dowiedział się 
będąc już dorosłym mężczyzną. 
Opiekę nad nim w jego ostatnich 
latach życia sprawowała przede 
wszystkim właśnie jego żona. 

Ojciec pani Renaty zginął z rąk 
Niemców w kampanii wrześnio-
wej. Losy jej rodziny były trud-
ne. Wraz z matką, siostrą i bratem 
mieszkali najpierw w Łowiczu, 
później w okolicach Domanie-
wic, a później ponownie w Łowi-
czu. Jej matka nie była osobą wy-
kształconą i nie najlepiej radziła 
sobie w życiu. Po wojnie, w wy-
niku nieporozumień rodzinnych, 
straciła dom. Matka samotnie wy-
chowująca dwie córki pomieszki-
wała przez lata „kątem” u gospo-
darzy, u których pracowała latem, 
a zimą przyjmowała ją dalsza ro-
dzina mieszkająca w Łowiczu. 
Córek jednak nikomu nie oddała 
– co sugerowali jej znajomi. 

Ten trudny okres własnego 
dzieciństwa pani Renata przywo-
ływała w rozmowach z córkami. 
Gdy te nalegały na jakieś zaku-
py, zwykła mówić: „mamy gdzie 
mieszkać i co jeść – nie można 
mieć wszystkiego”. 

Pani Renata z wykształcenia 
była sprzedawczynią i przez wiele 
lat pracowała w swoim zawodzie. 
Był też jednak okres w jej życiu, 
w którym pracowała jako pomoc 
w zakładzie fryzjerskim w Skier-
niewicach oraz zdarzało się jej,  

że myła, modelowała, a nawet ob-
cinała włosy klientkom. – Oczy-
wiście nas też obcinała. Początki 
nie były łatwe, siostra po jednym 
takim zabiegu nie chciała przez 
kilka dni wychodzić z domu.  
Na kimś widocznie musiała treno-
wać – żartowała córka śp. Renaty, 
pani Katarzyna. 

W końcu jednak pani Renata 
zdobyła na tyle dużo doświadcze-
nia, że i córki, i klientki z zakła-
du fryzjerskiego były zadowolo-
ne. Zamierzała nawet zrobić kurs 
czy też rozpocząć naukę zawo-
du, aby stać się pełnoprawną fry-
zjerką, ale ostatecznie rozstała się  
z zakładem. Zarabiała tam nie-
zbyt dużo, a potrzeby rodziny ro-

sły. Tym bardziej, że jej mąż, po 
krótkim okresie pracy w charakte-
rze hydraulika na kolei, przeszedł  
na rentę zdrowotną z powodu kło-
potów z sercem. W domu nie prze-
lewało się, mąż był na rencie, córki 
dorastały i rosły ich potrzeby. 

– Mama była bardzo pracowita, 
ale nie miała szkoły i nie miała po-
rządnego zawodu. Do tego musia-
ła coraz więcej zajmować się oj-
cem, bo się szybko męczył. Nawet 
zejście po schodach było dla niego 
męczące – wspomina Katarzyna. 

W sezonie letnim pani Rena-
ta dorabiała zbierając owoce i po-
magając w gospodarstwach u zna-
jomych oraz u rodziny na wsi. 
Zdarzało się, że część wypłaty  
za pracę u gospodarza celowo 
brała w płodach rolnych. Tak co 
roku kupowała na przykład ziem-
niaki na zimę. – Mama mówiła,  
że taniej nigdzie nie kupi, a tak to 
przynajmniej przebierze dla siebie 
najlepsze – wspomina pani Kata-
rzyna. 

Po tym, jak pochowała męża, 
postanowiła zadbać trochę o wła-
sne zdrowie. Jeszcze wtedy nie 
wiedziała, że poważnie choruje, 
a choroba potajemnie rozwijała 
się przez kilka lat. Zaczęło się nie-
pozornie – od przedłużającego się 
kaszlu, ogólnego osłabienia, któ-
re trwało kilkanaście dni. Lekarze 
nie od razu stwierdzili nowotwór 
płuc, zresztą nie od razu pani Re-
nata się u nich zjawiła. Rokowa-
nia nie były jednak od razu bardzo 
złe. W kuracji nie można było u 
niej zastosować leczenia operacyj-
nego ze względu na zaawansowa-
ny wiek. W końcu rak wygrał. Zo-
staną wspomnienia wdzięcznych  
za wszystko córek.  mak 

WSPoMNIeNIA |�PozosTaną�W�naszeJ�PaMięCi

Urodziła�się�i�wychowywała�
się�w�łowiczu.�Tutaj�spędziła�
najpiękniejsze�lata�swojego�
życia.�Tutaj�też�zakochała�się,�
wyszła�za�mąż�i�urodziła��
dwie�córki:�Katarzynę��
oraz�Justynę.�Pozostawiła��
w�żałobie�wnuczęta�oraz�grono�
przyjaciół�i�znajomych,�których�
–�z�racji�jej�otwartości�i�ciepła��
–�miała�wielu.�

  � Renata Bondarczak 
(1939-2018)

oDeSzLI oD NAS

� 14 października:  
sławomir�Gładki,�l.63;�
Mieczysław�ignaczak,�l.86;�
Marianna�Kołucka,�l.81.

� 15 października:  
Marianna�Jędrzejczak,�l.94;�
Kazimierz�szymajda,�l.78;�
andrzej�Mospinek,�l.53.

� 16 października:��
Józefa�Kacpszak,�l.81.

� 17 października:  
Jan�Podkoński,�l.87;��
Jadwiga�anuszkiewicz,�l.83;�
Marek�Jan�sasin,�l.69.

� 18 października:��
Teresa�Lucyna�łapa,�l.85.

� 19 października:�stanisława�
szalewicz,�l.86;�Kazimiera�
Cholewska,�l.87.

� 20 października:��
zdzisław�Pieniążek,�l.82.

� 21 października:  
sefania�Kozanecka,�l.66.

ReKLaMa

Trudny�okres�swego�
dzieciństwa�pani�
Renata�przywoływała�
w�rozmowach��
z�córkami.�Gdy�te�
nalegały�na�jakieś�
zakupy,�zwykła�mówić:�
„mamy�gdzie�mieszkać�
i�co�jeść�–�nie�można�
mieć�wszystkiego”.
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Gmina Łyszkowice�|�złoty�jubileusz

Pół wieku  
razem

15 małżeństw z gminy Łysz-
kowice, które obchodzą jubile-
usz 50. rocznicy ślubu, odebrało 
18 października w GOKiS meda-
le od prezydenta RP, a także licz-
ne podarunki, pamiątki i życzenia  
od wójta, przedstawicieli gmin-
nych instytucji czy proboszcza.

Zaszczytu tego dostąpili pań-
stwo: Halina i Stefan Bakalar-
scy, Maria i Jan Bakalarzowie, 

Danuta i Henryk Gajkowie, Ma-
rianna i Wiesław Jabłońscy, Ali-
cja i Wojciech Kłudkowscy, Ma-
rianna i Jan Maratowie, Wanda 
i Bogusław Maślarzowie, Irena 
i Stanisław Nowakowscy, Danu-
ta i Ignacy Plackowie, Krysty-
na i Tadeusz Strojni, Krystyna  
i Kazimierz Strugińscy, Wiesława  
i Stanisław Szymajdowie, Danu-
ta i Stanisław Śniegułowie, Kry-

styna i Mieczysław Wawrzyńcza-
kowie oraz Franciszka i Stanisław 
Wielcowie.

– Naprawdę trudno czasem 
uwierzyć, że to już tyle lat... – mó-
wili nam państwo Szymajdowie 
z Łyszkowic. Poznali się mniej 

więcej 52 lata temu, ślub wzię-
li po półtora roku znajomości.  
Do dzisiaj pamiętają tamten dzień 
ze szczegółami: jaki był dzień ty-
godnia, jaka pogoda. Mówią,  
że cały czas małżeństwa jest waż-
ny, trudno więc wybierać z nie-

go jakieś konkretne, szczególnie 
ważne momenty. Tym najważniej-
szym niewątpliwie były narodziny 
córki, wspominają też często bu-
dowę domu.

Jubileusz został uczczony tor-
tem i szampanem. Była też część 

artystyczna, w której wystąpi-
ła grupa wokalna Klubu Seniora 
„Jutrzenka” oraz kapela z Polesia. 

Wiele z usłyszanych piose-
nek przypominało wczesne lata  
z tych pięćdziesięcioletnich mał-
żeństw. tm

Gmina Chąśno�|�Świętowali�złote�Gody�

To jest do zrobienia
Pary małżeńskie z gminy 
Chąśno 18 października 
zostały uhonorowane 
medalami Prezydenta RP 
z okazji 50-lecia pożycia 
małżeńskiego.

Prezydenckimi medalami za 
długoletnie pożycie małżeńskie 
tym razem odznaczono: Annę  
i Franciszka Płusków z Sierż-
nik, Zofię i Jana Rybusów z Chą-
śna Drugiego, Władysławę i Jana 
Kubiców z Wyborowa, Krystynę 
i Mirosława Dzionków z Wybo-
rowa, Wandę i Lecha Rokickich 
z Goleńska, Eugenię i Józefa Po-
drażków ze Skowrody Południo-
wej oraz Krystynę i Henryka Płu-
sków z Marianki. Do Leokadii  

i Józefa Dzików z Goleńska oraz 
do Haliny i Mirosława Zabostów 
również z Goleńska medale trafią 
w późniejszym terminie. 

– Byliście razem przez te lata 
i to jest piękne. Życzymy kolej-
nych jubileuszów. Kapela ludowa 
już jest zamówiona na 60-lecie  
– mówił do małżonków wójt Da-
riusz Reczulski. – No dobrze, to 
my obiecujemy, że będziemy za te 
10 lat, ale wójt też musi być razem 
z nami – żartowała Anna Płuska  
z Sierżnik. 

Później w rozmowie z nami 
pani Anna wspominała, że z mę-
żem Franciszkiem poznała się  
w Chąśnie na zabawie oraz, że 
mąż był już wtedy „dorosłym ka-
walerem”. – Pomiędzy nami jest  
8 lat różnicy wieku, ale w niczym 

to nigdy nie przeszkadzało. Mi-
łość jest najważniejsza – mówiła. 

Inni małżonkowie, którzy tego 
dnia zostali odznaczeni prezy-
denckimi medalami, państwo 
Wanda i Lech Rokiccy z Go-
leńska, wspominali natomiast,  
że mieszkali w tej samej wsi, cał-
kiem blisko siebie, ale bliżej po-
znali się dopiero gdy mieli po ok. 
18 lat. – Żona rozglądała się za 
chłopakami, a ja za dziewczyna-
mi i tak to się zaczęło... – żartował 
pan Lech. 

Jaką mają prywatną receptę 
na długoletnie pożycie małżeń-
skie? – Czasami trzeba się pokłó-
cić, ale ważniejszą umiejętnością 
jest to, żeby sobie wybaczyć. Jak 
ludzi wiąże miłość, to jest to do 
zrobienia – wspominali zgodnie. 
Ślub wzięli, gdy pan Lech wrócił 
z wojska. Wychowali dwie córki, 
doczekali się 4 wnucząt: 3 wnu-
ków i wnuczki.  mak

Domaniewice�|�złote�Gody

Przez życie idą z miłością
Aż 19 par małżeńskich 
z gminy Domaniewice 
świętowało w piątek,  
18 października, 50-lecie 
pożycia małżeńskiego.

W tym szczególnym dla sie-
bie dniu małżonkowie spotkali się 
podczas uroczystości w Gminnym 
Ośrodku Kultury w Domaniewi-
cach. Aktu wręczenia medali za 
długoletnie pożycie małżeńskie 
dokonał w imieniu Prezydenta RP 
wójt Paweł Kwiatkowski. W prze-
mówieniu włodarz gminy zauwa-
żył, że rok, w którym pobierali się 
jubilaci, czyli 1969, sprzyjał decy-
zjom o założeniu rodziny, bowiem 
w czasie jego kadencji nigdy nie 
odznaczono tak dużej liczby par.

– Minęło 50 lat od chwili, kie-
dy połączył was los. Od tej pory 
dzielicie dobre i złe chwile, wspo-
magacie się wzajemnie i cieszy-
cie wspólną radością. Miłość jest 
bowiem dawaniem, a nie braniem 
i cierpliwym wznoszeniem się 
dwojga osób – powiedział wójt. 

Tyle wspólnych lat może szyb-
ko upłynąć w miłości. Potwier-
dzają to nasi rozmówcy, państwo 
Teresa i Tadeusz Kucińscy, któ-
rzy pobrali się w maju 1969 roku. 
Wspólnie udało mi się doczekać 
dzieci i wnuków, a dziś czekają  
na prawnuki. Jak zapewniają, 
przeżywali życie w radości i miło-
ści, nie wyglądając z niecierpliwo-
ścią kolejnych rocznic i nie snując 
planów.  str. 22

Gmina kiernozia |�złote�Gody�par�małżeńskich�

Trzeba się kochać i umieć wybaczać
7 par małżeńskich z gminy 

Kiernozia zostało 18 paździer-
nika, uhonorowanych medala-
mi Prezydenta RP z okazji 50-le-
cia pożycia małżeńskiego. W tym 
roku małżonkowie zostali zapro-
szeni nie, jak co roku przy takich 
okazjach do sali Urzędu Stanu 
Cywilnego, ale do odnowionej  
w tym roku sali na piętrze w re-
mizie OSP w Kiernozi. Tam też 
odbyła się część nieoficjalna z po-
częstunkiem. Dla seniorów wystą-
piła kapela zespołu „Kiernozia-
nie” oraz zespół „Jutrzenka”.  

Prezydenckimi medalami od-
znaczono: Janinę i Stanisława Ba-
ranowskich z Brodnego-Towarzy-
stwa, Irenę i Józefa Kamerdynów 
z Kiernozi, Krystynę i Ryszarda 
Kutkowskich z Kiernozi, Danutę  
i Kazimierza Stępniów z Kiernozi, 
Krystynę i Mariana Stobnickich  
z Woli Stępowskiej, Irenę i Ry-
szarda Winieckich z Wiśniewa 
oraz Danutę i Edwarda Zimeckich  
z Teresewa. Medale wręczała 
wójt Beata Miazek, towarzyszy-
li jej przewodniczący Rady Gmi-

ny w Kiernozi Janusz Wasilew-
ski, Ewa Lachowicz i Malwina 
Turczyn-Kupiec z kiernozkiego 
USC. Każda z par otrzymała też 
bukiety kwiatów. – Te wspólne 50 
lat to wzór i piękny przykład dla 
młodych pokoleń. Państwa obec-
ność tutaj dowodzi, że dochowa-
liście, wbrew wszelkim przeciw-
nościom, przysięgi małżeńskiej, 
bo przecież miłość jest nie tylko 
braniem, ale i dawaniem – mówiła 
wójt Beata Miazek. 

Mówiła też o tym, że obec-
ność „złotych małżonków” doda-
je sensu pracy na rzecz gminy, bo 
przecież to między innymi za ich 
sprawą gmina rozwijała się. – To 
święto nie tylko zgodnych mał-
żonków, ale też ich rodzin i przyja-
ciół – dodał przewodniczący Rady 
Janusz Wasilewski. Gratulacji 
i ciepłych słów było dużo więcej. 

Złotym parom małżeńskim to-
warzyszyli ich bliscy: dzieci, wnu-
ki, a nawet prawnuki i przyjacie-

le. Do par małżeńskich, które nie 
przybyły na uroczystość z powo-
dów zdrowotnych czy też innych, 
medale trafią w późniejszym ter-
minie, po wcześniejszych uzgod-
nieniach telefonicznych terminu 
wizyty. 

Jak to jest wspólnie przeżyć 
50 lat? Czy zawsze jest dobrze? 
Czy zdarzają się kryzysy i trudne 
chwile? O tym rozmawialiśmy ze 
„złotymi małżonkami” w trakcie 
uroczystości. 

– Zleciał nam ten czas tak szyb-
ko... Żeby było dobrze, trzeba się 
po prostu kochać. To w zupełności 
wystarczy – powiedział nam Ma-
rian Stobnicki z Woli Stępowskiej. 
Wraz z żoną Krystyną wychowa-
li troje dzieci (2 córki i syna) oraz 
doczekali się trojga wnucząt. 

Państwo Winieccy dużo ze 
sobą rozmawiają. – Zrozumienie i 
miłość. Nic więcej nie potrzeba – 
mówiła pani Irena. Czy pamiętają 
gdzie się poznali? Oczywiście, że 
tak: – 7 lat w szkole siedzieliśmy 
prawie cały czas w jednej ławce. 
Żartujemy sobie, że sprawdzili-
śmy wcześniej czy ze sobą wy-
trzymamy. Wychowali dwie córki 
i doczekali 3 wnucząt. 

Janina i Stanisław Baranowscy 
z Brodnego Towarzystwa poznali 
się natomiast na zabawie tanecz-
nej. Co więcej: pamiętają, że było 
to w niewielkiej salce w Wejscach. 
– Jeszcze jest ta sala – wspomina 
pani Janina. – Mąż był muzykan-
tem i od razu wpadł mi w oko. 

– Nasz przepis na długoletnią 
miłość jest taki, że można czasami 
pokłócić się, ale trzeba umieć póź-
niej pogodzić się i darować sobie 
winy. Miłość jest najważniejsza,  
a reszta sama przyjdzie – opowia-
da Stanisław Baranowski. Mał-
żonkowie wychowali dwoje dzieci 
– córkę oraz syna, a także docze-
kali się 3 wnuczek i 3 wnuków.  

 mak 
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„złoci małżonkowie” z gminy Chąśno zostali�zaproszeni�do�UsC�18�października.�
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złote Gody małżeństw z gminy kiernozia�odbyły�się�w�sali�ochotniczej�straży�Pożarnej�w�Kiernozi.�
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OD 50 laT RaZem
Małżeństwa, które od 1969 r. 
z miłością idą przez życie:  �
Marianna�i�adam�balejowie,���
zofia�i�Wiesław�białkowie,��
alicja�i�eugeniusz�Chmurscy,��
alicja�i�stanisław�Dudkiewiczowie,��
Marianna�i�Jan�Gejo,��
Danuta�i�Jan�Grabowie,��
Helena�i�zenon�Grabowiczowie,�
eugenia�i�Mieczysław�Graszkowie,��
irena�i�Czesław�Kretowie,��
Henryka�i�Marian�Kucińscy,��
Teresa�i�Tadeusz�Kucińscy,�
Katarzyna�i�Józef�Lebiodowie,��
Teresa�i�Henryk�Lisiewscy,��
Danuta�i�Waldemar�Majchrzakowie,�
Wiesława�i�stanisław�olejnikowie,��
Wanda�i�Jan�Parysowie,��
Genowefa�i�Józef�Roźniatowie,�
Krystyna�i�Jan�Walczakowie,�
Krystyna�i�stanisław�Wielcowie.

PoDzięKoWanie�PłaTne
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Łowicz�|�iii�ogólnopolski�festiwal�Muzyki�Chóralnej

Weekend ze śpiewem chórów
W najbliższy weekend już po raz trzeci  
do Łowicza przyjadą chóry i zespoły chóralne  
z różnych stron kraju. Będzie to kolejny festiwal 
im. Mikołaja Zieleńskiego.

Tak jak w poprzednich latach 
będzie trwał dwa dni, przy czym 
zasadnicza jego część planowana 
jest na sobotę 26 października, na-
tomiast w niedzielę 27 październi-
ka część chórów wystąpi w róż-
nych kościołach Łowicza.

Występy konkursowe w Mu-
zeum w Łowiczu rozpoczną się  
w sobotę o godz. 10.15. W pierw-
szej części, do godziny ok. 12.15, 
zaprezentują się trzy chóry z War-

szawy i po jednym z Ciechanowa, 
Świdnicy i Koła, po półgodzinnej 
przerwie, czyli od 12.35, wystąpią 
po 2 chóry z Poznania i Kielc, po 
jednym ze Świdnicy, Łodzi, War-
szawy i Sokołowa Podlaskiego.

Oprócz miast, chóry te róż-
nią się również charakterystyką, 
mamy wśród nich na przykład 
chór młodzieżowy, akademicki, 
żeński, mieszany, kameralny czy 
scholę.

Wstęp na przegląd, podob-
nie jak na pozostałe wydarzenia  
w ramach festiwalu, jest wolny. 
Organizatorzy – czyli Łowickie 
Towarzystwo Muzyczne im. Mi-
kołaja Zieleńskiego – proszą jedy-
nie o to, by nie wchodzić w trakcie 
poszczególnych występów, jeże-
li ktoś nie może być od początku, 
może wejść w krótkiej przerwie 
pomiędzy występami.

Rozstrzygnięcie nastąpi jesz-
cze w sobotę, na koncercie galo-
wym po mszy świętej w bazylice 
katedralnej w Łowiczu. Msza roz-
pocznie się o godz. 18.00.

Dyrektorem festiwalu jest prof. 
Jerzy Rachubiński.

Przypomnijmy, że Mikołaj 
Zieleński był najwybitniejszym 
polskim kompozytorem na prze-
łomie XVI i XVII. Od 1608 do 
1615 roku był kapelmistrzem  
i organistą abp. Wojciecha Bara-
nowskiego (służył dla niego już 
wcześniej, gdy ten był biskupem 
płockim). Rezydencją prymasów 
był wówczas Łowicz. Zieleń-
ski otrzymał od abp. Baranow-
skiego wójtostwo w Bocheniu.  
Jego kompozycje, przeznaczo-
ne na cały rok kościelny, zosta-
ły wydane w Wenecji w 1611 
roku w tomach „Offertoria totius 
anni…” i „Communiones totius 
anni…”.  tm

Rzut okIeM�|�LisTy�CHoPina�
Listy Fryderyka Chopina czytał 
podczas ostatniego spotkania 
Dyskusyjnego klubu książki 
w Sannikach 16 października 
krzysztof Dutkiewicz, aktor 
poznańskiego teatru Animacji.�
Przy�okazji�Dutkiewicz�mówił�
o�tradycji�Xii-wiecznego�teatru�
lalek�mnichów�tybetańskich,�
znaczeniu�symboli�w�lalkarskie,�
przekazywaniu�emocji�za�
pośrednictwem�kukiełek�i�innych�
znaków.�opr. mak

Łowicz�|�fotograficzny�sukces�ii�Lo

Niełatwo było uchwycić jesień
Trójka uczniów klasy I b  

II LO w Łowiczu została laureata-
mi ogólnopolskiego konkursu fo-
tograficznego. Tym samym Alek-
sandra Iwańska, Katarzyna Piesik 
i Kacper Piotrowski zaczęli naukę 
w liceum od dużego sukcesu.

Temat przewodni konkursu 
brzmiał „Jesień mojej okolicy”,  
a organizowała go Fundacja Ho-
nor Pomagania Dzieciom w War-
szawie. 

Ogłoszenie o konkursie w in-
ternecie znalazła Aleksandra 
Iwańska, która może się już po-
chwalić sukcesem w dziedzinie 
fotografii – 2 lata temu wygrała 
w kategorii gimnazjalistów Eko-
logiczny Konkurs Fotograficzny 
„Cztery pory roku w przyrodzie 
powiatu łowickiego”, reprezento-

wała wówczas Gimnazjum nr 2  
w Łowiczu. Razem z nią zgło-
siła się Katarzyna Piesik, a Kac-

per Piotrowski – jak sam mówi 
– chciał swoim zgłoszeniem dać 
wsparcie dziewczętom. 

Jak mówią uczestnicy – naj-
większą trudnością było to, że ter-
min nadsyłania prac upływał za-
nim na dobre zrobiła się za oknem 
jesień, więc trzeba się było sporo 
nachodzić i rozglądać żeby zna-
leźć jej ślady. Aleksandra wysła-
ła jedną fotografię, pozostali po 
dwie.

Cała trójka to podopieczni kla-
sy matematyczno-fizycznej wy-
chowawczyni Kamili Stępień, 
która w tym konkursie była ich 
opiekunką. Umysły mają ści-
słe, ale dusze artystyczne i sze-
rokie zainteresowania. Żadne  
z nich nie nazwałoby się szczegól-
nymi pasjonatami fotografii, po 
prostu nadarzyła się okazja wzię-
cia udziału w ciekawym dla nich 
konkursie.

Nagrodą w konkursie było 50% 
dofinansowania do sześciodnio-
wego wyjazdu do Zakopanego. 
 tm

korabka�|�Konkurs�Recytatorski�

By lepiej poznać twórczość 
św. Jana Pawła II 
Uczniowie klas od VI do VIII szkół podstawowych wzięli 
udział w konkursie poezji chrześcijańskiej o zasięgu 
diecezjalnym. Konkurs zorganizowało w ramach XIX Dnia 
Papieskiego „Wstańcie, chodźmy!” w sali teatralnej przy 
parafii na Korabce Katolickie Stowarzyszenie Młodzieży. 

W konkursie wystartowa-
li uczniowie ze szkół nie tylko  
z naszego powiatu (Popów, Bie-
lawy, Błędów, Dzierzgówek), ale  
z całej diecezji, m.in. z Jaktoro-
wa, Makowa, Wysokienic, Kutna  
i Dąbrowic – łącznie 36 wykonaw-
ców. Do występów uczniów przy-
gotowywali przede wszystkim ka-
techeci, wspomagali nauczyciele 
muzyki. Głównym celem konkur-
su było to, by lepiej poznać po-
stać i twórczość św. Jana Pawła 
II. Można było wybierać też wier-
sze innych poetów, ale trzeba było 
zwrócić uwagę, by były to utwory 
traktujące o wierze i Bogu. Można 
było więc usłyszeć nie tylko wier-
sze Jana Pawła II, ale również po-
ezję m.in. ks. Adama Twardow-
skiego, Marii Konopnickiej czy 
Adama Asnyka. 

Występy artystów oceniało jury 
w składzie: Grażyna Sobieszek, 
Renata Paciorkowska, Kamil Ja-
nicki, ks. Kamil Goc oraz Piotr 
Miazek. 

W konkursie recytatorskim 
pierwsze miejsce zajęła Eliza Stę-
borowska ze Szkoły Podstawowej 
im. Ks. St. Konarskiego w Skier-
niewicach, drugie: Julia Gładka  
z SP w Popowie, trzecie: Weroni-
ka Ozimek z SP w Makowie. 

W konkursie poezji śpiewa-
nej pierwsze miejsce zajął Alek-
sander Klembalski z SP nr 9  
w Kutnie, drugie: Natalia Kosiorek  
z SP w Dzierzgówku oraz Rado-
sław Ornafa z SP nr 2 w Rawie 
Mazowieckiej, a trzecie: Natalia 
Marczewska z SP w Bielawach. 
Wręczono też kilka wyróżnień.  

opr. mak
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Łowicz�|�Ku�czci�św.�Jana�Pawła�ii�

Ciekawy koncert  
po wieczornej mszy
„Wielkiej mszy św. Jana 
Pawła II” – koncertu 
skomponowanego przez 
wiedeńskiego kompozytora 
Gertalda Spitznera,  
który powstał w 2004 roku 
na cześć Ojca Świętego 
Jana Pawła II, można było 
wysłuchać w ostatnią 
niedzielę, 20 października, 
po wieczornej mszy świętej 
w łowickiej katedrze.

Koncert został zorganizowa-
ny w 20. rocznicę pielgrzymki do 
Łowicza przez starostwo, w poro-
zumieniu z proboszczem katedry. 

Utwór ten został napisany spe-
cjalnie dla śpiewającej sopra-
nem pochodzącej z Zakopane-
go Grażyny Zielińskiej i to ona 
go wykonała przed łowicką pu-
blicznością. Akompaniował jej  
na skrzypcach prof. Janusz Pu-
rzycki oraz Szymon Olszański  
na organach. Koncertu wysłu-
chały głównie osoby, które zosta-
ły po mszy świętej o godz. 18.00, 
kilka osób przyszło też specjalnie 
na ten koncert. 

Zaskoczeniem, przynajmniej 
dla części publiczności, było to, 

że śpiewaczka oraz skrzypek nie 
wystąpili przed ołtarzem, a bę-
dąc na chórze. – Łatwiej odbiera 
się muzykę również widząc arty-
stów, a nie tylko słysząc wykony-
waną przez nich muzykę. Prawdę 
mówiąc dlatego zasiadłyśmy z ko-
leżankami w pierwszych ławkach, 
żeby lepiej widzieć i trochę nas za-
skoczyło, jak się zorientowałyśmy, 
że artystów tylko słychać – powie-
działa nam pani Zofia Rżewska. 
Koncert podobał się, wiele osób 
kontemplowało go z zamkniętymi 
oczami.  mak 

Łowicz |�łUTW�zorganizował�wernisaż�połączony�z�aukcją�charytatywną�

Ponad 1.500 zł na pomoc 
Kasi Stańczyk
Dużym zainteresowaniem cieszył się wernisaż 
wystawy poplenerowej pt. „Architektura Łowicza” 
połączony z aukcją charytatywną, z której dochód 
będzie przeznaczony na leczenie i rehabilitację 
Kasi Stańczyk z Lenartowa. Udało się uzbierać 
ponad 1.500 zł, a to nie koniec.

Wernisaż odbył się w sobotę, 
19 października, w szkole przy ul. 
Ułańskiej. Obrazy i rysunki, które 
można było obejrzeć oraz kupić, 
powstały podczas pleneru malar-
skiego, jaki odbył się 24 września 
na Starym Rynku w Łowiczu pod 
okiem instruktorki Aldony Zając, 
a który relacjonowaliśmy. – Było 
wtedy tak chłodno, że trudno było 
utrzymać dłużej ołówek – opowia-
dała instruktorka. 

W plenerze uczestniczyli 
członkowie Łowickiego Uniwer-
sytetu Trzeciego Wieku (grupa 
plastyczna „Nowa Fala”), podob-
nej instytucji z Kutna (grupa pla-
styczna „Fascynacja”) oraz dzie-
ci i młodzież z sekcji plastycznej 
działającej w Łowickim Ośrodku 
Kultury. 

Aukcja nie polegała jednak na 
licytacji i podbijaniu ceny. Wszyst-
kie prace były wycenione, a ceny 
zaczynały się od 25 złotych. Były 
to „ceny minimalne”. Zaintereso-
wani mogli zapłacić więcej i bar-
dzo często tak się działo. Czę-
sto była to kwota podwojona do 
50 złotych. Była też możliwość 
wrzucenia datków do skarbonki.  
– Cieszymy się, że możemy go-
ścić uczestników pleneru u nas, 
prace są bardzo ładne, chciałbym 
coś dla siebie wybrać – mówił 
nam podczas wernisażu dyrektor 
zespołu szkół przy ul. Ułańskiej 
Tadeusz Żaczek. – Spodobał mi 
się szczególnie jeden z rysunków 
katedry, tylko nie wiem, czy ktoś 
go już nie kupił – rozglądała się 
Maria Kacprzak z Łowicza. 

Na sprzedaż zostało wysta-
wiony blisko 70 prac (w tym 53 
o tematyce łowickiej i kilkana-
ście innych), z których udało się 
sprzedać 24 za kwotę 1.170 zł. 
Były to głównie rysunki ołów-
kiem na papierze, rysunki piór-
kiem, a nawet obrazy olejne oraz 
namalowane akrylami na płótnie. 
Najdrożej, za 100 zł, sprzedany 
został obraz autorstwa Ryszarda 
Kolarego z Łowicza. Oprócz tego 
do puszki zebrano kolejne 360 zł. 

– Bardzo się cieszę, że udało się 
sprzedać prace młodzieży, ponie-
waż były bardzo ładne i cechowa-
ła je dojrzałość – powiedziała in-
struktorka. 

To nie koniec akcji, gdyż obra-
zy, które nie zostały sprzedane, zo-
staną wystawione na facebook’o-
wych profilach grup Nowa Fala  
i Fascynacja, gdzie będzie je moż-
na kupować i powiększyć kwo-
tę zbiórki na rzecz Kasi Stańczyk  
z Lenartowa.  mak 

Łowicz�|�odpowiedz�na�zainteresowanie

Wystawa przedłużona 
do 3 listopada

Jeszcze tylko do 3 listopada  
w Muzeum w Łowiczu można 
oglądać dużą wystawę z okazji 80. 
rocznicy wybuchu II wojny świa-
towej „Jeszcze słuchać śpiew i rże-
nie koni...”, przedstawiającą temat 
w ujęciu lokalnym. 

Początkowo otwarta 1 września 
wystawa miała być dostępna tyl-
ko do połowy października, ale ze 
względu na bardzo duże zaintere-

sowanie organizatorzy postanowi-
li dać więcej czasu na zapoznanie 
się z nią.

Przypomnijmy, że wystawę 
można oglądać bezpłatnie. Jej or-
ganizatorami są: Muzeum w Ło-
wiczu, Archiwum Państwowe  
w Warszawie Oddział w Łowi-
czu, Stowarzyszenie Historyczne 
im. 10 Pułku Piechoty w Łowiczu 
i Łowicki Wehikuł Czasu.  tm

kino Fenix |�Maraton�Halloween�

Filmowy wieczór grozy 
Kino Fenix zaprasza w czwar-

tek 31 października od godz. 19.30 
na organizowany już po raz trze-
ci Halloweenowy wieczór filmo-
wy, podczas którego pokazane 
zostaną dwa amerykańskie tytuły  
z 2019 roku.

Pierwszym będzie „Złe miej-
sce”, czyli najnowszy horror pro-
ducentów „Piły”, w reżyserii 
Franka Sabatelli. Przedstawia on 
historię Stana i Dommera – wie-
loletnich kumpli, którym przyj-

dzie się zmierzyć z mroczną isto-
tą, która zagnieździła się w szopie 
na posesji Stana i zamordowała 
jego dziadka. 

Drugim filmem będzie „Dziew-
czyna z trzeciego piętra”, którym 
zadebiutował reżysersko Travis 
Steven. Film opowiada o tym, jak 
Don w trakcie remontu nowo za-
kupionego domu odkrywa, że jest 
on nawiedzony. 

Dostępny jest do kupienia kar-
net na 2 seanse w cenie 25 zł.  aa 

Śpiewająca sopranem 
pochodząca�z�zakopanego�
Grażyna�zielińska.

fo
T.

�M
a

R
C

in
�K

U
C

H
a

R
s

K
i

każdy z rysunków,�które�powstały�na�wrześniowym�plenerze,�został�
wyceniony�na�co�najmniej�25�złotych.

Łowicz |�Koncert�Renaty�Przemyk�Trio�

Bilety jak świeże bułeczki 
Już 80% całej puli biletów 
sprzedało się na koncert 
Renaty Przemyk Trio,  
jaki odbędzie się w kinie 
Fenix w sobotę 14 grudnia 
o godz. 19. Jeśli też chcecie 
dołączyć do publiczności 
tego wydarzenia,  
musicie się spieszyć.

– Zaprosiliśmy artystkę z tym 
projektem z dwóch powodów. Ma 

w naszym mieście dużo fanów,  
a dawno u nas nie gościła. Po dru-
gie, do końca tego roku kończy 
granie koncertów w tym składzie. 
W 2020 roku będzie już grała inny 
program, ponieważ obchodzić 
będzie 30-lecie kariery solowej  
– powiedział nam Maciej Malan-
giewicz, dyrektor ŁOK. Bilety  
w cenie 50 zł są jeszcze do kupie-
nia. ŁOK zapowiada, że jeśli bę-
dzie takie zapotrzebowanie, to zo-
staną uruchomione dostawki.  aa 
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Domaniewice�|�złote�Gody

Przez życie idą z miłością
dokończenie ze str. 19

– Wydaje nam się, że dzień na-
szego ślubu był zaledwie wczoraj, 
a to już tyle czasu. Nie liczyliśmy 
go, nie czekaliśmy na wielkie, 
okrągłe rocznice. Cieszył nas każ-
dy wspólny dzień – powiedzieli 
nam jubilaci.

Podobnego zdania byli także 
świętujący tego dnia Marianna  
i Adam Balejowie z Krępy, którzy 
ślub wzięli 7 września 1969 roku, 
zaś poznali się 3 lata wcześniej. 
Mieli do siebie blisko, bowiem 
byli sąsiadami. Dziś tworzą rodzi-
nę wielopokoleniową.

Receptą na udane życie we 
dwoje jest według małżonków po-
goda ducha oraz kompromis wy-
pracowany poprzez konstruktyw-
ną wymianę zdań.

– Kłócimy się intensywnie, ale 
oboje lubimy chwile, gdy może-
my się pogodzić. Zawsze pamię-
tamy o zadowoleniu drugiej oso-
by, dlatego od lat wszystko u nas 
gra – zapewnia pan Adam, któ-
ry w rozmowie z naszym repor-
terem przyznał, że w związku to 
on jest osobą, która życie traktuje  
z dystansem i wesołością, zaś żona 
z reguły twardo stąpa po ziemi i od 
wielu lat „prowadzi go za rękę”.

– Najwięcej w swoim życiu za-
wdzięczam swojej żonie – pod-
kreśla nasz rozmówca. Piątkową 
uroczystość uświetnił pokaz tańca 
ludowego w wykonaniu Zespołu 
Pieśni i Tańca „Kalina” z Doma-
niewic oraz występ utalentowanej 
mieszkanki gminy – Patrycji Jaku-
biak. Pojawił się również okolicz-
nościowy tort.  aw

ReKLaMa

ReKLaMa

Bolimów�|�złote�Gody

Jubileusz 50 lat Krystyny  
i Wiesława Zapałów 
Małżonkowie Krystyna i Wiesław Zapałowie  
z Humina Dobra Ziemskie 2 świętowali  
18 października 50. rocznicę ślubu. Tego dnia spotkali 
się w Urzędzie Gminy w Bolimowie m.in. z wójtem 
Stanisławem Linartem, który odznaczył ich medalem 
za długoletnie pożycie małżeńskie.

Medale przyznał prezydent 
RP Andrzej Duda. W uroczysto-
ści udział wzięli także przewod-
niczący Rady Gminy Jan Hubert, 
zastępca wójta Patryk Kołosow-
ski i inni urzędnicy. Pani Kry-
styna przyznała, że była to dla 
niej szczególna w życiu chwila,  
w oku zakręciły się łzy wzrusze-
nia, a przed oczami stanęły ob-
razy z przeszłości. Wśród nich  
ich ślub w bolimowskim koście-
le. – Dobrze to pamiętam, był 
słoneczny, ciepły dzień 20 sierp-
nia 1968 roku – wspomina pani 
Krystyna – chodziliśmy ze sobą 
trzy lata zanim zdecydowaliśmy 
się na ślub, mieszkaliśmy nieda-
leko siebie, w sąsiednich wsiach.

Jubileusz w gronie rodziny 
obchodzili w roku minionym. 
Wzięło w nim udział ponad 40 
osób – sama najbliższa rodzina. 
Oboje podkreślają, że obecnie 
dla nich największą radością jest 
możliwość stałego kontaktu z bli-
skimi. Dochowali się trójki dzie-
ci i szóstki, wnuków obecnie już  

w wieku od 15 do 25 lat. Mają 
nadzieję, że doczekają się pra-
wnuków. Dzieci mieszkają nie-
daleko, w najbliższych miejsco-
wościach. Rodzina zazwyczaj  
w komplecie spotyka się w Hu-
minie na obiedzie u mamy i bab-
ci, a obowiązkowo na święta.

– Przez te 50 lat były dobre  
i złe chwile, to, co najgorsze, to 
to, że przez długi czas poważ-
nie chorowałam, ale zawsze by-
liśmy razem, największym do-
brem i szczęściem są nasze  
dzieci, potem wnuki – powie-
działa nam. Pytani o receptę  
na udany związek, oboje odpo-
wiadają: – Trzeba się kochać, 
oprócz tego ważna jest obustron-
na cierpliwość i, przy różnicy 
zdań, umiejętność dążenia do po-
rozumienia i zgody.

Pani Krystyna pracę zawodo-
wą na gospodarstwie i opiekę 
nad dziećmi i wnukami z suk-
cesem łączyła i łączy z funkcją 
sołtysa, którą sprawuje od ponad  
30 lat.  tb

Łowicz�|�o�powstaniu�warszawskim

Dzieci to też przeżywały
16 uczniów ze Szkoły Podsta-

wowej nr 2 w Łowiczu 19 paź-
dziernika miało lekcję historii pt. 
„Powstanie warszawskie w oczach 
dzieci”. Nie byłoby w tym pew-
nie nic dziwnego, gdyby nie fakt,  
że była to sobota, w grupie były 
dzieci w różnym wieku – od klasy 
III do VIII, towarzyszyło im troje 
rodziców, a lekcja odbywała się  
w muzeum. 

Grupa poszła do placówki pod 
kierunkiem nauczycielki Elżbie-
ty Lis, lekcję poprowadził jednak 
historyk pracujący w muzeum, 
dr Tomasz Romanowicz. Mówił 
on o życiu dzieci w okupowa-
nej Warszawie oraz o roli dzieci  
w powstaniu, obrazując to zdjęcia-
mi i dokumentami zestawionymi 
w prezentacji multimedialnej. 

Następnie uczniowie obejrze-
li wystawę czasową, dostępną  
w placówce, przygotowaną w 80. 
rocznicę wybuchu II wojny świa-
towej pt. „Jeszcze słychać śpiew 

i rżenie koni...”. Zainteresowała 
ona uczniów, na koniec spotkania 
z Tomaszem Romanowiczem po-
dziękowali mu brawami. 

Sobotnia lekcja w muzeum 
była zwieńczeniem realizowane-
go w „Dwójce” projektu wpisane-
go w kampanię pod nazwą „Bo-
haterOn – włącz historię!”. Jest 
to ogólnopolska kampania mają-
ca na celu upamiętnienie i uho-
norowanie uczestników Powsta-
nia Warszawskiego oraz promocję 
historii Polski w XX w. Jest reali-
zowana od 2016 roku przez wro-
cławskie organizacje: Fundację 
Rosa i Fundację Sensoria. 

W ramach projektu uczniowie 
pisali listy i kartki do powstańców, 
przygotowali plakaty na szkol-
ną wystawę na temat powstania  
i wzięli udział w świeczowisku, 
na którym gawędę o powstaniu 
wygłosił burmistrz Krzysztof Ka-
liński, który również jest history-
kiem.  mwk

uczestnicy lekcji w muzeum na�temat�powstania�warszawskiego��
z�Tomaszem�Romanowiczem�(pośrodku).�
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krystyna i Wiesław zapałowie z Humina Dobra ziemskie 2,�
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 INFoRMAtoR�łoWiCKi�

ważne telefony
�� �Infolinia PkP:�intercity�703�200�200,��

Koleje�Mazowieckie�22�364�44�44,��
łódzka�Kolej�aglomeracyjna�(42)�205�55�15

�� Informacja PkS 609-846-204
��Pogotowie ratunkowe 999�alarmowy
��Straż pożarna 998�alarmowy
��Policja 997�alarmowy
��Policyjny telefon zaufania�837-80-00
��Pogotowie energetyki cieplnej �

46-837-59-16
��Pogotowie wod.-kan.�46-837-35-32
��Pog. energetyczne�991,�46-830-15-00
��Awarie oświetlenia ulicznego  

w Łowiczu:�881-551-551,�46�830-91-53�
��Warsztat konserwatorski ŁSM  

46-837-65-58
��taxi osobowe:�46-837-34-01;�46-191-91;�

46-830-05-00;�606-486-555;�600-508-308;��
Dworcowa:�602-774-552

��taxi bagażowe:�46-837-35-28�
��Punkt bezpłatnej pomocy psycho-

logicznej –�budynek�muszli�koncertowej,�
park�błonie�w�łowiczu,�ul.�św.�floriana�7

dot. uzależnień (alkohol, narkotyki):�
pon.�w�godz.�15-19,�tel.�691-730-115.�
dot. przemocy w rodzinie:�soboty��
w�godz.�16-19,�zapisy�osobiście.�
mityngi grup wsparcia:�Grupa�anoni-
mowych�alkoholików�–�czwartki�godz.�19,��
Grupa�anonimowych�narkomanów�–�
piątki�godz.�18.

dyżury przychodni
��Nocna i świąteczna pomoc lekarska  

ul.�Ułańska�28,�tel.�46-837-56-11,�46-837-56-
12,�46-837-56-13�lub�509-056-091–�czynna:�
w�dni�robocze�18.00-8.00,�soboty,�niedziele�
i�święta�od�8.00�(przez�24�h).

apteki
��Łowicz – apteka całodobowa:�

ul. Stanisławskiego,tel.�46-830-22-02

msze święte  
w niedziele i święta

��kościół pw. św. Ducha: 7.00,�8.30,�
10.00,�12.00,�18.00.�

��kościół pw. Chrystusa Dobrego 
Pasterza:�7.00,�8.00,�10.00�(dla�młodzieży),�
11.15�(dla�dzieci),�12.30,�17.00.�

��Bazylika katedralna:�
7.00,�9.00,�10.30,�12.00,�18.00.

��kościół o.o. Pijarów:  
8.00,�9.30,�11.00,�12.30,�16.00.�

��kościół Sióstr Bernardynek:��
8.00,�10.00

��kościół pw. Matki Bożej Nieustającej 
Pomocy: 8.00,�10:00,�12.30,�18.00.

��kaplica seminaryjna:�10.00.

basen w Łowiczu 
ul.�Kaliska�5,�tel.�46-837-32-94

��Pływalnia kryta:�czynna�pon.-pt.�8.00-
22.00;�sob.-niedz.�8.00-20.00.��
Wejścia�dla�posiadających�karnety�i�kupują-
cych�bilety�wg�harmonogramu:

poniedziałki�-�12.10-14.45�i�19.50-22.00
wtorki�-�11.35-13.45�i�19.15-22.00
środy�-�10.30-11.30�i�19.50-22.00
czwartki�-�13-16.30�i�19.15-22.00
piątki�-�16.50-18.05�i�19.15�-22.00
soboty�-�11.00-20.00
niedziele�-�10.00-20.00

boiska i hale 
sportowe

��Boiska orlik, ul. Grunwaldzka 9 
tel.�735-048-9514,5

��Boiska orlik ul. Bolimowska 15/19  
tel.�516-031-268

��Stadion piłkarski ul.�starzyńskiego�6/8,�
tel.�46-837-62-08

��Stadion wielofunkcyjny �
ul.�Jana�Pawła�ii�nr�3,�tel.�46-837-51-06

��Hala oSiR nr 1 ul. Jana Pawła II nr 3,�
tel.�46-837-51-06,�czynna�7.00-15.00��
(we�wtorki�7.00-20.00(

��Hala oSiR nr 2 ul. topolowa 2,��
tel.�46-837-09-04;�czynna:�8.00-16.00��
(czw.�8.00-20.00)�

��Boiska orlik przy SP nr 1, tel.�519-130-
551,�czynne:�pon.-pt.�12.00-20.00,�sob.-ndz.�
12.00-20.00;

��Boisko przy SP nr 4�–�tel.�46�837-36-94
��Boisko przy Lo im. Chełmońskiego  

46�837-42-00

muzea i wystawy
��Muzeum w Łowiczu�ul.�stary�Rynek�5/7�

–�czynne�od�wt.�do�niedz.�w�godz.�10-16�
(ostatnie�wejście�15.30).�bilety:�normalny�
12�zł,�ulgowy�7�zł,�wystawy�czasowe�3�zł,�
wstęp�bezpłatny�na�wystawy�stałe�–�środa;
Wystawy stałe: „sztuka�baroku”,��

„Historia�miasta�i�regionu”,��
„etnografia�Księstwa�łowickiego”,��
izba�Pamięci�łowickich�Żydów

Wystawy czasowe:
„Jeszcze słychać śpiew i rżenie koni… 
Wrzesień 1939 roku w Łowiczu”�
–�wystawa�przypominająca�tragiczne�
wydarzenia�wojenne,�pokazująca�życie�
miasta�w�okresie�pierwszych�tygodni�
okupacji;�czynna�do�3�listopada.
„Roman Artymowski 1919-1993. 
Malarstwo – grafika. Wystawa  
w 100. rocznicę urodzin”�–�wystawa�
prezentuje�blisko�40�prac�z�różnych�eta-
pów�twórczości�artysty:�akwarele,�grafiki,�
akryle�i�enkaustyki�powstałe�od�lat�50.��
po�lata�80.�XX�w.,�pochodzące�ze�zbiorów�
rodzinnych;�czynna�do�10�listopada.
��Łowicki Park etnograficzny  

– Skansen w Maurzycach�–�do�końca�
października�czynny�w�godz.�9.00-16.00.�
bilety:�normalny�10�zł,�ulgowy�6�zł.�

��Muzeum Diecezjalne w Łowiczu,  
stary�Rynek�20;�czynne�od�pon.�do�czw.�
w�godz.�10-16,�pt.�i�sob.�w�godz.�10-14.�

��  Galeria Browarna w Łowiczu,��
ul.�Podrzeczna�17.�informacje�i�kontakt��
w�celu�umówienia�zwiedzania:�tel.�46/838�
56�53�lub�kom.�691�979�262

„Nie Pamięć”�–�wystawa�malarstwa�
Doroty�Cieślińskiej-brodowskiej,��
czynna�do�12�listopada.
��Muzeum Guzików w Łowiczu  

–�ekspozycja�ozdobnych�i�zwyczajnych�
guzików�z�całego�świata;�czynna�od�pon.�
do�pt.�w�godz.�10-19,�sob.�9-15;�Galeria�ło-
wicka,�ul.�stanisławskiego�10,�wstęp�wolny.

�� Izba Pamięci Stanisława klickiego  
w Łowiczu�–�czynna�na�i�piętrze�baszty�im.�
gen.�Klickiego,�w�niedz.�16-18;�wstęp�wolny.

�� Izba Pamięci o I wojnie światowej�–��
czynna:�pon.-wt.�w�godz.�12-20,�śr.-czw.�
100-18,�pt.�12-20;�Gminny�ośrodek�Kultury�
w�bolimowie,�ul.�łowicka�9.

��Motonostalgia – Muzeum Motory-
zacji, Nieborów 231a –�czynne:�piątek,�
sobota�i�niedziela�w�godz.�10.00-18.00.�
bilety: normalny�12�zł,�ulgowy�10�zł�(dzieci�
i�młodzież�do�lat�15,�emeryci,�renciści�od�65�
roku�życia),�dzieci�do�lat�7�bezpłatnie.�

��Muzeum w Nieborowie i Arkadii –��
do�30�października�czynny:�pon.-niedz.��
w�godz.�10.00-18.00;�pon.�wstęp�wolny:�

zwiedzanie Pałacu w Nieborowie  
z przewodnikiem�dla�turystów�indy-
widualnych�codziennie�o�godz.�11.00,�
14.00,�16.00;�bilety�10�zł�(dzieci�do�12�lat�
bezpłatnie).�zbiórka�zainteresowanych��
w�szatni�wycieczkowej�w�Pałacu.
��Nieborów i Arkadia: ogrody –�czynne�

codziennie�w�godz.�10-18;�pon.�wstęp�wolny.
��Sanniki: zespół Pałacowo-Parkowy  

– codziennie�w�godz.�8.00-22.00.�bilety�do�
pałacu�–10�zł�(normalny),�3�zł�(ulgowy).��
na�teren�parku�–�wstęp�wolny.�

„ożywić historię, czyli pałac w Sanni- 
kach za czasów Natansonów i Dzie-
wulskich” –�wystawa�stała�nt.�historii�
kolejnych�właścicieli�dóbr�sannickich.
„Służyli Niepodległej. Mieszkańcy 
Sannik w latach 1919-1939”�–�wysta-
wa�umundurowania�i�ekwipunku�wojsko-
wego�z�okresu�ii�Rzeczpospolitej�Polskiej,�
zorganizowana�przez�stowarzyszenie�
Historyczne�im.�11�Grupy�operacyjnej�
nsz;�sala�konferencyjna�pałacu;�
czynna�do�25�października.
„Inspiracje leśne i inne” –�wystawa�
malarstwa�Mirosława�benedyktowicza;�
wernisaż:�10�listopada�po�koncercie�
chopinowskim�o�godz.�14.
��Sromów: Muzeum Ludowe rodziny 

Brzozowskich –�czynne:�pon.-sob.�9.00-
17.00,�niedz.�i�święta�12.-17.00.�sromów�11,�
gmina�Kocierzew;�tel.�46-838-44-72.

��Walewice:  Pałac�–�zwiedzanie�pon.-pt.�
godz.�8-15;�w�weekendy�11-17,�po�wcze-
śniejszej�rezerwacji�bilety:�ulgowy�10,00�zł�
os.,�normalny�15,00�zł/os.

Stadnina koni�–�zwiedzanie:�indywidual-
nie�pon.-pt.�w�godz.�8-14;�bilety:�ulgowy�5�
zł/os.,�normalny�8,50�zł/os.�Rezerwacje�
zwiedzania:�tel.�693-422-684
��złaków kościelny: obrazy Matki 

Boskiej Częstochowskiej wykonane�
przez�dzieci�z�sP�w�Matkach;�kościół�pw.�
Wszystkich�Św.�w�złakowie�Kościelnym.

��„Powrót do przeszłości 1919-2014 – 
95. rocznica przybycia do Łowicza  
10 Pułku Piechoty” –�wystawa�zdjęć��
w�dużym�formacie;�zespół�szkół�Ponad-
gimnazjalnych�nr�1,�łowicz,�Podrzeczna�30.

��„kolorowe klimaty”�–�wystawa�
malarstwa�Jerzego�Dołhania,�czynna�do�29�
listopada;�GoK�Domaniewice,�ul.�Główna�3.

koncerty
��Środa, 23 października
godz.�11.00�–�koncert gitarowy Łuka-
sza Grysia; Muzeum�w�łowiczu,�stary�
Rynek�5/7,�wstęp�wolny.
��Piątek, 25 października:
godz.�19.0�–�„Antidemon” (Brazylia), 
those Who Seek (Warszawa) i 
Sickroom (Łowicz) –�koncert�meta-
lowy;�Klub�HopKultura�w�łowiczu,�ul.�
Podrzeczna�20.
��Sobota, 26 października:
godz.�10.00-14.30�–�III Festiwal Muzyki 
Chóralnej im. Mikołaja zieleńskiego�
–�przesłuchania�konkursowe:�Muzeum��
w�łowiczu�stary�Rynek�5/7,�wstęp�wolny;���
godz.�18.00-20.00�–�Msza�św.�oraz�
ogłoszenie�wyników�konkursu�/występy�
chórów�podczas�mszy�św.:�bazylika�
Katedralna,�stary�Rynek�24/30.
godz.�20.00�–�kASt. „Milion Pomysłów 
na Siebie”  –�koncert�zespołu��
z�aleksandrowa�łódzkiego�promujący�
wydanie�debiutanckiej�płyty.�Restauracja�
art�Piwnica�w�łowiczu,�ul.�3�Maja.��
bilety:�10�zł.
��Niedziela, 10 listopada:
godz.�19.00�–�„Muzyka religijna 
Moniuszki w katedrze Łowickiej”�–�
wystąpią:�Chór�Kameralny�„in�Laetitia”�
pod�dyrekcją�barbary�Kucharczyk��
oraz�młodzi�polscy�muzycy.�Wstęp�wolny.
godz.�14.00�–�Jesienne impresje�
–�piosenki�Whitney�Houston�i�arethy�
franklin�w�wykonaniu�Moniki�Urlik;�Pałac�
w�sannikach,�ul.�Warszawska�142;�bilety:�
sala�koncertowa�15�zł,�sala�lustrzana�7�zł.
��Sobota, 7 grudnia:
godz.�17.00�–�Świąteczne show�
-�koncert�Roberta�Rozmusa;��
Pałac�w�sannikach,�bilety:�35�zł.

kino Fenix 
łowicz�ul.�Podrzeczna�20,�tel.�46-837-40-01

��Czwartek, 24 października:
godz.�17:00�–�Wojna o prąd�/�sala�ii�–�
biograficzny/�dramat�historyczny,�prod.�
Usa,�reżyseria:�alfonso�Gomez-Rejon,�
czas:�1�godz.�45�min.
godz.�19:00�–�Boże Ciało�–�film�
obyczajowy,�prod.�Polska,�reżyseria:�Jan�
Komasa,�czas:�115�min.
godz.�19:15�–�Ikar. Legenda Mietka 
kosza�/�sala�ii�–�biograficzny,�prod.�Pol-
ska,�reż.�Maciej�Pieprzyca,�czas:�119�min.
��Piątek, 25 października:
godz.�16:15�–�Czarownica 2 /dubbing�
/sala�ii�–�familijny�/�fantasy,�prod.�Usa,�
reż.�Joachim�Ronning,�118�min.
godz.�18:30�–�Czarownica 2 /napisy 
/�sala�ii

��Sobota – poniedziałek, 
   26-28 października:

godz.�16:15�–�Czarownica 2 /dubbing
godz.�17:00�–�Ikar. Legenda Mietka 
kosza /�sala�ii
godz.�18:30�–�Czarownica 2 /napisy
godz.�19:15�–�obywatel Jones�/�
premiera�/�sala�ii�–�thriller�polityczny,�
prod.�Polska�/�Ukraina�/�Wielka�brytania,�
reżyseria:�agnieszka�Holland,�119�min.
Wtorek, 29 października:
godz.�15:00�–�Czarownica 2  /dubbing
godz.�17:00�–�Ikar. Legenda Mietka 
kosza�/�sala�ii
godz.�19:15�–�obywatel Jones�/�sala�ii
godz.�20:00�–�Czarownica 2 / napisy
��Środa, 30 października:
godz.�16:15�–�Czarownica 2 /dubbing
godz.�17:00�– Ikar. Legenda Mietka 
kosza /�sala�ii
godz.�18:30�–�Czarownica 2 / napisy
godz.�19:15�–�obywatel Jones�/�sala�ii
��Czwartek, 31 października:
godz.�16:15�–�Czarownica 2 /dubbing
godz.�17:00�–�Ikar. Legenda Mietka 
kosza�/�sala�ii
godz.�19:00�–�Dziewczyna z trzeciego 
piętra�–�horror,�prod.�Usa,�reżyseria:�
Travis�stevens,�czas:�1�godz.�33�min.�
godz.�19:15�–�obywatel Jones�/�sala�ii
godz.�20:45�–�złe miejsce�–�horror,�
prod.�Usa,�reżyseria�frank�sabatella,�
czas:�1�godz.�39�min.

Bilety: 2D:�normalny�17�zł,�ulgowy�15�zł,�
tanie�poniedziałki�13�zł;�3D: normalny�19�zł,�
ulgowy�16�zł,�tanie�poniedziałki�15�zł

inne
��Czwartek, 24 października:
godz.�17.00�–�Dyskusyjny klub książki: 
„Pendereccy. Saga rodzinna”�–�siedzi-
ba�Powiatowej�biblioteki�Publicznej��
w�łowiczu,�stary�Rynek�5/7�(wejście�
od�ul.�3�Maja).�Wstęp�wolny.
��Piątek, 25 października:
gfodz.�14.00�– Łowickie drogi w twór-
czości Stanisława Żaka�–�spotkanie�
z�autorem�i�promocja�książki�„Poznajmy�
łowicz�i�okolice”;�Muzeum��w�łowiczu,�
stary�Rynek�5/7;�wstęp�wolny.
godz.�17.30�–�kabaret Neo-Nówka: 
„Żywot Mariana”;�łowicz,�hala�osiR�
nr�1,�ul.�Jana�Pawła�ii�3.�bilety:�60,�80,�
90�i�100�zł.
��Wtorek, 29 października:
godz.�18.00�–�„Łowickie nekropolie”�–�
promocja�książki�Jacka�Rybusa;�łowicki�
ośrodek�Kultury,�ul.�Podrzeczna�20.�
Wstęp�wolny.
��Czwartek, 31 października: 
godz.�19.00-21.00�–�Warsztaty piwo-
warskie: degustacja�wspólnie�uwarzone-
go�piwa,�dyskusja�na�temat�założeń��
a�finalnego�produktu.�Klub�HopKultura�
w�łowiczu,�Podrzeczna�20.�Wstęp�wolny.
��Niedziela, 3 listopada:
godz.�13.00�–�„Maski”�–�premiera�
spektaklu�w�reżyserii�aleksandra�Jarosa�
i�Joanny�Gałki-Walczykiewicz,�przygo-
towanego�w�ramach�inicjatywy�lokalnej�
„Teatr�mój�mały�widzę�ogromny”;�sala�
kinowa�łowickiego�ośrodka�Kultury,�ul.�
Podrzeczna�20.�bezpłatne�wejściówki.

ważne telefony
�� Informacja: PkS�42-631-97-06
��taxi w Głownie�42-719-10-14
 �Policja 997�alarmowy;�w Głownie  

42-719-20-20;�w Strykowie: 42-719-80-07
��Straż pożarna: 998,��

w Głownie 42-719-10-08,��
w Strykowie 42-719-82-95;

��Pogotowie ratunkowe�999�alarmowy
��Pogotowie wodociągowe 

w Głownie 42-719-16-39
��Pogotowie energetyczne  

w Strykowie 42-719-80-10;��
w zgierzu 42-675-10-00.

msze św. w niedziele
��Parafia św. Jakuba w Głownie:  

7.00,�9.00,�10.30,�12.00,�18.00
��Parafia św. Maksymiliana  

w Głownie: 8.00,�9.30,�11.30,�16.00

��Parafia św. Barbary w Głownie:  
7.00,�9.00,�11.00,�17.00

��Parafia w Dmosinie:�7:30,�10,�12,�18:00
��Parafia Św. Marcina w Strykowie: 

8:00,�9:30,�11:00,�18:00

dyżury aptek
��Głowno: 
czwartek, 24 października: 
ul.�zgierska�27,�tel.�736-697-733�
piątek, 25 października: �
ul.�swoboda�17,�tel.�607-680-286
sobota, 26 października: 
Plac�Wolności�4/5,�tel.�42�710-89-60�
niedziela, 27 października: 
ul.�sikorskiego�45/47,�tel.�42�719-10-28
poniedziałek, 28 października:  
ul.�Kopernika�19,�tel.�42�719-20-12
wtorek, 29 października:  
ul.�sikorskiego�59,�tel.�42�710-12-99
środa, 30 października:  
ul.�Młynarska�1,�tel.�42�716-45-95

Apteki pełnią dyżury:�w�dni�powsze-
dnie�od�zakończenia�zmiany�dziennej�
do�8.�dnia�nast.;�sob.�w�godz.�20.-8.�dnia�
nast.;�niedz.�i�święta�18.-8.�dnia�nast.
��Stryków: niedziela 27 października,��
w�godz.�9.-14.00:�pl.�łukasińskiego�15,�
tel.�42-719-80-85

dyżury przychodni
��Przychodnia Rejonowa w Głownie, 
ul.�Kopernika�19,�tel.�42-719-10-92;�
poradnia�ogólna:�pn.-pt.�7.00-18.00
��Przychodnie w Strykowie: 
ul.�Kościuszki�27:�tel.�42-717-45-15�
ul.�Targowa�16:�tel.�42-719-92-30
��Punkt konsultacyjny ds. uzależnień 
i Przemocy w Rodzinie:�Głowno,��
ul.�Kilińskiego�2�pok.�nr�2,�tel.�42-719-26-46
��Punkt nieodpłatnej pomocy prawnej:
Głowno, ul.�norblina�1:�pon.-pt.�8.-12.00;��
Stryków,�ul.�Kościuszki�29:�pon.-pt.�12-16

wystawy i muzea
��Galeria Bank&DM w Głownie.  

Galeria Sztuki Współczesnej Bank&DM 
–�wystawy�indywidualne�i�zbiorowe;�Głow-
no,�ul.�Młynarska�5/13,�i�piętro�budynku�
banku�spółdzielczego.

��Wystawa grafiki z Wydziału Sztuk 
Wizualnych łódzkiej ASP�w�ramach��
6�festiwalu�Grafikalia�2019,�czynna�
do�15�listopada,�Galeria�Miejskiego�ośrod-
ka�Kultury�w�Głownie,�ul.�Kopernika�45.�

��Muzeum Żołnierza Polskiego�–�umun-
durowanie�i�ekwipunek�żołnierzy�frontów�
i�i�ii�wojny�światowej;�Dmosin�2a,�zwiedza-
nie�po�umówieniu�się�tel.�504�327�183.

koncerty
��Niedziela, 27 października:
godz.�17.00�–�„Muzyka wielu kultur 

– spotkanie ze słowiańską gwiazdą 
- pokochałem ciebie”�–�tradycyjne�
utwory�słowiańskich�kompozytorów,�
współczesne�pieśni�oraz�popularne�
utwory�biesiadne.�Wystąpią:�Krzysztof�
Gwiazda,�anna�Cymmerman�i�bogna�
band.�Miejski�ośrodek�Kultury�w�Głow-
nie,�ul.�Kopernika�45.�Udział�bezpłatny.

inne
��Sobota – niedziela,  

    26-27 października:
godz.�12.00-22.00�– I zlot Food truc-
ków�–�teren�targowiska�miejskiego��
w�Głownie;�w�niedzielę�do�godz.�21.00.
��Sobota – niedziela, 23-24 listopada:
godz.�10:00-17:00�–�„taneczne 
Wiktorie” –�ogólnopolski Przegląd 
zespołów tanecznych i Solistów –�ry-
walizacja�w�kategoriach:�taniec�współcze-
sny,�taniec�nowoczesny;�sP�2�w�Głownie,�
ul.�gen.�andresa�37.��Wstęp�wolny.

INFoRMAtoR�GłoWieńsKi�i�sTRyKoWsKi�

oFeRty PRACy 
z�dnia�22.10.2019�r.

PoWIAtoWy uRząD PRACy W ŁoWICzu:
�� Technik�ds.�rekrutacji�personelu�ze�wschodu
�� Prace�pomocnicze�magazynowo-produkcyjne
�� Konfekcjonowanie�wskazanych�produktów
�� sortowacz�surowców�wtórnych
�� Kierowca�operator�wózków�jezdniowych�

(widłowych)
�� Przedstawiciel�handlowy�działu�windykacji
�� Monter�instalacji�i�urządzeń�sanitarnych
�� szwaczka�maszynowa
�� Recepcjonista

PoWIAtoWy uRząD PRACy W zGIeRzu:
�� Pracownik�fizyczny
�� Robotnik�magazynowy
�� Pakowacz�ręczny
�� stylistka�rzęs
�� Pomoc�kuchni
�� Pomocniczy�robotnik�w�przemyśle�przetwórczym
�� operator�koparko-ładowarki
�� Pracownik�gospodarczy/kierowca
�� Pomoc�kuchni
�� Pomocniczy�robotnik�budowlany
�� elektromonter�urządzeń�i�aparatury�rozdzielczej
�� Pomocnik�maszynisty�turbozespołu
�� Pomocniczy�robotnik�budowlany
�� Magazynier
�� operator�maszyn�do�stabilizacji�wyrobów�

pończoszniczych
�� Pakowacz
�� Mechanik�/�pracownik�serwisu

PoWIAtoWy uRząD PRACy W kutNIe:
�� sprzątacz/ka
�� Mechanik�pojazdów�samochodowych
�� asystent�rodziny
�� Pakowacz�ręczny
�� Pracownik�produkcji
�� Psycholog
�� Kierowca�autobusu
�� opiekun�klienta
�� Pracownik�utrzymania�czystości

RoLNIk SPRzeDAJe 
ceny�z�dnia�22.10.2019�r.

Żywiec wieprzowy:

�� Różyce:�5,40�zł/kg+VaT

�� Domaniewice:�5,40�zł/kg+VaT

�� Chąśno:�5,40�zł/kg+VaT

�� skowroda�Płd.:�5,60�zł/kg+VaT

�� Karnków:�5,30�zł/kg+VaT

�� Kiernozia:�5,40�zł/kg�+�VaT

Żywiec wołowy:

�� skowroda�Płd.:�jałówki�7,50�zł/kg+VaT,��
krowy�5,40�zł/kg+VaT;�byki�7,10�zł/kg+VaT

�� Różyce:�jałówki�6,50�zł/kg+VaT,��
krowy�5,00�zł/kg+VaT;�byki�6,00�zł/kg+VaT

�� Domaniewice:�jałówki�6,50�zł/kg+VaT,��
krowy�5,00�zł/kg+VaT;�byki�6,00�zł/kg+VaT

�� Anna Boczek z�łowicza�
i�Bartłomiej Lesiak z�bełchowa

ŚLuBoWALI SoBIe

ważne telefony
�� Informacja PkP�22-194-36�
�� Informacja PkS 609-846-204
��Policji w Żychlinie (24)�285-29-97
��Policja w Pacynie:�(24)�235-02-710
��Policja w Sannikach:�(24)�235-02-75
��komenda Powiatowa Policji w kutnie:�

(24)�253-22-00�
��Straż pożarna:�998�alarmowy
��oSP w Żychlinie: (24)�285-12-10 

w Pacynie:�604-349-406 
w Bedlnie:�(24)�285-51-91

��Pogotowie energetyczne w Żychlinie:�
285-10-27

��Awarie oświetlenia ulicznego kutno 
całodobowo:�606-605-494,�692-888-144

dyżury
��Nocna i Świąteczna Pomoc  

Lekarska kutno, ul.�Popiełuszki�1,�nzoz�
Red-Med�tel.�(24)�355-60-11,�697-859-705

 �Apteka: kutno�ul.�Mickiewicza�5,�
tel.�24-254-79-39�-�dyżur�całodobowy

msze święte 
w niedziele i święta

��Żychlin,�parafia�pw.�Św.�apostołów�Piotra�
i�Pawła:�7.00,�9.00,�10.30,�12.00,�18.00.�
Żychlin,�kaplica�pw.�św.�Maksymiliana�
Kolbego:�9.30,�11.00,�12.30

boiska sportowe
��orlik przy zS nr 1 w Żychlinie�

tel.�601-564-839�(Remigiusz�Michalak)
��Stadion Miejski w Żychlinie,��

ul.�Waryńskiego�8�–�boiska do piłki 
plażowej czynne:�pon.-pt.�w�godz.�10-18�
(Piotr�Wojciechowski,�tel.�607-574-261)

muzea i wystawy
��Muzeum – zamek w oporowie  

czynne�codziennie�w�godz.�10.00-16.00.��
bilety:�normalny�10�zł,�ulgowy�7�zł.�

��Park przy zamku w oporowie czynny�
codziennie�w�godzinach�8-17;�wstęp�wolny.

��Muzeum Regionalne w kutnie, �
ul.�Konduktorska�13,�tel.�505�01�98�90

��Muzeum Bitwy nad Bzurą w kutnie  
–�czynne�w�godz.�10-16.�bilety:�5�zł�i�2,50�zł.

kino kDk w kutnie 
ul.�Żółkiewskiego�4,�tel.�24-254-21-37�w.�101

��Piątek – środa, 25-30 października:
godz.�14.30�i�16.15�–�o yeti!�–�animacja�
/�komedia�/�przygodowy,�prod.�Chiny/�
Usa,�reż.�Jill�Culton,�czas:�92�min.�
godz.�18.00�–�Boże Ciało –�obyczajowy,�
prod.�Polska,�reż.�Jan�Komasa,�115�min.
godz.�20.15�–�Legiony�–�film�wojenny,�
prod.�Polska,�reż.�Dariusz�Gajewski,�
czas:�136�min.

koncerty
��Sobota, 26 października:
godz.�16.00�–�„Gdzie ty jesteś chatko 
mała”�–�koncert�galowy�uczestników�
warsztatów�wokalno-tanecznych;�sala�
widowiskowa�Gminnego�ośrodka�Kultury�
w�bedlnie;�wstęp�wolny.

��Czwartek, 7 listopada:
godz.�17.30�i�20.00�–�klasyka po ban-
dzie –�koncertowe�show�w�takt�melodii�
wygrywanych�przez�charyzmatycznego�
wirtuoza�Waldemara�Malickiego.�scena-
riusz�i�reżyseria:�Jacek�Kęcik,�występują:
fortepian�–�Waldemar�Malicki,�wio-
lonczela�–�Małgorzata�Krzyżanowicz,�
sopran�–�anita�Rywalska;�tenor�–�Marcin�
Pomykała;�Kutnowski�Dom�Kultury,�ul.�
Żółkiewskiego�4;�bilety:�90-120�zł.

inne
��Czwartek, 24 października:
godz.�18.00�–�Szalone Nożyczki�–�
spektakl�teatralny;�Kutnowski�Dom�Kultu-
ry,�ul.�Żółkiewskiego�4;�bilety:�95�zł.
��Piątek, 25 października:
godz.�20.30�–�kabaret Neo-Nówka 
– „Żywot Mariana”;�Hala�widowiskowo-
-sportowa�przy�sP�nr�9,�ul.�Jagiełły�6��
w�Kutnie;�bilety:�90-100�zł.
��Niedziela, 27 października:
godz.�11.00�–�Baśń o Leciutkiej kró-
lewnie –�spektakl�Teatru�itakzagramy�
z�Warszawy;�Centrum�Teatru�Muzyki�i�
Tańca,�Kutno,�ul.�Teatralna�1;�bilety�15�zł.

godz.�15.00�–�„Rodzinna niedziela  
z kulturą” –�Spotkanie autorskie  
z Magdaleną Jasny�dla�dzieci�8-11�
lat�wraz�z�rodzicami;�w�programie:�prezen-
tacja�książki�„farMagia”,�projektowanie�
własnych�postaci�baśniowych,�konkursy�
warsztaty�plastyczne;�Żychliński�Dom�
Kultury,�ul.�fabryczna�3.�Wstęp�wolny.
godz.�17.00-19.00�– „Historie z dresz-
czykiem”�–�spotkanie�dla�dzieci�w�wieku�
3-7�lat�i�rodziców;�w�programie:�czytanie,�
oglądanie�filmu,�konkurs�na�hallowe-
enowe�przebranie,�warsztaty�plastyczne;�
Żychliński�Dom�Kultury.�Wstęp�wolny.
��Wtorek, 29 października:
godz.�18.00�–�Scena zaułek: Gęsicki / 
Daukszewicz�–�spotkanie�z�poezja�
i�satyrą.�Centrum�Teatru�Muzyki�i�Tańca��
w�Kutnie,�ul.�Teatralna�1�bilety:�20�zł.
��Środa, 30 października:
godz.�18.00�–�kutno lat 60. i 70.  
w „Nożu” krzysztofa Bieleckiego�
–�poprowadzi�ola�Kołodziejek�i�Paweł�
orzeł.�Centrum�Teatru�Muzyki�i�Tańca,�
Kutno,�ul.�Teatralna�1.�Wejściówki.
��Środa, 6 listopada:
godz.�19.00�–�„Bałagan na strychu” – 
stand-up Łukasza Lotka Lodkow-
skiego;�Kutnowski�Domu�Kultury,�ul.�
Żółkiewskiego�4;�bilety:�45-55�zł.

INFoRMAtoR�DLa�ŻyCHLina�i�oKoLiC

SkARB RoLNIkA
noToWania�z�TaRGoWisKa�MieJsKieGo�
–�ceny�z�dnia�22.10.2019�r.

w�łowiczu w�Głownie
borówki 0,25�kg - 10,00
brokuły szt. 5,00 5,00
buraki�czerwone kg 2,50 3,50
brzoskwinie kg - 5,00
cebula� kg 2,50 3,00-4,00
czosnek szt. 2,00 1,00-2,50
fasola�zielona kg 8,00 8,00
fasola�żółta kg 8,00 -
gruszki kg 4,00 4,00
jabłka kg 2,00-3,00 2,50-3,00
jaja�fermowe 15�szt. 7,00-8,00 8,00-12,00
jaja�wiejskie 15�szt. 10,00 10,00-12,00
kalafior� szt. 5,00 4,00-5,00
kapusta�biała� szt. 5,00-6,00 3,50-5,00
kapusta�kiszona kg 6,00 7,00
kapusta�pekińska szt. 5,00 3,00-4,00
koperek pęczek 2,00 1,50
maliny 0,25�kg - 8,00-10,00
miód 0,9�litra 30,00 30,00
marchew� kg 2,50 3,00
natka�pietruszki pęczek 2,00 1,50
ogórki�kiszone kg 7,00 7,00-8,00
ogórek�zielony kg 8,00 4,00-5,00
papryka�czerwona kg 5,00 3,00-4,00
papryka�zielona kg 5,00 3,00-4,00
papryka�żółta kg 5,00 3,00-4,00
pieczarki kg 9,00 8,00-10,00
pietruszka kg 5,00 10,00
pomidor�malinowy kg 6,00 6,00
pomidor�polny kg 4,00 5,00
por szt. 3,00 2,50
rzodkiewka pęczek 2,50 2,50
sałata szt. 2,50-3,00 2,50
seler szt. 5,00�zł/kg 3,00
szczypiorek pęczek 2,00 2,00
śliwki kg 6,00 3,00-4,00
włoszczyzna� pęczek 5,00 3,00-4,00
ziemniaki� kg 2,50 2,50
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Ogłoszenia

 
PuNkty PRzyJMoWANIA oGŁoSzeń DRoBNyCH Do „NoWeGo ŁoWICzANINA”: BIuRo oGŁoSzeń ŁoWICz,�UL.�PiJaRsKa�3a; BeDNARy,�sKLeP�P.�PaPieRniK�24a;�BoBRoWNIkI 27,�sKLeP�P.�PaCLeR;�BoLIMóW,�UL.�faRna�1�sKLeP�
„eWa”,�P.�PaPieRniK;�DoMANIeWICe,�UL.�GłóWna�26,�sKLeP�P.�JaKUbiaK;�GąGoLIN PoŁuDNIoWy,�sKLeP�„Kos”;�IŁóW:�PL.�RyneK�sTaRoMieJsKi�21;�sKLeP�P.�PaPieRoWsKieGo;�kIeRNozIA,�RyneK�KoPeRniKa,�KiosK�P.��WesołoWsKieJ;�
koCIeRzeW PóŁNoCNy:�sKLeP�„na�PółnoCnyM” kuRABkA 17A,�sKLeP�P.�ToPoLsKieJ;�ŁoWICz,�os.�bRaTKoWiCe,�KiosK�LoTTo;�ŁySzkoWICe,�sKLeP�„DUeT”,�UL.�GMinna�6;�NIeBoRóW,�aL.�LeGionóW�PoLsKiCH�18,�sKLeP�P.�fiGaTa;��
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ReKLaMa

samochodowe
kupno

��złomowanie�Pojazdów-�zaświadczenia,�
auto-skup:�uszkodzone,�rozbite,�
wyeksploatowane,�Rząśno�13,�tel.�kom.�
602-123-360.

��Kupię�każde�auto,�tel.�kom.�
696-660-509.

 �Subiekt Nieborów Auto-kasacja, 
sprzedaż części, tel. (46) 838-55-41.

��Każdego�Dostawczego,�tel.�kom.�
725-562-998.

��Każdego�forda�Transita,�tel.�kom.�
725-361-836.

��Mercedesa,�Toyotę,�tel.�kom.�
725-361-836.

sprzedaż
��aUDi�a4,�1.9�TDi,�2000�rok,�tel.�kom.�

606-348-077.

��aUDi�a4�Quattro,�1995�rok,�tel.�kom.�
607-189-155.

��bMW�318D,�2004�rok,�8.600�zł,�w�
rozliczeniu�mogę�przyjąć�mniejszy,�tel.�
kom.�604-706-309.

��bMW�535,�2015�rok,�Luxury�Line,�tel.�
kom.�502-323-040.

��CiTRoËn�berlingo,�1,6�HDi,�srebrny,�
bezwypadkowy,�serwisowany,�zadbany,�
tel.�kom.�505-128-289.

��CiTRoËn�C3,�2011r,�oPeL�astra�H,�
2011r,�tel.�kom.�601-355-906.

��CiTRoËn�C5,�2.0�HDi,�2013�rok,��
i�właściciel,�tel.�kom.�508-132-455.

��CiTRoËn�nemo,�1.3,�2014�rok,�tel.�kom.�
600-820-374.

��fiaT�brava,�1999�rok,�tel.�kom.�
727-472-476.

��fiaT�Dukato,�2�JTD,�2006�rok,�tel.�kom.�
603-103-174.

��fiaT�Panda�iii,�1.2,�2012�rok,�59.000�
km,�i�właściciel,�salon�Polska,�tel.�kom.�
695-323-452.

��fiaT�Panda,�1.2,�2011�rok,�i�właściciel,�
klimatyzacja,�kupiony�w�polskim�salonie,�
tel.�kom.�722-090-134.

��fiaT�Punto,�1.2�16V�benzyna/gaz,�2000�
rok,�tel.�kom.�607-315-140.

��fiaT�seicento�benzyna,�2001�rok,�
1100zł,�tel.�kom.�695-264-062.

 �FIAt Seicento Van, 2002 rok 
benzyna, 211.000 km, cena do 
uzgodnienia, tel. kom. 533-240-562.

��foRD�fiesta,�1.3,�2000�rok,�140.000km,�
5-drzwiowy,�stan�idealny,�tel.�kom.�
513-375-786.

��foRD�focus,�1,8,�2001�rok,�tel.�kom.�
600-820-374.

��HonDa�Civic,�1.4�16V,�2005�rok,�
bogate�wyposażenie,�atrakcyjna�cena,�tel.�
kom.�513-375-786.

��HonDa�Civic,�1.4,�2000�rok,�i�właściciel,�
długie�opłaty,�tel.�kom.�570-041-947.

��HyUnDai�i20,�1.2�benzyna,�2011�
rok,�czerwony,�5�drzwi,�salon�Polska,�
bezwypadkowy,�zadbany,�cena�17.500�
zł,tel.�kom.�608-174-892.

��MazDa�6,�1.8�sedan�benzyna,�2004�
rok,�tel.�kom.�603-624-879.

��MeRCeDes�Vito,�1998�rok,�tel.�kom.�
697-116-271.

��oPeL�astra�3,�1.6,�2005�rok,�tel.�kom.�
606-348-077.

��oPeL�astra�3,�1.6�benzyna/gaz,�2005�
rok,�tel.�kom.�606-348-077.

��oPeL�astra�iii,�1.7�CDTi,�2007�rok,�
czarny�metalik,�bogate�wyposażenie,�tel.�
kom.�513-375-786.

��oPeL�Corsa�C,�1.0�benzyna,�2003�rok,�
tel.�kom.�781-289-976.

��oPeL�Corsa�D,�1,3�CDTi�diesel,�eco�
flex,�20012�rok,�srebrny,�opony�zimowe�i�
letnie,�stan�bdb,�bezwypadkowy,�tel.�kom.�
798-826-712.

��oPeL�Corsa,�1.2,�2012�rok,�5-drzwi,�
kupiony�w�polskim�salonie,�tel.�kom.�
600-944-728.

��oPeL�Corsa,�1,4,�2016�rok,�22000km,�
szary�metalic,�salonowy,�tel.�kom.�
604-208-588.

��oPeL�insignia,�2010�rok,�stan�bardzo�
dobry,�sprowadzany,�kolor�grafitowy,�poj.
silnika�2.0,�160�KM,�tel.�kom.�691-621-098.

��oPeL�Meriva,�1.4,�2006�rok,�tel.�kom.�
606-348-077.

��oPeL�Meriva,�1.7�CDTi,�2005�rok,�
klimatyzacja,�możliwość�zamiany�
(mniejszy),�8.200zł,�tel.�kom.�513-329-718,�
513-375-786.

��opel�Vectra�C�GTs�Liftback�w�wersji�
oPC�Line,�silnik�1.9�CDTi�150�KM,�6�
biegowa�skrzynia,sedan,�kupiony�w�
polskim�salonie,�bogate�wyposażenie,�
bezwypadkowy,�kolor�srebrny,�16.500�zł,�
tel.�kom.�791-817-905.

��oPeL�Vectra�C,�1.9�TDi,�2009�
rok,�skrzynia�„6”,�15.200�zł,�tel.�kom.�
513-375-786.

��PeUGeoT�208,�2012�rok,�i�właściciel,�
salon�PL,�niski�przebieg,�serwisowany,�tel.�
kom.�798-906-448.

��PeUGeoT�3008,�diesel,�2012�rok,�stan�
bdb.,�tel.�kom.�509-162-369.

��PeUGeoT�Partner,�2001�rok,�3000�zł,�
tel.�kom.�609-151-231.

��PoLonez,�1995�rok,�jest�w�oryginale,�
60.000�km,�stan�bdb�sprzedam,�tel.�kom.�
511-947-180.

��RenaULT�Clio,�2001�rok,�2100�zł,�tel.�
kom.�798-906-448.

��RenaULT�Laguna�2,�2004�rok,�cena�do�
negocjacji,�tel.�kom.�696-385-646.

��sKoDa�felicia�gaz,�1999�rok,�tel.�kom.�
694-146-962.

��sKoDa�octavia,�1,6�benzyna,�2005�rok,�
222000�km,�złoty,�tel.�kom.�795-476-542.

��sKoDa�Romster,�1,4�TDi,�2007�rok,�
6.500zł,�tel.�kom.�502-194-452.

��ToyoTa�avensis,�2.2-D4D,�2007�rok,�full�
wypas,�tel.�kom.�605-562-651.

��ToyoTa�avensis,�2.0�D-4D,�2006�
rok,�wersja�D-Cat,�15.200zł,�tel.�kom.�
604-706-309.

��ToyoTa�Camry,�2,4,�2008�rok,�tel.�kom.�
668-028-446.

��ToyoTa�yaris,�1.0,�2007r.,�5-drzwiowy,�
9.900zł,�tel.�kom.�513-375-786.

��VoLVo�s40�diesel,�2004�rok,�tel.�kom.�
668-664-264.

��VoLVo�V�40,�diesel,�2001�rok,�tel.�kom.�
606-815-711.

��VW�Golf�iV,�1.6�16V,�2003�rok,�
czarny�metalik,�klimatyzacja,�tel.�kom.�
604-706-309.

��VW�Passat�kombi,�1.9�TDi,�2003�rok,�
bogato�wyposażony,�7.900�zł,�(w�zamianie�
przyjmę�mniejszy),�tel.�kom.�513-375-786.

��VW�Passat,�2.0�benzyna,�2004�rok,�
kombi,�srebrny,�tel.�kom.�603-624-879.

��VW�Polo,�1.6,�2006�rok,�tel.�kom.�
607-418-736.

��VW�Polo,�1.4�TDi,�2009�rok,�12.200zł,�
tel.�kom.�513-375-786.

��VW�Touran�TDi,�2013�rok,�stan�bdb.,�tel.�
kom.�502-751-126.

��ŻUK,�tel.�kom.�696-747-339.

inne
��Klucze,�piloty,�stacyjki�kodowanie,�

Głowno,�tel.�kom.�606-319-335.

��Montaż�instalacji�gazowych�LPG,�
tel.�kom.�512-210-072.

��opony,�felgi�z�niemiec,��
hurtownia.�największy�skład�w�rejonie,�
klimatyzacja,�mechanika.��
bratoszewice,�ul.�łódzka�28,��
www.opony-gaweda.pl,�tel.�(42)�719-63-08,�
tel.�kom.�505-151-701.

��sprzedam�opony�zimowe�175/70/13,�
tel.�kom.�797-215-940.

��Przyczepka�samochodowa,�tel.�kom.�
570-980-770.

��sprzedaż�przyczepek�samochodowych,�
homologacja,�różne�typy�i�rozmiary,�tel.�
kom.�608-171-821.

��opony�zimowe�z�alufelgami:�Goodyear�
225/45/17;�barum�225/70R15�na�
stalowych,�tel.�kom.�669-356-370.

motorowe
kupno

��stare�motocykle,�motorowery,�części,�
tel.�kom.�513-185-357.

��Kupię�stare�motocykle�WsK,�sHL,�Mz,�
Junak,�motorynka,�komarek,�tel.�kom.�
609-942-407.

sprzedaż
��sprzedam�simson�s51,�tel.�kom.�

669-034-011.

��sprzedam�motor�Kawasaki�KLe�500,�
tel.�kom.�722-176-089.

��WsK,�tel.�kom.�696-107-903.

garaże
sprzedaż

��Garaż�blaszany,�zestawiany�2,5x2,5x2,5;�
4�szt.,�tel.�(46)�837-42-46,�tel.�kom.�
605-578-502.

��sprzedam�garaż�blaszak,�tel.�kom.�
604-971-958.

wynajem
��Garaż�do�wynajęcia�przy�Marche,�tel.�

kom.�668-631-963.

��Wynajmę�garaż�na�osiedlu�bratkowice,�
tel.�kom.�668-403-654.

��Wynajmę�garaż�blaszany�w�Głownie,�tel.�
kom.�500-533-669.

nieruchomości
kupno

��Kupię�ziemię,�gm.�łyszkowice�i�okolice,�
tel.�kom.�502-602-463.

��Przyjmę�w�dzierżawę�ziemię,�łąki.�
Świeryż�+15�km,�tel.�kom.�534-936-733.

��Dom�w�Głownie,�tel.�kom.�502-358-304.

��Kupię�bloki,�działkę,�ziemię,�tel.�kom.�
607-809-288.

��Kupię�ziemię�powyżej�2�ha�między�
łowiczem�a�łyszkowicami�przy�trasie704,�
tel.�kom.�888-431-443.

��Kupię�mieszkanie�do�50�mkw.�
lokalizacja�obojętna,�chętnie�do�remontu,�
tel.�kom.�694-253-576.

sprzedaż
��sprzedam�lub�zamienię�dom�pod�

łowiczem�na�bloki,�tel.�kom.�606-967-338.

��Działka�1,22�ha,�zielkowice�i,�tel.�kom.�
790-537-649,�po�16:00.

��budowlano-rolna,�9.400�mkw.,�Polesie,�
rzeka,�możliwość�wykopania�stawu,�tel.�
kom.�603-878-783.

��Działka�budowlana,�Głowno,�ul�
Konarskiego,�1600�mkw.,�zbrojona,�tel.�
kom.�502-140-481.

��Działkę�budowlaną,�3000�m,�
broniewskiego�Głowno,�kostka�brukowa,�
media,�tel.�kom.�502-136-403.

��Dom,�stan�surowy�zamknięty�z�
działką�1.150�mkw.,�arkadia,�tel.�kom.�
530-370-088.

��sprzedam�56�arów�ziemi�ornej,�
Jackowice,�tel.�kom.�608-116-001.

 �Łowicz, Bratkowice stan surowy 
zamknięty, tel. kom. 660-394-450.

��sprzedam�kiosk�gastronomiczny�przy�
targowicy,�5.000zł,�tel.�kom.�693-351-078.

��ziemia�rolno-budowlana�2,86�ha,�
Lutynek,�gm.�Kocierzew,�droga�asfaltowa,�
120.000�zł,�tel.�kom.�693-351-078.

��Działka�budowlana�2.000�mkw.,�
Janowice,�dwie�drogi�dojazdowe,�tel.�kom.�
502-768-210.

��Działka�budowlana�1.580�mkw.,�
Świeryż�i�(6�km�od�łowicza),�tel.�kom.�
696-441-703.

��Wynajmę�mieszkanie,�bratkowice,�
tel.�kom.�784-666-477.

��sprzedam�działki�budowlane,��
47�zł/mkw.,�Kamień,�gm.�Głowno,�
przedłużenie�ul.�sowińskiego,�
tel.�kom.�723-046-340.

��Działka�budowlana�wraz�z�ziemią��
3,2�ha,�bobrowniki,�tel.�kom.�604-169-278.

��sprzedam�gospodarstwo�rolne,�
pow.�9,71ha,�Wierznowice,�tel.�kom.�
512-583-003.

��Działka�2.400�mkw.,�strzelcew,�kierunek�
łowicz-sierżniki,�tel.�kom.�531-540-090.

��sprzedam�sklep�spożywczy�z�
wyposażeniem,�z�przeznaczeniem�również�
na�inną�działalność,�łowicz,�tel.�kom.�
665-503-146.

��sprzedam�dom�dwurodzinny,�działka�
1.000�mkw.,�os.�Radogoszcz�zachód,�tel.�
kom.�783-199-301.

��sprzedam�budynek�na�sklep�86mkw,�
łowicz�os.�bratkowice,�tel.�kom.�
887-700-737.

��sprzedam�ziemię�4,43ha,�gmina�Rybno,�
tel.�kom.�696-796-696.

��Działka�rolna�2,18�ha�przy�trasie�łowicz-
sochaczew�oraz�leśna�0,40,�tel.�kom.�
665-464-794.

��sprzedam�gospodarstwo�15ha�w�tym�
stawy�rybne,�tel.�kom.�506-671-456.

��ziemia�orna�2,62�ha,�złaków�Kościelny,�
tel.�kom.�693-093-745.

��budowlano-rolna,�2,6�ha,�220x117�m,�
rzeczka,�Wola�szydłowiecka,�tel.�kom.�
603-878-783.

��sprzedam�działkę�budowlaną�778mkw.�
w�kwadracie,�w�Chąśnie�8km�od�łowicza,�
centrum�gminy�Chąśno,�cena�32�000�zł,�
tel.�kom.�604-615-557.

��Działka�budowlana�1.500�mkw.,�gmina�
nieborów,�tel.�kom.�669-162-492.

��sprzedam�gospodarstwo�rolne�o�
pow.�1,26�ha�z�zabudowaniami,�okolice�
Głowna�stryków,�tel.�kom.�668-442-474,�
728-134-512.

��Gospodarstwo�rolne�22,13ha�klasa�iii-Vi,�
seligi�gmina�bielawy.�Możliwość�nabycia�
placu�z�budynkami�i�przyległą�działką�
0,95ha,�tel.�kom.�535-730-887.

��sprzedam�działkę�budowlaną�k./
łowicza�88�arów�z�lasem,�tel.�kom.�
606-818-288.

��sprzedam�grunty�rolne�1,70�ha�klasa�iii,�
miejscowość�sokołówek�gmina�Żychlin,�
tel.�kom.�602-275-141.

��Działki�budowlane,�ul.�łowicka,�
Mysłaków,�tel.�kom.�666-337-808.

��sprzedam�ziemię�rolno-budowlana��
3,5�ha,�Jeziorko,�tel.�kom.�796-855-145.

��sprzedam�łąki�2,30ha,�złaków�borowy,�
tel.�kom.�693-025-952.

wynajem
��Wynajmę�warsztat�500�mkw.,�4�kanały,�

wysokość�5m,�ogrzewany,�duży�plac�
parkingowy,�łowicz�ul.�armii�Krajowej,�tel.�
kom.�601-888-400.

��Do�wynajęcia�M-4,�1-piętro,�tel.�kom.�
605-679-749.

 �tanie pokoje noclegowe, Łowicz, 
Plac Przyrynek 11, tel. (46) 837-99-16, 
tel. kom. 512-098-358.

��Do�wynajęcia�ładny�lokal�na�żłobek,�
przedszkole,�gabinety;�łowicz-Krakowska,�
tel.�kom.�607-809-288.

��Wynajmę�lokal�użytkowy�70�mkw.,��
ul.�zduńska,�tel.�kom.�607-442-383.

��Mieszkanie�2-pokojowe,�os.�
Konopnickiej,�tel.�kom.�577-028-979.

��Wynajmę�lokal�osiedle�bolimowska��
z�pełnym�wyposażeniem�na�sklep�mięsny,�
tel.�kom.�607-200-343.

��Wynajmę�2�lokale�z�możliwością�na�
gastronomię;�łowicz,�Krakowska,�tel.�kom.�
660-733-348.

��na�kwatery�pracownicze�centrum�
Głowna�do�15�osób,�dobre�warunki,��
tel.�kom.�502-352-687.

��Dam�ziemię�w�dzierżawę,�okolice�
Głowna,�tel.�kom.�664-059-330.

��Mieszanie�do�wynajęcia,�stryków,��
tel.�kom.�667-376-934.

��Wynajmę�lokal�handlowy,�z�
pomieszczeniem�chłodni�na�targowicy��
w�łowiczu,�tel.�kom.�608-198-430.

��Wynajmę�lokal�270�mkw.,�Głowno,�
swoboda�20,�tel.�kom.�603-610-512,�
601-578-618.

��Wynajmę�mieszkanie�2-pokojowe,�
ul.�Długa,�tel.�kom.�886-955-255.
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��Wynajmę�dom�z�podwórkiem,�
najchętniej�na�kwatery�pracownicze,�tel.�
kom.�699-902-211.

��Wynajmę�mieszkanie�2-pokojowe,�
centrum�łowicza,�tel.�kom.�602-328-896,�
po�16.00.

��M-4�w�łowiczu,�tel.�kom.�506-891-289.

 �Wynajmę duży dom na kwatery 
pracownicze w Głownie, tel. kom. 
668-349-942.

��Do�wynajęcia�kawalerka,�
noakowskiego,�tel.�kom.�576-190-625.

��Wynajmę�mieszkanie�w�Głownie,�
osiedle�sikorskiego,�tel.�kom.�
505-802-937.

��Dom�z�działką�do�wynajęcia�okolice�
Głowna�dla�firmy�lub�osoby�prywatnej,�tel.�
kom.�723-449-143.

��Głowno�centrum,�mieszkanie�
2-pokojowe,�na�kwatery�wynajmię,�tel.�
kom.�723-449-143.

kupno różne
��Kupię�owoce�kasztanowca:�kasztany,�

tel.�kom.�574-827-824.

��Kupię�pustaki�i�blachę�trapezową�
używaną,�tel.�kom.�662-240-085.

��Kupię�styropian,�tel.�kom.�607-809-288.

��Kupię�orzechy�włoskie,�tel.�kom.�
576-193-038.

sprzedaż różne
��Kręgi,�pokrywy,�przepusty,�płytki�

chodnikowe�w�kolorze,�tel.�kom.�
531-467-981.

 �Piasek płukany, pospółka, żwiry 
podsyp, tel. kom. 721-650-863.

 �Piasek płukany, pospółka, żwiry, 
podsyp, tel. kom. 600-895-026.

 �Pianina, fortepiany, tel. kom. 
604-443-118.

��Drewno�opałowe,�tel.�kom.�505-700-777.

 �Sprzedam choinki: świerk srebrny, 
świerk pospolity. Plantacja 3ha, tel. 
kom. 516-315-356, 604-215-768.

��betoniarka,�sprężarka�samoróbka,�
pojemnik�1000l,�rusztowanie�warszawskie�
22�ramki,�tel.�kom.�530-370-088.

��opał�ekologiczny�pellet,�brykiet,�tel.�
kom.�506-903-574.

��Wózek�paleciak,�tel.�kom.�693-830-160.

��zbiorniki�na�zboże,�tel.�kom.�
788-870-752.

��budy�ocieplane�dla�psów,�tel.�kom.�
885-459-698.

��sprzedam�pierze,�tel.�kom.�
603-529-695.

��sprzedam�piec�Co�używany,�tel.�kom.�
669-346-302.

��sprzedam�meble�pokojowe,�kuchenne,�
tel.�kom.�728-492-912.

��Konstrukcje�2�tuneli�30x7,�tel.�kom.�
601-647-542.

��łóżko�rehabilitacyjne,�tel.�kom.�
601-976-634.

��orzechy�włoskie,�tel.�kom.�660-523-965.
 �Mauzer 1000l cena 100 zł, tel. kom. 

601-286-499.
��Drewno�kominkowe,�tel.�kom.�

532-365-546.
��Dobre,�niedrogie�kruszywa�do�

utwardzeń�na�drogi,�place.�Możliwy�
dowóz.�Wywozimy�odpady�budowlane,�
potwierdzamy�KPo.,�tel.�kom.�695-416-747,�
607-350-968.

��strój�łowicki�9-12�lat,�tel.�kom.�
531-540-090.

��Tanio�sprzedam�odkurzacz�wodny.�
Dzwonić�w�godz.�10.00-18,00,�tel.�kom.�
514-920-702.

��Chłodnia�wędliniarska�3x2,5x2,5,�
tel.�(46)�837-42-46,�tel.�kom.�605-578-502.

��betoniarki,�naprawa,�wyprzedaż�części,�
tel.�kom.�510-124-700.

��Piec�C.o.�atmos�20�kW�tylko�na�drewno�
liściaste,�tel.�kom.�502-352-687.

��Piec�na�ekogroszek�25�kW,�2006�rok,�
stan�dobry,�tel.�kom.�883-854-063.

��Kamień�polny,�tel.�kom.�887-361-751.
��Wkłady�szybowe�570x1465,�tel.�kom.�

888-612-432.
��skrzynki�jedynki,�palety,�drabiny,�wagi,�

tel.�kom.�665-464-794.
��Tunel�foliowy�7x30,�multiplaty,�włóknina�

12-metrowa,�tel.�kom.�693-569-671.
��Mieszalnik�do�betonu�poj.�1.000�

dm3,�zagęszczarkę�100�kg,�tel.�kom.�
725-710-267.

��sprzedam�piec�węglowo-miałowy�1,8�
kW�używany,�tel.�kom.�691-483-257.

 �Pianino antyczne, wymaga strojenia, 
stan dobry, tel. kom. 604-967-648.

��sprzedam�wersalkę,�tanio,�tel.�kom.�
501-583-327.

��butla�acetylen,�bojler�120�l�z�wężownicą,�
opiełacz�konny,�tel.�kom.�510-411-917.

��spawarka�bester�225;�750�zł,�tel.�kom.�
500-385-907.

��łóżko�rehabilitacyjne�elektryczne,�
wózek�inwalidzki,�materac�
przeciwodleżynowy,�tel.�kom.�512-278-726.

��sprzedam�świerk,�tel.�kom.�697-116-271.

��sprzedam�kamień�polny,�ok.10t,�różny,�
tel.�kom.�661-887-760,�po�18.00.

��Lodówka�stan�bdb,�tanio,�kuchnia�
gazowo-elektryczna,�stan�bdb,�tanio,�tel.�
kom.�506-960-968.

��Tania�wyprzedaż�różnego�obuwia�i�
bielizny,�tel.�kom.�606-818-288.

��Krzesła,�stół,�tel.�kom.�500-519-872.

��Grzejniki�żeliwne,�tel.�kom.�606-188-034.

��Piec�co,�grzejniki�płytowe,�siano�kostka,�
kosiarka�rotacyjna,�talerzówka,�kombajn�
zbożowy,�przyczepka�do�ciągnika�
1-osiowa,�płyty�betonowe�Mono,�krajzega�
z�silnikiem,�gilotyna,�podnośnik�30-tonowy,�
tel.�kom.�509-323-342.

��sprzedam�futro�i�kożuch,�tel.�kom.�
731-462-042.

praca
dam pracę

��Przyjmę�do�pizzerii�pomoc�kuchenną�
oraz�pomoc�na�bar�(weekendy),�tel.�kom.�
504-859-387,�885-353-500.

��zatrudnię�diagnostę�samochodowego�
w�sKP�w�łowiczu,�tel.�kom.�502-251-751.

��zatrudnię�dekarzy�lub�pomocników,�
okolice�Dmosina,�tel.�kom.�609-846-316.

��firma�5J�zatrudni�dziewiarzy,�tel.�kom.�
660-715-473.

 �zatrudnię panie do zbioru pieczarek. 
Praca całoroczna, umowa, tel. 
kom. 605-081-709, 503-158-403, 
Dąbkowice Dolne 41, gm. Łowicz.

��zatrudnię�kierowcę�C+e,�kraj�na�
chłodnię,�tel.�kom.�605-680-709.

 �zatrudnię na stanowisko 
sprzedawcy, magazyniera, 
kierowcę kat.B lub B+C, hurtownia 
materiałów budowlanych, Stryków, 
dobre wynagrodzenie., tel. kom. 
605-086-824.

��zatrudnię�do�sprzątania�domu,�okolice�
łowicza,�tel.�kom.�660-083-556.

 �zatrudnię szwaczki chałuniczki do 
szycia dzianiny, Głowno, tel. kom. 
604-475-553.

��szwaczki,�chałupniczki�kurtka�męska,�
tel.�kom.�516-593-442.

 �Przy produkcji rolet żaluzji zatrudnię, 
możliwość przyuczenia, tel. kom. 
501-033-415.

��zatrudnię�kierowcę�kat�C�stałe�trasy,�
z�możliwością�przyuczenia,�tel.�kom.�
698-645-426.

��Przyjmę�mechanika�lub�pomocnika�
mechanika,�tel.�kom.�519-077-103.

��zatrudnię�w�gospodarstwie�rolnym,�
korzystne�warunki�z�zamieszkaniem,�tel.�
kom.�721-085-095.

��zatrudnię�pracownika�i�pomocnika�
z�doświadczeniem�do�dociepleń,�
praca�całoroczna,�stawka�godzinowa,�
tygodniowe�zaliczki,�tel.�kom.�
667-286-782.

��zatrudnię�mężczyznę�na�stanowisko�
cukiernika/pomoc�cukiernika.�Praca�
od�poniedziałku�do�piątku,�Cukiernia�
Milczarek,�Dmosin�Drugi,�tel.�kom.�
606-799-177.

��zatrudnię�cukiernika/osobę�z�
umiejętnościami�składania�i�dekorowania�
tortów.�Praca�od�poniedziałku�do�piątku,�
Cukiernia�Milczarek,�Dmosin�Drugi,�tel.�
kom.�606-799-177.

 �zatrudnię murarza, hydraulika, tel. 
kom. 607-809-288.

��zatrudnię�kierowcę�C+e�w�ruchu�
międzynarodowym,�tel.�kom.�501-038-542.

��zatrudnię�kierowcę�C+e,�transport�
krajowy.�Dobre�zarobki,�tel.�kom.�
608-067-847.

��zatrudnię�kierowcę�kat.�C+e�(chłodnia);�
wyjazdy�z�Tesco�Teresin.�Dobre�zarobki,�
tel.�kom.�608-067-847.

��zatrudnię�kierowców�kat.�C+e�
w�transporcie�międzynarodowym,�
pojedyncze/podwójne�obsady,�nowe�
stawki,�3x�weekend�wolny,�tel.�kom.�604-
237-423,�782-223-211.

��zatrudnię�do�układania�kostki,�tel.�kom.�
663-690-050.

��zatrudnię�panią�do�pracy�w�szklarni,�
bratoszewice,�tel.�kom.�660-100-727.

 �zatrudnię pracownika do 
zakładu kamieniarskiego, Stryków, 
tel. (42) 719-81-66.

��zatrudnię�kierowców�kat.�C+e�na�
Hiszpanię,�podwójna�obsada,�tel.�kom.�
799-277-337,�782-223-211.

��zatrudnię�mechanika�samochodów�
ciężarowych,�łowicz,�ul.�Kiernozka,�tel.�
kom.�698-645-426.

��zatrudnię�pomocnika�mechanika�
samochodów�ciężarowych,�łowicz,�ul.�
Kiernozka,�tel.�kom.�698-645-426.

��zatrudnię�pracownika�do�mycia�
ciągników�i�maszyn�rolniczych,�tel.�kom.�
501-504-723.

��zatrudnię�mechanika�do�naprawy�
ciągników�i�maszyn�rolniczych,�tel.�kom.�
501-504-723.

��Przyjmę�pomocników�budowlanych,�tel.�
kom.�665-373-897.

��biuro�rachunkowe�w�łowicz�zatrudni�na�
część�etatu�również�emeryta�lub�rencistę�z�
wiedzą�pełnej�księgowości�,�tel.�(46)�837-
42-46,�tel.�kom.�605-578-502.

��Przyjmę�do�pracy�w�gospodarstwie�
sadowniczym�młodego,�niepalącego,�
odpowiedzialnego�mężczyznę,�tel.�kom.�
660-083-556.

��zatrudnię�kierowcę�C+e,�po�kraju,�na�
chłodnię,�scania�4�na�tarczkę�55groszy�z�
km,�tel.�kom.�605-680-709.

��zatrudnię�kierowcę�C+e�rencistę�lub�
emeryta�po�kraju,�super�praca,�tel.�kom.�
604-208-588.

��zatrudnię�mechanika�(lub�pomocnika)�
samochodów�ciężarowych,�tel.�kom.�
730-208-588.

 �zatrudnię szwaczki, dzianina, 
tkanina, biustonosze,Głowno, 
tel. (42) 672-76-24, tel. kom. 
692-406-127.

��zatrudnię�do�gipsów,�pomoc�
budowlaną�i�dociepleniowców,�tel.�kom.�
600-575-945.

��szwalnia�w�Głownie�zatrudni�szwaczki,�
jedna�zmina,�praca�na�stałe,�tel.�kom.�
518-203-421.

��Pracownik�do�warsztatu�
samochodowego,�drobne�naprawy,�
może�być�do�przyuczenia,�tel.�kom.�
883-970-776.

��zatrudnię�na�guzikarkę�dziurkarkę�
z�możliwością�przyuczenia,�tel.�kom.�
668-008-211.

��zatrudnię�elektromonterów,�tel.�kom.�
664-594-034.

 �Pomocnika na budowę, tel. kom. 
785-402-533.

��sklep�Tesco�poszukuje�pracowników,�
tel.�kom.�797-024-200.

��zatrudnię�pracowników/pomocników�
ogólnobudowlanych,�tel.�kom.�
783-997-688.

��zatrudnię�kierowcę�kuriera,�do�firmy�
spedimex.�Jazda�busem�8-epal,�kraj,�
mile�widziane�doświadczenie,�tel.�kom.�
510-380-226.

��zatrudnię�samodzielnego�brukarza,�
pomocników,�wysokie�wynagrodzenie,�tel.�
kom.�725-710-267.

��zatrudnię�mechanika�z�uprawnieniami�
elektrycznymi�seP�do�1�KV,�P.P.H.U.�„�
MsDW”�bełchów,�ul.�Piaskowa�3�a,�tel.�
kom.�698-628-834.

��zatrudnię�operatora�wózka�widłowego,�
stała�praca,�dobre�wynagrodzenie„�
MsDW”�bełchów,�ul.�Piaskowa�3�a,�tel.�
kom.�698-628-834.

��zatrudnię�pracowników�do�produkcji�
palet,�obsługi�lini�produkcyjnej.�bełchów,�
ul.�Piaskowa�3a.,�tel.�kom.�698-628-834.

��zatrudnię�kierowcę�kat.�C,�C+e,�również�
dorywczo,�kraj,�tel.�kom.�601-385-525.

��zatrudnię�do�zbioru�kapusty,�tel.�kom.�
781-779-632.

��Przyjmę�do�pizzerii�w�łowiczu�
pizzermana�z�możliwością�przyuczenia�
oraz�kierowcę�do�rozwozu�pizzy,�tel.�kom.�
504-859-387,�885-353-500.

��Praca�od�zaraz.�zatrudnię�pracownika�w�
firmie�remontowo-�budowlanej�RabUDeX�
do�prac�wykończeniowych.,�tel.�kom.�
721-283-487.

��zatrudnię�pracownika�do�prac�
wykończeniowych�i�ociepleń.�stała,�
stabilna�praca.,�tel.�kom.�667-447-351.

 �zatrudnię do prac brukarskich, 
roboty na terenie Łowicza i w 
okolicach. Możliwe przyuczenie., tel. 
kom. 697-778-557.

��zatrudnię�kierowcę�C+e�z�
doświadczeniem,�kraj,�tel.�kom.�
699-902-211.

��szukam�krawcowej�chałupniczki,�tel.�
kom.�796-707-200.

��zatrudnię�pracownika�do�schroniska�
psów�w�Piotrowicach,�tel.�kom.�
601-30-33-95.

��zatrudnię�pracownika�do�prac�
wykończeniowo-remontowych,�tel.�kom.�
607-343-338.

 �zatrudnię szwaczki, stała praca 
jednozmianowa w Głownie, tel. kom. 
782-395-060.

��zatrudnię�pracownika�do�masarni,�tel.�
kom.�502-429-305.

��zatrudnię�pomocnika�na�budowę,�tel.�
kom.�509-373-870.

��Przyjmę�do�pracy�przy�dociepleniach�
budynków,�tel.�kom.�695-569-833.

��zatrudnię�pomocnika�do�prac�
wykończeniowych,�tel.�kom.�600-961-577.

��zatrudnię�ekspedientki�do�pracy�w�
sklepie�spożywczym�w�łowiczu,�tel.�kom.�
512-088-422.

szukam pracy
��solidne�sprzątanie�domów�i�mieszkań,�

tel.�kom.�663-380-714.

��Podejmę�prace�chałupniczą,�tel.�kom.�
731-066-120.

��na�niepełny�etat�w�godz.�8.00-15.00,�tel.�
kom.�507-602-368.
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��Układanie�kostki�brukowej,�tel.�kom.�
724-956-210.

��Tynki�maszynowe,�tel.�kom.�
796-954-454.

��Dachy,�pokrycia�dachowe,�konstrukcje,�
obróbki,�tel.�kom.�609-846-316.

��Układanie�kostki�brukowej,�opaski�
wokół�nagrobków,�tel.�kom.�667-189-380.

 �Wylewki agregatem, tel. kom. 
698-480-048.

��Usługi�kruszarką�(rozbiórki),�
przesiewaczem,�walcem,�ładowarką,�
koparko-ładowarką,�koparką�
gąsiennicowa,�wywrotką,�transport�
maszyn�budowlanych,�rolniczych,�tel.�kom.�
693-565-564.

��Tynki�tradycyjne,�z�piaskiem�
kwarcowym,�wylewki,�solidnie,�tel.�kom.�
501-931-961.

��Tynki�maszynowe�profesjonajne,�
wylewki,�tel.�kom.�604-144-668.

��Usługi�minikoparką,�przeciski�kretem,�
tel.�kom.�668-591-725.

��Cyklinowanie,�polerowanie,�układanie�
parkietu,�tel.�kom.�501-249-461.

 �Brukarstwo, tel. kom. 791-306-104.

��stawianie,�renowacja�kominów,�wylewki,�
elewacje,�tel.�kom.�739-021-981.

��Remonty�wykończenia�od�a-z,�szybko,�
solidnie,�tel.�kom.�739-021-981.

��Tynki�szare-mułkowane,�przeróbki,�
murowanie,�tel.�kom.�725-668-616.

��Parkiety:�profesjonalne�układanie,�
cyklinowanie�z�polerowaniem,�
lakierowanie.�schody:�cyklinowanie,�
lakierowanie,�tel.�kom.�607-090-260.

��Usługi�minikoparką,�wywrotka�do�3,5�
tony,�tel.�kom.�608-632-134.

��Gładzie,�G/K,�malowanie,�tel.�kom.�
514-347-542.

��bramy�garażowe,�wrota,�drzwi.�
ogrodzenia,�bramy,�furtki,�tel.�kom.�
506-771-822.

��Wykończenia�wnętrz,�K/G,�gładzie,�
sufity�podwieszane,�malowanie,�tel.�kom.�
503-577-889.

��ogrodzenia�panelowe,�metalowe,�
siatki,�betonowe,�łupane,�bramy,�furtki,�
balustrady,�wiaty,�fundamenty,�tel.�kom.�
505-700-777.

��Cyklinowanie�bezpyłowe,�tel.�kom.�
504-960-515.

��Rozbiórki�budynków,�tel.�kom.�
784-464-959.

��Usługi�koparko-ładowarką,�usługi�
wywrotką,�tel.�kom.�784-464-959.

��budowanie�garaży�od�podstaw,�
przeróbki�budynków�mieszkalnych�i�
gospodarczych,�murowanie�kominów�
z�klinkieru,�tel.�kom.�530-026-584,�
723-917-819.

��okna:�naprawa,�regulacja,�tel.�kom.�
609-135-411.

��Malowanie,�gipsowanie,�sufity�
podwieszane,�kostka�brukowa,�tel.�kom.�
887-555-801.

 �Glazura, terakota, tel. kom. 
537-663-191.

 �tynki tradycyjne, tel. kom. 
537-663-191.

��Malowanie,�gipsowanie,�panele�
podłogowe,�tel.�kom.�790-294-337.

��łazienki,�kompleksowo,�tel.�kom.�
733-788-522.

��Malowanie�pomieszczeń,�tel.�kom.�
733-788-522.

��Remonty�kompleksowo,�tel.�kom.�
733-788-522.

��Podłogi�drewniane,�parkiety:�układanie,�
cyklinowanie,�polerowanie,�lakierowanie,�
olejowanie.�schody:�renowacja.�
Profesjonalnie,�solidnie,�tel.�kom.�733-552-
113,�601-378-677.

��Wykończenia�wnętrz,�remonty,�tel.�kom.�
532-115-111.

��Malowanie�dekoracyjne,�tel.�kom.�
666-152-315.

��Docieplanie�budynków,�elewacje,�
struktury:�agregatem.�Tanio,�szybko,�
solidnie,�tel.�kom.�607-612-176.

��adaptacja�poddaszy,�ścianki�działowe,�
gipsowanie,�malowanie,�tel.�kom.�
607-612-176.

��Gładzie�gipsowe,�malowanie,�zabudowy�
K-G,�tel.�kom.�796-689-987.

��Krycie�dachów�i�sprzedaż�materiałów�
budowlanych.�Tanio,�solidnie!,�tel.�kom.�
608-677-525.

��Papa�-�tanio,�solidnie!,�tel.�kom.�
608-677-525.

��Malowanie,�gipsowanie,�tapetowanie,�
panele,�płyta�G/K,�wykańczanie�
poddaszy,�tel.�kom.�535-466-501.

��Rozbiórki,�wyburzanie�budynków,�
kompleksowo,�porządkowanie�terenów,�
tel.�kom.�665-412-890.

��Docieplenia�budynków,�elewacje,�
glazura,�terakota,�adaptacja�poddaszy,�
kompleksowe�wykończenia�wnętrz.�fVaT,�
tel.�kom.�606-737-576.

��Gładź,�malowanie,�glazura,�terakota,�
wykańczanie�wnętrz,�malowanie�elewacji.,�
tel.�kom.�609-541-373.

��Dachy:�konstrukcje,�pokrycia,�naprawy,�
konserwacje,�malowanie,�smarowanie,�tel.�
kom.�609-227-348.

��Wykończenia�poddaszy�płytą�k/g,�
sufity�podwieszane,�malowanie,�gładzie,�
glazura,�terakota,�przystępne�ceny,�tel.�
kom.�695-263-945.

��Wykończenia,�malowanie,�gipsowanie,�
panele,�tel.�kom.�533-298-887.

��Malowanie�ogrodzeń�stalowych,�
betonowych,drewnianych,�tel.�kom.�
793-394-921.

��adaptacja�poddaszy,�ścianki,�sufity�
G/K,�malowanie,�gładzie,�glazura,�
terakota,�tel.�kom.�792-781-446.

��Remonty,�tel.�kom.�603-043-995.

��złota�Rączka”�bieżące�naprawy,�
wymiany,�hydraulika,�elektryka�i�inne,�tel.�
kom.�608-028-762.

��Malowanie,�tapetowanie,�gładź,�płyty�
k/g,�glazura.�Wieloletnie�doświadczenie,�
tel.�kom.�608-685-867.

��Docieplanie�budynków,�gładzie,�
malowanie,�płyty�k/g,�panele�podłogowe�
i�ścienne,�glazura,�terakota,�tel.�kom.�
607-343-338.

��Tynki,�tel.�kom.�575-661-940.

��Układanie�glazury,�terakoty,�tel.�kom.�
795-569-233.

sprzedaż
��sprzedaż�piasku,�kruszyw,�ziemi�

ogrodowej�sortowanej,�tel.�kom.�
693-565-564.

��Tanie�blachy�trapezowe,�dostępne�
od�ręki,�różne�kolory,�przystępna�
cena,�łowicz�ul.�Klickiego�70,�tel.�kom.�
501-543-057.

��Montaż�paneli�podłogowych,�tel.�kom.�
530-866-537.

��beczki�spożywcze�(na�kapustę/ogórki)�
160;�200-litrowe,�tel.�kom.�508-174-778.

��beczki�spożywcze�(na�kapustę/
ogórki)�160;�200-litrowe,�25zł,�tel.�kom.�
784-440-092.

��Drut�zbrojeniowy,�tel.�kom.�665-464-794.

��Cegła�kratówka�250x300x238,�tel.�kom.�
603-411-481.

��Mieszadło�do�betonu,�betoniarka,�tel.�
kom.�604-413-669.

usługi 
instalacyjne

��Hydraulika�kompleksowo,�tel.�kom.�
601-818-310.

 �elektryk, tel. kom. 506-522-852.

��Wiercenie�studni�głębinowych,�tel.�kom.�
608-266-128.

��anteny:�montaż,�instalacje,�tel.�kom.�
601-306-566.

��Usługi�hydrauliczne,�spawalnicze,�
mechaniczne.�złota�rączka,�tel.�kom.�
506-891-289.

�� instalacje�elektryczne,�dokumentacja,�
tel.�kom.�603-446-412.

��elektryk:�usługi�elektryczne.�
Wykonywanie�instalacji�od�podstaw;�
modernizacja,�tel.�kom.�609-219-094.

��Usługi�elektryczne,�tel.�kom.�
509-838-364.

��Drobna�hydraulika,�biały�montaż,�tel.�
kom.�535-466-501.

usługi inne
��Masz�problem�z�komputerem:�zadzwoń.,�

tel.�kom.�504-070-837.

��Wypożyczę�napis�ledowy�LoVe,�stół�
wiejski,�nalewak�piwny,�ławeczki,�parasol,�
dowóz,�tel.�kom.�889-994-992.

��Rozdrabnianie�gałęzi�rębakiem,�
wycinka�drzew,�zakrzaczeń,�tel.�kom.�
667-732-751.

��Wycinka�drzew,�usługi�podnośnikami�
koszowymi�27-metrowymi,�tel.�kom.�
668-591-725.

��Cięcie�drzew�niebezpiecznych,�
pielęgnacja�zieleni�i�ogrodów,�tel.�kom.�
782-718-483.

 �Instalacje fotowoltaiczne, tel. kom. 
727-534-450.

��Kamaz�-�przewóz:�piasek,�żwir,�ziemia,�
itp.,�tel.�kom.�784-464-959.

��odnawianie�wanien,�tel.�kom.�
600-979-826.

��Czyste�Powietrze�przygotowuję�wnioski,�
audyty,�tel.�kom.�519-513-713.

��Kredyty�dla�rolników�i�firm,�pożyczki�pod�
nieruchomości,�tel.�kom.�696-222-731.

��okna:�naprawa,�regulacja,�tel.�kom.�
609-135-411.

��Usługi�koparko-ładowarką,�tel.�kom.�
512-098-358.

��naprawa�telewizorów,�łowicz�
Topolowa�19,�tel.�(46)�837-70-20,�tel.�kom.�
728-227-030.

��blacharstwo,�lakiernictwo�
samochodowe,�tanio,�tel.�kom.�
728-765-159.

��Karczowanie�sadów,�działek�
budowlanych�itp,�tel.�kom.�530-026-584,�
723-917-819.

��Usługi�transportowe,�bus,�
przeprowadzki.�Tanio,�tel.�kom.�
784-390-366.

matrymonialne
��Poznam�Panią,�miłą�szczupłą,�wiek�

średni�sms,�tel.�kom.�606-735-889.

nauka
��Język�angielski,�niemiecki,�tel.�kom.�

663-684-178.

��Matematyka,�tel.�kom.�791-802-482.

��Kanadyjczyk�polskiego�pochodzenia:�
nauka�angielskiego�i�francuskiego,�
wszystkie�poziomy,�tel.�kom.�604-621-125.

��nauka�i�korepetycje:�angielski,�francuski�
dla�uczniów�szkół�podstawowych�i�
średnich,�tel.�kom.�604-621-125.

��nauczyciel�języka�niemieckiego�udzieli�
korepetycji,�tel.�kom.�691-715-557.

��zajęcia�z�matematyki�w�szkole�
Matematyka�na�5�z�plusem,�tel.�kom.�
577-499-553.

��Matematyka,�tel.�kom.�601-303-279.

��nauka�Języka�angielskiego�Jacek�
Romanowski,�tel.�kom.�607-440-582.

��Matematyka,�tel.�kom.�607-440-582.

��angielski,�profesjonalnie.�Dzieci,�
młodzież,�tel.�kom.�880-233-777.

��Matematyka,�tel.�kom.�695-537-664.

��Matematyka,�tel.�kom.�660-781-884.

��J.�angielski,�polski.�Korepetycje.�
Wypracowania.�Tanio,�tel.�kom.�
607-328-038.

��Matematyka:�korepetycje�(kl.�iV-Vi),�tel.�
kom.�604-775-340.

��Matematyka,�angielski,�tel.�kom.�
515-459-141.

��angielski:�dojeżdżam,�tel.�kom.�
668-374-033.

��Korepetycje:�fizyka,�matematyka,�
przygotowanie�do�matury,�tel.�kom.�
604-449-538.

��Korepetycje,�język�niemicki,�
profesjonalnie,�tel.�kom.�690-830-170.

��Pomoc�przy�pisaniu�prac�licencjackich,�
magisterskich�itp.,�tel.�kom.�507-602-368.

rolnicze – kupno
płody rolne

��skup�zboża,�tel.�kom.�508-471-814.

��Kupię�każde�zboże,�odbiór�własnym�
transportem,�tel.�kom.�783-112-512.

��Kupię�każde�zboże,�odbiór�własnym�
transportem,�tel.�kom.�607-202-732.

 �Skup kukurydzy mokrej, zapewniam 
transport, tel. kom. 600-323-947.

��Kupię�zboże�paszowe,�tel.�kom.�
668-478-617.

��Kupię�kilka�ton�mieszanki�zbożowej,�tel.�
kom.�600-623-430.

��skup�zbóż�paszowych:�jęczmień�675�
zł,�pszenżyto�590�zł,�pszenica�675�zł,�
transport/załadunek,�Leśniczówka�k./
soboty,�tel.�kom.�505-406-917.

��Kupię�zboże�paszowe,�tel.�kom.�
668-478-617.

hodowlane
 �Skup macior, knurów, trzody 

chlewnej. Wysokie ceny, tel. kom. 
603-711-760.

 �kupię byki, tel. kom. 601-307-164.

 �kupię jałówki, tel. kom. 
601-307-164.

 �kupię krowy, tel. kom. 601-307-164.

��Kupię�byki�do�300kg�dalszy�chów,�tel.�
kom.�603-802-304.

��Kupię�kozę,�tel.�kom.�722-256-213.

��Kupię�byczki�mieszańce,�17�zł/kg,�tel.�
kom.�883-806-661.

maszyny
��Ciągnik,�maszyny,�tel.�kom.�

792-703-272.

��Kupię�C-328,�C-330,�C-360,�C-355,�
C-380,�MTz,�Mf-255,�T-25�Władimirec�
bez�dokumentów,�do�remontu,�tel.�kom.�
502-939-200.

 �kupię zetora 25, zetora Super 50 
oraz części, tel. kom. 509-219-636.

��Kupię�każdy�ciągnik,�orkana,�tel.�kom.�
607-809-288.

��Wszystkie�Ciągniki�rolnicze,�przyczepy,�
tel.�kom.�725-361-836.

��Pług�z�przedpłużkami,�talerzówka,�
glebogryzarka�kupię,�tel.�kom.�
510-278-543.

inne
��Kupię�obornik�okolice�Świeryża,�tel.�

kom.�662-585-814.

rolnicze - 
sprzedaż
płody rolne

��sprzedam�grube�żyto,�boczki,�
tel.�(46)�838-46-17.

 �Suche wysłodki, śruty, otręby, tel. 
kom. 602-235-159.

��Wysłodki�buraczane�z�transportem,�tel.�
kom.�601-630-882.

��Truskawka�azja,�Rumba,�Czatolin,�tel.�
kom.�725-406-808.

��sprzedam�marchewkę�paszową�mytą�
lub�brudną,�możliwość�transportu,�tel.�
kom.�507-707-579.

��sprzedam�ziemniaki�jadalne,�żółte,�tel.�
kom.�782-161-047.

 �Świeże wytłoki jabłkowe, FVAt, 
dostawa do klienta, tel. kom. 
693-025-909.

��Pszenżyto,�tel.�kom.�500-255-144.

��sprzedam�zboże,�siano,�słomę�kostka,�
tel.�kom.�662-729-242.

��słoma,�złaków�Koscielny,�tel.�kom.�
692-101-989.

��sprzedam�sadzonki�truskawek:�Roxana,�
azja,�Rumba,�tel.�kom.�697-689-853.

��sprzedam�pszenżyto�ozime,�tel.�kom.�
696-003-585.

��owies�z�dowozem,�tel.�kom.�
505-928-735.

��burak�ćwikłowy,�tel.�kom.�791-734-884.

 �Wysłodki jabłkowe, żużel, tel. kom. 
600-323-947.

��sprzedam�prosięta�12�sztuk,�tel.�kom.�
695-761-311.

��sprzedam�zboże�paszowe,�tel.�kom.�
668-478-617.

��sprzedam�ziemniaki�odpadowe,�tel.�
kom.�606-383-995.

��sprzedam�słomę�kostkę,�tel.�kom.�
663-790-575.

��zboże,�sianokiszonka,�tel.�kom.�
662-585-814.

��sianokiszonka,�i�pokos,�bąków�Dolny,�
tel.�kom.�505-333-294.

��sadzonki�truskawek�Honeoye,�
Roksana,�tel.�kom.�694-002-512.

��Pszenica�jara,�Mysłaków,�tel.�kom.�
605-828-245.

��sprzedam�pszenżyto,�tel.�kom.�
722-152-794.

��sprzedam�siano�11�bel,�tel.�kom.�
607-889-451.

��sprzedam�sadzonki�truskawek,�tel.�kom.�
665-833-084.

��sadzonki�truskawki�Rumba,�tel.�kom.�
572-089-126.

��sprzedam�mieszankę�zbożową,�tel.�
kom.�668-419-928.

��sprzedam�siano�w�balotach�(11�
balotów)�oraz�sianokiszonkę(5�balotów),�
tel.�kom.�607-317-651.
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��Pszenżyto�gmina�Dmosin,�tel.�kom.�
604-871-975.

��sprzedam�2t�pszenżyta,�bednary�
Kolonia�38,�tel.�(46)�838-61-22.

��sprzedam�mieszankę�zbożową,�tel.�
kom.�692-119-203.

��sprzedam�pszenżyto�i�słomę,�tel.�kom.�
516-477-037.

��ziemniaki�paszowe,�tel.�kom.�
515-236-142.

 �Sadzonki aronii, tel. kom. 
601-364-070.

��ziemniaki�odpadowe,�tel.�kom.�
508-364-849.

��sprzedam�zboże,�tel.�kom.�515-236-142.

��Dynia,�tel.�kom.�669-419-342.

��sadzonki�truskawek�Malwina,�tel.�kom.�
579-048-520.

��sadzonki�truskawek�odmiana�Honeoye,�
tel.�kom.�669-506-386.

��sprzedam�zboże,�tel.�kom.�668-181-142.

��sprzedam�sadzonki�truskawek,�tel.�kom.�
665-220-406.

��odpady�marchwi,�ładna,�tel.�kom.�
514-323-077.

��Pszenżyto�paszowe,�tel.�kom.�
888-822-173.

��burak�ćwikłowy�na�paszę,�tel.�kom.�
515-121-410.

��sprzedam�buraczek�na�paszę,�tel.�kom.�
781-779-632.

��sprzedam�sadzonki�truskawek,�
odmiany�rózne,�tel.�kom.�608-109-956.

��słoma�w�balotach�ze�stodoły,�
noeborów,�tel.�kom.�661-887-760.

��sprzedam�ziemniaki�paszowe�drobne,�
tel.�kom.�606-485-033.

��sadzonki�truskawek�azja,�Rumba,�tel.�
kom.�663-428-181.

 �Sprzedam dynie na paszę, 20 gr/kg, 
tel. kom. 692-032-123.

��sprzedam�zboże,�tel.�kom.�783-637-875.

��słoma,�tel.�kom.�697-634-138.

��sprzedam�marchew�paszową,�tel.�kom.�
691-710-451.

��sadzonki�truskawek,�tel.�kom.�
793-482-123.

��Truskawki,�tel.�kom.�661-113-838.

��Pszenżyto,�tel.�kom.�609-184-092.

��sprzedam�mieszankę,�pszenżyto�20t,�
tel.�kom.�668-146-499.

��sadzonki�truskawek�Granderoza,�
Rumba,�alegro,�tel.�kom.�506-560-993.

��sprzedam�zboże�paszowe,�tel.�kom.�
668-478-617.

��ziemniaki�paszowe�3t,�tel.�kom.�
607-706-343.

��sprzedam�słomę�duże�bele,�tel.�kom.�
668-424-376.

��Czosnek�nieoczyszczony�wiosenny,�na�
kilogramy,�tel.�kom.�693-875-143.

��Marchew�odpadowa,�tel.�kom.�
880-177-805.

��sprzedam�ziemniaki�odpadowe,�tel.�
kom.�533-077-701.

��Pszenica�ziemnaki�paszowe,�tel.�kom.�
600-858-370.

��sprzedam�siano�i�sianokiszonkę,�tel.�
kom.�697-212-454.

��sadzonki�truskawek�Grande-Rosa,�azja,�
Rumba,�tel.�kom.�883-237-644.

��Żyto,�kukurydza,�owies,�mieszanka,�
pszenżyto,�pszenica,�słoma,�tel.�kom.�
506-115-015.

hodowlane
 �Jałówkę cielną sprzedam, tel. kom. 

530-707-506.

��Jałówka�na�wycieleniu,;�obornik;�Parma,�
tel.�(46)�839-68-26.

��Jałówka�wysokocielna,�termin:�
11.11.2019,�tel.�kom.�794-753-939.

��byczki,�jałóweczki,�tel.�kom.�
691-640-389.

��byczki�do�dalszego�chowu,�jałówki�
hodowlane�cielne,�tel.�kom.�604-432-909.

��byczki�do�dalszego�chowu,�tel.�kom.�
695-922-623.

��sprzedam�jałówkę�wycielenie�
24.11.2019r,�tel.�kom.�721-682-674.

��Krowa�na�ocieleniu,�tel.�kom.�697-
693-625,�po�15:00.

��sprzedam�jałówkę,�wycielenie�10.11.19,�
tel.�kom.�721-296-923.

��Jałówka�cielną,�tel.�kom.�726-390-515.

��sprzedam�2�jałówki�cielne�i�krowę�
cielną,�tel.�kom.�503-506-906.

��sprzedam�krowę�na�wycieleniu,�
likwidacja�stada,�tel.�kom.�793-594-338.

��sprzedam�byczki,�tel.�kom.�723-175-190.

��Dwie�jałoszki�dziewięć�i�jedenaście�
miesięcu,�tel.�kom.�662-576-666.

��Gęsi�łabędziowe,�kaczki�francuskie�
białe,�tel.�kom.�604-871-975.

��sprzedam�2�krowy�po�wycieleniu,�tel.�
kom.�886-807-369.

��sprzedam�krowy�i�jałówki,�likwidacja�
stada,�tel.�kom.�784-414-948.

��Jałówkę�wysokocielną�simental�
wycielenie�5.11.2019r,�tel.�kom.�
721-169-137.

��Jałówka�cielna,�wycielenie�początek�
grudnia,�tel.�kom.�726-405-241.

��sprzedam�jałówkę�na�wycieleniu,�14�
listopada,�tel.�kom.�693-975-404.

��Jałówka�cielna�Hf,�termin�wycielenie�
5.11.2019,�tel.�kom.�601-962-832.

��Duże�jałówki�wysokocielne,�tel.�kom.�
668-162-199.

��sprzedam�cielaki,�tel.�kom.�
725-402-590.

��Prosięta�8�szt.,�źrebica�1,5�roczna,�tel.�
kom.�721-302-440.

��sprzedam�prosiaki�10�sztuk,�tel.�kom.�
513-186-971.

��Jałówka�wysokocielna,�Urzecze,�tel.�
kom.�727-620-952.

��Jałówka�typ�Hf,�wycielenie�koniec�
października,�tel.�kom.�663-491-136.

��sprzedam�4-letnią�krowę�po�wycieleniu,�
tel.�kom.�667-069-481.

��byczka�mięsnego,�tel.�kom.�
514-518-658.

��owce�kameruńskie,�tel.�kom.�
726-121-861.

��Drób�ozdobny,�nioski,�kaczki,�indyki,�
perliczki,�tel.�kom.�726-121-861.

��Jałówki�po�wycieleniu�i�cielne,�tel.�kom.�
663-972-056.

��Jałoszki�mięsne,�tel.�kom.�508-678-424.

��sprzedam�gęsi,�tel.�kom.�722-256-213.

��Kaczki�rosołowe,�tel.�kom.�887-867-629.

��sprzedam�krowę�na�wycieleniu,�tel.�
kom.�665-974-254.

��sprzedam�2�jałówki�wycielenie�listopad,�
grudzień,�tel.�kom.�500-049-265.

��sprzedam�3�byków�400kg�
14-miesięcznych,�tel.�kom.�729-304-322.

��sprzedam�byczki,�tel.�kom.�511-611-296.

��sprzedam�jałówkę�na�wycieleniu,�
termin�wycielenia�30.11.2019r,�tel.�kom.�
697-153-914.

��sprzedam�krowę�na�wycieleniu-�2�
wycielenie,�tel.�kom.�509-852-563.

��sprzedam�jałoszkę,�tel.�kom.�
604-245-140.

��sprzedam�jałówkę�hodowlaną�
czerwony�Hf�i�krowę�wycielenie�w�
połowie�listopada,�tel.�kom.�721-085-091.

��sprzedam�2�jałówki�na�wycieleniu�5�
listopad,�13�grudzień,�cena�5100/szt,�tel.�
kom.�609-775-662.

��sprzedam�krowy�i�jałówki,�likwidacja�
stada,�tel.�kom.�695-684-362.

maszyny
��Kupię�kombajn�(bolko,�anna,�Karlik),�

sadzarkę,�cyklop,�troll,�rozrzutnik,�
glebogryzarkę,�kopaczkę,�inne,�tel.�kom.�
511-713-596.

��fendyt�610,�612,�C-360,�białoruś�
zamienię�na�C-330�oraz�sadownicze�
Mf-374s,�same�Golden,�tel.�kom.�
504-475-567.

��beczka�asenizacyjna�4.000�l,�stan�bdb.,�
śrutownik�bijakowy,�tel.�kom.�600-523-438.

��Mała�przyczepa�zbierająca,�tel.�kom.�
888-298-163.

��Waga�automatyczna�do�bobu,�
łuskarka,�płuczka,�taśmociągi,�tel.�kom.�
790-575-493.

��Rozrzutnik�2-osiowy�z�nadstawkami�do�
kukurydzy,�tel.�kom.�604-973-885.

��sprzedam�łuskarkę�do�bobu,�tel.�kom.�
600-176-795.

��Pompy�wtryskowe�C-330,�C-360,�Mf,�
T-25,�Mf�4cylindrowe,�głowica-�330,�360,�
zetor�7211,�tel.�kom.�691-863-492.

��siewnik,�tel.�kom.�664-837-390.

 �C-330, sprawny, zarejestrowany, 
11.500 zł, tel. kom. 507-429-601.

��sprzedam�pług�4-skibowy,�tel.�kom.�
661-011-564.

��sprzedam�siewnik�Poznaniak�
3-metrowy,�tel.�kom.�696-003-585.

 �Sprzedam suszarnię do kukurydzy, 
orkan, wyciąg do obornika, tel. kom. 
508-281-219.

��sadzarka�do�krzewów�firmy�Jagoda,�
sortownik�do�ziemniaków,�tel.�kom.�
501-206-533.

��belarus�820�z�turem,�2008�rok;�
rozrzutnik�1-osiowy,�tel.�kom.�696-094-770.

��orkan,schładzalnik�do�mleka�
550-litrowy�alfalawal,�tel.�kom.�
607-889-775.

��sprzedam�dwukółkę�sadowniczą,�tel.�
kom.�603-610-952.

��agregat�uprawowy,�hydraulicznie�
składany�szer.�5.2,�tel.�kom.�695-608-762.

��brona�talerzowa�z�wałem�Packera;�wałki�
rozrzucające�rozrzutnika�fortschritt,�tel.�
kom.�692-146-594.

��Kombajn�zbożowy�Deutz-fahr�M1080,�
tel.�kom.�511-241-504.

��Krokodyl�do�obornika�130cm,�tel.�kom.�
508-194-191.

��obciążniki�przednie�do�Ursus�
5714,�wycinak�do�kiszonek,�tel.�kom.�
663-452-628.

��Widlak�do�ciągnika�na�przód,�tel.�kom.�
669-356-370.

��Śrutownik�bąk,�przyczepka�1-osiowa,�
chwytak�bel�zawieszany,�brama�4,30x1,70,�
tel.�kom.�510-846-486.

��Rozrzutnik�1-osiowy,�tel.�kom.�
693-286-129.

��Wywrotka�jednoosiowa�3,5t�trójstronna,�
nowa�8500zł,�tel.�kom.�880-709-761.

��sprzedam�łuparkę�do�drewna,�tel.�kom.�
515-236-142.

��sprzedam�przyczepę�3,5t�wywrotka,�
kultywator�2.10m,�pług�3,�przetrząsacz�
karuzelowy�4.6m,�tel.�kom.�602-121-614.

��opony�14�zimówki,�pług�skibowy,�
glebogryzarka,�tur,�tel.�kom.�518-379-833.

��Kombajn�bizon�zo56,�tel.�kom.�
888-822-173.

��sprzedam�prasę�rolującą�sipma�
z279/1�farma,�1998�rok,�Meskorol�
przetrząsarko-zgrabiarka�2002�rok,�tel.�
kom.�667-349-210.

��Pompa�wtryskowa�do�C-330,�tel.�kom.�
795-405-508.

��Prasa�sipma�z-569/1�farma�ii,�2008�
rok,�kosiarka�rotacyjna�polska,�tel.�kom.�
609-313-912.

��sprzedam�ładowacz�UnHz�750,�tel.�
kom.�607-315-140.

��sprzedam�rozrzutnik,�tel.�kom.�
692-673-808.

��sprzedam�Ursus�C-330M�z�turem,�tel.�
kom.�607-418-736.

��sprzedam�suszarnię�do�kukurydzy�na�
olej�opałowy,�tel.�kom.�696-463-410.

��Wały�posiewne,�zawieszane,�tel.�kom.�
601-272-521.

��Przyczepa�18,�3-stronny�wywrot,�tel.�
kom.�601-272-521.

��Pługi�Kverneland:�zagonowy;�obrotowy,�
tel.�kom.�663-931-810.

��siewka�nawozowa�2-talerzowa�
amazone,�tel.�kom.�601-272-521.

��agregat�uprawowy,�5-metrowy�
Konskilde,�tel.�kom.�663-931-810.

��zbiornik�na�mleko�550l,�stan�bdb,�
dojarka�alfa�Laval,�dojarkę�czeską,�
rozsiewacz�do�nawozu�Lejek,�tel.�kom.�
667-069-481.

��C-360P,�C-330,�tel.�kom.�694-026-457.

��Rozrzutnik�6t,�3,5t,�pługi,�siewnik,�
talerzówka,�glebogryzarka,�inne�maszyny,�
tel.�kom.�602-473-422.

��Rozrzutnik�2-osiowy,�stan�dobry,�tel.�
kom.�609-184-092.

��Przyczepa�samozbierająca,�tel.�kom.�
889-962-690.

��sprzedam�dowód�rejestracyjny�od�
przyczepy,�tel.�kom.�602-517-961.

��sprzedam�agregat�uprawowy�2,10m,�tel.�
kom.�880-762-565.

��sprzedam�C-330�bez�rejestracji,�tel.�
kom.�663-790-575.

��Kabina,sokółka”�C-330,�tel.�kom.�
663-790-575.

��sprzedam�kombajn�Mf835,�przyczepę�
4,5t�wywrot,�tel.�kom.�607-706-343.

��Rozsiewacz�nawozu�MXL-2100�Unia�
brzeg�ze�sterownikiem,�zawieszany�na�
wózku,�możliwość�sprzedaży�razem�lub�
osobno,�tel.�kom.�697-941-558.

��Rozrzutnik�8t�i�inny�sprzęt,�tel.�kom.�
511-242-979.

��sprzedam�przetrząsarko-zgrabiarkę,�tel.�
kom.�574-278-322.

��Pług�2-skibowy,�sortownik�do�
ziemniaków,�silnik�11,�tel.�kom.�
604-245-140.

��opryskiwacz�Ślęza�i�rozrzutnik�
sprzedam,�tel.�kom.�696-107-903.

��sprzedam�grubera�6�łap�Unia,�tel.�kom.�
699-917-956.

��Rozrzutnik�fortschritt�Jaskin,�rozsiewacz�
nawozu,�tel.�kom.�506-115-015.

inne
��Tunele�foliowe�z�wyposażeniem�32x8,�

tel.�kom.�725-368-799.

��obornik�bydlęcy�sprzedam,�tel.�kom.�
693-157-117.

��sprzedam�maszt�zawieszany�
do�ciągnika�3-sekcyjny,�wysokość�
podnoszenia�1,7m,�tel.�kom.�508-448-858.

��Kojce�porodowe�z�wygrodzeniami�6szt.,�
tel.�kom.�781-243-450.

��sprzedam�obornik�bydlęcy,�tel.�kom.�
665-287-647.

��sprzedam�obornik,�tel.�kom.�
608-691-072.

��zbiornik�na�mleko�520-litrowy,�1-fazowy,�
tel.�kom.�793-861-172.

��sprzedam�obornik,�tel.�kom.�
887-978-144.

��obornik�bydlęcy�z�dowozem,�tel.�kom.�
726-121-861.

��zbiornik�na�mleko�330-litrowy,�tel.�kom.�
889-962-690.

rolnicze - usługi
��białkowanie�obór,��

tel.�kom.�518-168-598.

��Transport�maszyn�rolniczych,�tel.�kom.�
665-734-042.

��serwis�-�naprawy:�John�Deere,�new�
Holland,�zetor,�Deutz-fahr,�Kubota,�tel.�
kom.�697-778-780.

��okna:�naprawa,�regulacja,�tel.�kom.�
609-135-411.

��zbiór�kukurydzy�na�ziarno,�tel.�kom.�
606-294-284.

��zrobię�bramy�do�stodoły,�garażu,�obory�
oraz�ogrodzenia,�tel.�kom.�505-928-735.

��zbiór�kukurydzy�na�ziarno�kombajnem�
new�Holland,�tel.�kom.�721-737-343.

��Koszenie�kukurydzy�na�ziarno�
kombajnem�Claas,�przystawką�6-rzędową�
z�docinaczem,�tel.�kom.�661-624-916.

 �Naprawa ciągników i maszyn 
rolniczych z dojazdem na miejsce, tel. 
kom. 782-273-568.

zwierzęta
sprzedaż

��oddam�zadbane�kocięta,�tel.�kom.�
880-233-777.

��Klacze:�2-letnia,�3-letnia,�tel.�kom.�
602-731-582.

��sprzedam�szczeniaki�owczarka�
niemieckiego,�tel.�kom.�697-753-260�
dzwonić�po�16.

��oddam�małe�kotki,�tel.�kom.�
532-365-546.

��sprzedam�gołębie�różnej�rasy,�tel.�kom.�
721-557-754.

��Ratlerek�10-tygodniowy,�tel.�kom.�
607-302-816.

��Ryby�do�stawu�karp,�kroczek,�szczupak�
sprzedam,�tel.�kom.�506-671-456.

��sprzedam�szczeniaki�owczarka�
niemieckiego�czarne,�tel.�kom.�
516-357-337.

��sprzedam�suki�1,5-�i�2,5-roku�owczarka�
niemieckiego�długowłosego,�tel.�kom.�
504-202-526.

��oddam�3�pieski�po�małej�suce,�tel.�kom.�
695-761-300.

��szczenięta�owczarka�niemieckiego�
krótkowłose�i�długowłose�na�sms�nie�
odpowiadam,�tel.�kom.�691-355-728.

��Kozy�sprzedam�tanio,�tel.�kom.�
783-858-282.

inne
��Krycie:�sznaucer�miniaturka;�york�

miniatura�1,50�kg;�jamnik,�tel.�kom.�
515-277-426.
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Sport
Piłka nożna�|�Relacja�z�meczu�Pelikan�–�Polonia�Warszawa

Byli mniej słabi
PelikaN łOwicZ  1(1)
POlONia waRsZawa 0 (0)

��1:0�–�Piotr�Piekarski�(9�–�karny)
��Pelikan: Maciej�Humerski�–�Kac-

per� Kaczorowski,� Grzegorz� Waw-
rzyński,� Krystian� Mycka,� Damian�
Kozieł�–�Dawid�Kieplin�(67�Dominik�
Głowiński),� Patryk� Pomianowski,�
filip� Kowalczyk,� Piotr� Piekarski,�
Maciej� Wyszogrodzki� –� Krystian�
białas.

��Polonia:�bartosz�Kowalczyk�–�ar-
kadiusz� zajączkowski� (71� Wiktor�
babiński),� sebastian� Kobiera,� Jan�
Goliński,� Grzegorz� Wojdyga� (77�
szymon� Kamiński)� –� bartosz� Wi-
śniewski,�Marcin�szymczak,�adam�
niemyjski,� Tomasz� andrzejewski�
(46�Patryk�zych)�–�Krystian�Piecza-
ra,� Maciej� Wilanowski� (66� seba-
stian�olczak).

��Sędziował:� Karol� Rudziński�
(olsztyn).

��Żółte kartki: arkadiusz� zającz-
kowski� (1),�Grzegorz�Wojdyga�(1),�
Krystian� Pieczara� (2)� –� wszyscy�
Polonia.

Powody do narzekania mogą 
mieć w tym sezonie kibice Pelika-
na. Przedsezonowe oczekiwania 
były większe w stosunku do zaj-
mowanego obecnie miejsce, styl 
gry pozostawia wiele do życzenia, 
a do tego łowiczanie słabo prezen-
towali się na domowym obiekcie. 
Okazji do oglądania zwycięstw 
Ptaków przy Starzyńskiego w bie-
żących rozgrywkach nie ma za 
wiele.

Dlatego też idealną okazją do 
podreperowania tego bilansu miał 
być mecz z Polonią Warszawa. 
Czarne Koszule przegrały aż sie-
dem z dwunastu meczów, w czte-
rech spotkaniach poprzedzających 
rywalizację w Łowiczu musia-
ły uznać wyższość rywala, a od 
trzech kolejek nie potrafiły zdobyć 
choćby jednego gola. W zwycię-
stwie Ptaków nie powinien nawet 
przeszkodzić fakt, że z powodu 
kontuzji zagrać nie mogli stoper 
Krystian Stolarczyk, młodzieżo-
wiec Kamil Woźniak i przede 
wszystkim najlepszy strzelec – 
Damian Warchoł.

Na murawie nie widać było 
jednak, którą drużynę najpraw-
dopodobniej w tym sezonie 
czekać będzie rozpaczliwy bój  
o utrzymanie, a kto miał w teo-
rii walczyć o czołowe miejsca  

w lidze. Początek należał do go-
spodarzy. Można było odnieść 
wrażenie, że Polonia na Sta-
rzyńskiego jeszcze nie dojechała  
i był to pierwszy od dawna mecz,  
w którym biało-zieloni wyglądali 
lepiej od rywali. Łowiczanie wy-
grywali pojedynki biegowe i star-
cia bark w bark, a skrzydłowi przy 
linii bocznej na tle rywali wyglą-
dali niczym francuskie TGV.

– Co tydzień mamy problemy 
z wejściem w mecz, bo trenujemy 
na sztucznej nawierzchni. Przez 
to trudniej nam się zaadaptować – 
tłumaczył już po ostatnim gwizd-
ku sędziego Krzysztof Chrobak.  
I trudno z trenerem Czarnych Ko-
szul się nie zgodzić. Z upływem 
kolejnych minut przewaga Ptaków 
malała, a stołeczni na murawie 
czuli się coraz pewniej.

Jak się miało jednak okazać – 
to właśnie początkowe fragmen-
ty rywalizacji zadecydowały o jej 
losach. Już w 8. minucie z prawej 
strony dośrodkował Dawid Kie-
plin, a minimalnie spóźniony był 
Maciej Wyszogrodzki i nie zdążył 
zamknąć akcji. Wtedy rozbrzmiał 
gwizdek arbitra, który wskazał na 
„jedenasty” metr. Sędzia uznał, 
że Arkadiusz Zajączkowski nie-
przepisowo powstrzymywał „Mu-

mię”. Trzeba szczerze przyznać, 
że zdziwieni byli tym nie tylko pił-
karze Polonii, ale też łowiczanie 
i widzowie na trybunach. Rzut 
karny pewnie wykorzystał Piotr 
Piekarski.

W kolejnych minutach łowi-
czanie nadal przeważali i szukali 
drugiej bramki. Po centrze z rzu-
tu rożnego minimalnie niecelnie 
głową uderzył Piotr Piekarski. 
Swoją szansę miał też Dawid Kie-
plin, który dopadł do bezpańskiej 
piłki w polu karnym, ale uderzył 
niecelnie. Najbliższy szczęścia 
w pierwszej połowie był Filip Ko-
walczyk. Pomocnik Ptaków oddał 
techniczny strzał w okienko bram-
ki po przytomnym podaniu Kry-
stiana Białasa, ale Bartosz Kowal-
czyk końcami Palców sparował 
piłkę na poprzeczkę.

Polonia w pierwszej połowie 
nie zagroziła bramce Humerskie-
go. Strzały – nieliczne i niecel-
ne, dośrodkowania – wyłapywa-
ne przez bramkarza. Widać było 
jednak, że Polonia z każdą minu-
tą coraz lepiej czuje się na mura-
wie. Łowiczanie mogli żałować, 
że nie udało im się strzelić dru-
giej bramki, bo zanosiło się na to, 
że druga połowa będzie znacznie 
trudniejsza.

I tak było w praktyce. Chociaż 
Polonia nie przeprowadzała sza-
leńczych ataków, to łowiczanie 
skupili się na rozbijaniu akcji ry-
wali i kontratakach. Kilka razy 
udało im się wyjść z takimi ak-
cjami, ale przeważnie były one źle 
rozgrywane. Gdy już kończyły się 
strzałami to celnie potrafił uderzyć 
tylko Kacper Kaczorowski, ale  
i tak zrobił to za lekko. Poza tym 
kibice widzieli dwie niecelne pró-
by Kowalczyka i jedną w końców-
ce Macieja Wyszogrodzkiego.

Jednak na grę Ptaków patrzy-
ło się bardzo ciężko. Mniej wię-
cej przez ostatnie półgodziny 
biało-zieloni całą drużyną usta-
wieni byli na 30 metrze od wła-
snej bramki i jedynie przeszkadza-
li rywalom. Słabo grająca Polonia 
nie miała pomysłu na pokonanie 
Humerskiego. I nie mówimy tu 
o żadnym murze postawionym 
przez Pelikana, bo warszawianie 
swoje szanse mieli – oczywiście 
przy wydatnej pomocy gospoda-
rzy.

Goście powinni wyrównać  
w 57. minucie. Z rzutu wolnego 
dośrodkował Bartosz Wiśniewski, 
nikt nie przeciął piłki, a Maciej 
Humerski nie potrafił jej pewnie 
chwycić. Sprzed nosa wygarnął 
mu ją Sebastian Kobiera i chociaż 
praktycznie stał na linii to nie po-
trafił zebrać się do strzału, z dobit-
ką nie zdążył też Krystian Piecza-
ra. Humerski naprawił swój błąd 
i uniknął tym samym kompromi-
tacji.

Pelikan ograł Polonię, zgarnął 
trzy punkty, ale uczciwie trzeba 
przyznać, że patrzenie na poczy-
nania łowiczan w drugiej połowie 
mogły być dla kibiców dość trau-
matycznym przeżyciem. I chociaż 
po meczu trener gości powiedział, 
że to „gospodarze byli stroną, któ-
ra prezentowała wyższą kulturę 
gry, lepszą organizację”, to ciężko 
się z tym w pełni godzić. 

Jasne, biało-zieloni wygrali 
drugi mecz z rzędu i po raz dru-
gi z rzędu Maciej Humerski za-
chował czyste konto. Nawet strata 
do trzeciego w tabeli Znicza Bia-
ła Piska to zaledwie pięć punktów, 
a Pelikan w ostatnich potyczkach 
był do tego osłabiony kadrowo, 
bo brakowało chociażby najlep-
szego strzelca – Damiana War-
choła. Trzeba uczciwie przyznać, 
że w niedzielę przy Starzyńskiego 
zmierzyły się dwie słabe druży-
ny i po prostu słabsza z nich prze-
grała. Z jednej strony od stylu gry 
ważniejszy jest wynik i dorobek 
punktowy, z drugiej wydaje się, że 
zespół nawet nieco lepszy od war-
szawskiej Polonii poradziły sobie 
z łowiczanami.  Mateusz Lis

Piłka nożna |�Trenerzy�po�meczu

Kibice w końcu zadowoleni
Szkoleniowiec Polonii nie 

ukrywał po meczu, że to łowicza-
nie byli zespołem lepszym i zasłu-
żenie zgarnęli trzy punkty. Myko-
la Dremliuk z kolei zaznaczył, jak 
ważna była wygrana w tym spo-
tkaniu i zwrócił również uwagę, 
na zaangażowanie i determinację 
swoich podopiecznych. M. Lis

��Mykola Dremliuk (Pelikan): 
Cieszymy� się� niezmiernie� z� tych�
trzech�punktów.�byliśmy�zdetermi-
nowani,� skoncentrowani.� zagra-
liśmy� bardzo� dobrze� w� pierwszej�
połowie.� szkoda,� że� nie� strzelili-
śmy� drugiej� bramki,� bo� trochę� by�
to� nas� uspokoiło.� Powiedziałem��
w�szatni,�że�może�Polonia�nie�miała�
zbyt�wielu�szans,�ale�mając�takiego�
zawodnika� jak� Krystian� Pieczara�
to� wystarczy� im� ułamek� sekundy.�

Cieszę� się,� że� na� więcej� nie� po-
zwoliliśmy� przeciwnikowi.� My� też�
mieliśmy�swoje�sytuacje,�w�których�
trzeba� było� lepiej� rozegrać� akcję.�
W�sobotę�z�Ursusem�też�nie�będzie�
łatwo,�ale�pojedziemy�tam�wygrać.�
z� takim�podejściem,�zaangażowa-
niem�i�z�taką�grą�wierzę,�że�wygra-
my.�W�końcu�kibice�w�łowiczu�zo-
stali�–�mam�nadzieję�–�zadowoleni.

��krzysztof Chrobak (Polonia): 
Martwię�się,�bo�kolejny�mecz�prze-
graliśmy.�niewątpliwie�to�gospoda-
rze�stworzyli�zdecydowanie�więcej�
zagrożeń,�jeżeli�chodzi�o�ofensywę.�
nie� można� być� do� końca� zado-
wolonym,� bo� kreujemy� mało� sytu-
acji� bramkowych.� najważniejsze�
jednak,� że� po� meczu� wszyscy� są�
zdrowi�i�nie�będzie�absencji�kartko-
wych�–�to�jedyna�rzecz,�która�mnie�
cieszy.

Pelikan ograł Polonię�i�zgarnął�trzy�punkty.

Piłka nożna�|�Wyniki�13.�kolejki�iii�ligi

Sensacja w Ostródzie
Sokół Ostróda ostatnio wszedł 

na ścieżkę, na której każda poraż-
ka byłaby niespodzianką. Cięż-
ko było jednak się spodziewać, że 
seria 11. meczów bez przegranej 
zostanie przerwana w domowym 
meczu z beniaminkiem. A to wła-
śnie rozpędzony w ostatnim czasie 
RKS Radomsko zainkasował trzy 
punkty w Ostródzie. Połowicznie 
skorzystały z tego jednak zespoły 
za plecami lidera.   M. Lis
Wyniki 13. kolejki III ligi:

��olimpia zambrów – unia Skier-
niewice 2:4�(1:2)�

��Pogoń Grodzisk Mazowiecki – 
kS Wasilków 1:1�(0:0)

��znicz Biała Piska – Lechia to-
maszów Mazowiecki 2:0�(0:0)

��ursus Warszawa – Świt Nowy 
Dwór Mazowiecki 1:1�(0:0)

��Sokół Aleksandrów Łódzki – 
Legia II Warszawa 1:1�(1:0)

��Concordia elbląg – Broń Ra-
dom 2:3�(1:2)

��Sokół ostróda – RkS Radom-
sko 1:2�(0:1);�

��Pelikan Łowicz – Polonia War-
szawa 1:0�(1:0)

��Ruch Wysokie Mazowieckie – 
Huragan Morąg 0:1�(0:1)

1.�sokół�ostróda 13 29 29-12

2.�sokół�aleksandrów�łódzki 13 26 24-13

3.�znicz�biała�Piska 13 25 25-14

4.�Świt�nowy�Dwór�Mazowieckie 13 24 18-12

5.�Huragan�Morąg 13 22 18-13

6.�Legia�ii�Warszawa 11 21 21-14

7. Pelikan Łowicz 13 20 27-20

8.�RKs�Radomsko 13 19 20-20

9.�Unia�skierniewice 13 19 25-31

10.�broń�Radom 13 18 18-18

11.�olimpia�zambrów 13 16 22-23

12.�Concordia�elbląg 13 16 15-20

13.�Lechia�Tomaszów�Mazowiecki 12 12 14-21

14.�Ruch�Wysokie�Mazowieckie 12 11 16-19

15.�Polonia�Warszawa 13 11 10-20

16.�Pogoń�Grodzisk�Mazowiecki 13 11 18-25

17.�Ursus�Warszawa 13 11 11-17

18.�Ks�Wasilków 13 7 9-28

Piłka nożna�|�Przed�14.�kolejką�iii�ligi

Kolejny hit z udziałem Sokoła
Na terminarz mogą sobie ostat-

nio ponarzekać w Aleksandrowie 
Łódzkim. Sokół drugi raz z rzę-
du zagra w hicie kolejki. Udadzą 
się w daleką podróż do Morąga. 
Zmierzą się tam z Huraganem, 
który po ostatniej kolejce wsko-
czył na trzecie miejsce w tabeli  
i traci do Sokoła tylko punkt. 

Lider z Ostródy, po ostatniej 
porażce, będzie chciał się zreha-
bilitować w Radomiu. Interesu-
jąco będzie również w Ząbkach. 
Rezerwy Legii zmierzą się ze 

Świtem, a więc będzie to starcie 
sąsiadów z tabeli.  Mateusz Lis

��14. kolejka III ligi: Unia� skier-
niewice� –� RKs� Radomsko;� Hura-
gan� Morąg� –� sokół� aleksandrów�
łódzki;�Ks�Wasilków�–�znicz�biała�
Piska;�olimpia�zambrów�–�Pogoń�
Grodzisk� Maz.;� ursus Warszawa 
– Pelikan Łowicz;� Polonia� War-
szawa�–�Concordia�elbląg;�Lechia�
Tomaszów� Maz.� –� Ruch� Wysokie�
Maz.;�broń�Radom�–�sokół�ostró-
da;�Legia�ii�Warszawa�–�Świt�nowy�
Dwór�Mazowiecki.

Piłka nożna�|�Przed�meczem�z�Ursusem

Rozpocząć serię zwycięstw
Biało-zieloni zrobili sobie so-

lidne podwaliny, aby rozpocząć 
serię zwycięstw. W sobotę pojadą 
do Warszawy po dwóch kolejnych 
wygranych. Rywalem: przedostat-
ni w tabeli Ursus. I chociaż Ptaki 
będą faworytem, to trzeba uważać, 
bo Ursus nie jest typowym dostar-
czycielem punktów.

Ursus przegrał sześć z trzyna-
stu meczów. Dotychczas odniósł 
tylko dwa zwycięstwa, zdobył rap-
tem 11 bramek. Tylko raz stołecz-
ni na domowym obiekcie prze-

grali różnicą co najmniej dwóch 
bramek. 2:0 w stolicy potrafił wy-
grać tylko wicelider z Aleksan-
drowa Łódzkiego. Czyste konto 
w Warszawie potrafiła do tej pory 
zachować też Unia.

Od łowiczan w sobotę należy 
oczekiwać wygranej, bo chociaż 
w statystykach Ursusa można do-
szukać się pozytywów, to Ursus 
jednak przegrał prawie połowę 
meczów w tym sezonie i nie przy-
padkiem jest na przedostatnim 
miejscu w tabeli.

Na mecz z Pelikanem szcze-
gólnie wyczekiwać może Se-
bastian Szerszeń. Autor pięciu 
bramek i najlepszy snajper sto-
łecznych strzelił dla warszawian 
pięć goli (prawie połowa ich ca-
łego dorobku), a co jest szcze-
gólną przestrogą dla łowickich 
obrońców – wszystkie te trafienia 
zaliczył w meczach domowych.  
No i przede wszystkim Sebastian 
Szerszeń to były zawodnik biało-
-zielonych. 23-latek związany był 
z łowiczanami jesienią poprzed-
niego sezonu. 

Dobra wiadomość z obozu Pta-
ków jest taka, że poprawi się sy-
tuacja kadrowa. Na sobotę gotów 

ma być najlepszy strzelec zespołu 
– Damian Warchoł. Do gry powi-
nien być zdolny również młodzie-
żowiec Kamil Woźniak. Zanosi 
się na to, że jedynie Krystian Sto-
larczyk znajdzie się poza kadrą. 

Łowiczanie mają szansę na 
trzecią wygraną z rzędu. To może 
znacząco poprawić sytuację w ta-
beli i pozytywnie nastroić zespół 
przed trudnymi meczami z Legią 
II i Huraganem.  

Początek rywalizacji w stolicy 
w sobotę o godzinie 13 i zanosi 
się na to, że znów będzie to star-
cie dwóch drużyn, dla których naj-
ważniejszy będzie cel, a nie środki 
jakimi go osiągną. Mateusz Lis
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Biało-zieloni byli zdeterminowani�i�skoncentrowani.
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khroo-Gym�|�Mistrzostwa�Świata�isKa�2019�irlandia

Sukces Szymona Dałka i Macieja Szkopa
Dwóch miłośników Muaythai – 

tajskiego boksu, członków klubu 
Khroo-Gym, zostało powołanych 
do kadry Polski ISKA (Interna-
tional Sport Karate Association)  
na Mistrzostwa Świata ISKA 
2019 Irlandia. Swoich sił na are-
nie międzynarodowej spróbowa-
li Szymon Dałek i Maciej Szkop. 
Ich trener Remigiusz Fabich został 
asystentem szkoleniowca polskiej 

reprezentacji. Wyjazd do Irlandii 
okazał się bardzo udany. Szymon 
wrócił ze złotym medalem, a Ma-
ciej ze srebrnym krążkiem. 

– Szymon Dałek walczył  
w kat wagowej – 80 kg w for-
mule K1. Maciej Szkop walczył 
w kat wagowej -75 kg w formu-
le Muaythai. Obaj zawodnicy po-
kazali się z bardzo dobrej stro-
ny. Dali bardzo mocne walki. 

Jestem z nich bardzo zadowolony.  
Szymon zdobył mistrzostwo świa-
ta w K1., Maciek wicemistrzo-
stwo w Muaythai – relacjonuje 
trener Fabich. 

Turniej odbywał się w dniach 
15-19 października w Cork w Ir-
landii i był adresowany do ama-
torów różnych stylów walki: K1, 
Muay Thai, Low Kick, Full Con-
tact, light Cocnact i Kick Light.  zł

Reprezentanci ziemi Łowickiej 
wrócili�z�medalami�z�irlandii.
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koszykówka�|�1.�kolejka�3�ligi�

Zwycięstwo na inaugurację 
Drugi zespół Księżaka Łowicz, 

grający pod nazwą UMKS Księ-
żak zaczął rywalizację w III lidze 
koszykówki. Liga ma charakter 
międzywojewódzki, a rywalizują 
w niej cztery ekipy z naszego wo-
jewództwa i dwa z województwa 
kujawsko-pomorskiego. 

Łowicki team oparty jest głów-
nie na juniorach starszych, a dru-
żynę wpierać będą też zawodnicy 
z I ligi oraz doświadczeni miłośni-
cy basketu: Adrian Dyszkiewicz 
i Mateusz Marszałek. 

Koszykarze UMKS Księżak 
Łowicz trzecioligowy sezon za-
częli od pewnego zwycięstwa  
z AZS PWSZ Skierniewice 73:57. 
Łowiczanie praktycznie prowa-
dzili przez cały mecz i nie dali ry-
walom szans na przejęcie prowa-
dzenia. Trenerem nowego zespołu 
jest Przemysław Tradecki, który 

prowadzi również zespół junio-
rów starszych. W Skierniewicach 
na trybunach zasiadło sporo kibi-
ców z Łowicza, którzy z pewno-
ścią stanowili zdecydowaną więk-
szość fanów koszykówki na hali. 

Kolejny mecz w niedzielę,  
10 listopada, w Łowiczu z rywa-
lem z Chełmna.  zł

 
��AzS PWSz Skierniewice – 

uMkS księżak Łowicz 57:73 
(17:20, 16:22, 13:21, 11:10)
księżak:�Kacper�Dudek�16�(1×3),�
Mateusz� Gładki� 14,� adrian� Dysz-
kiewicz� 13� (1x3),� szymon� Gładki�
11� (2x3),� Wojciech� Kucharek� 9�
(1×3),� adrian� Kotlarski� 4,� andrzej�
Górniak� 4,� Michał� Kuliński� 2,� ar-
kadiusz�bazak,�stanisław�Górniak,�
Kacper�Pięta�i�Matusz�Marszałek.
Najwięcej dla AzS: Jakub�niedź-
wiadek�14,�Piotr�barańczyk�13.�

W Skierniewicach�Księżacy�udanie�zainaugurowali�iii�ligę.
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Juniorzy starsi księżaka�zaczęli�
sezon�od�porażki.
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koszykówka�|�2.�kolejka�U�20�

Juniorzy starsi Księżaka 
zaczęli sezon od porażki

Koszykarze UMKS Księżak 
Łowicz z roczników 2000-2002 
zaczęli zmagania w międzywoje-
wódzkiej ligi juniorów starszych 
U 20. Do rozgrywek zgłoszo-
nych jest pięć zespołów. Księżacy 
pierwszy mecz przegrali z druży-
ną Twarde Pierniki Toruń. 57:72.

Czwartkowe spotkanie (17.10.) 
było tak naprawdę pierwszym 
rozegranym meczem Księżaka, 
gdyż 1. kolejka odbędzie się do-
piero 27 października. Trenerem 
drużyny jest od września Przemy-
sław Tradecki, który przejął team 
juniorów od Arkadiusza Kobusa.

Po wyrównanej pierwszej 
kwarcie, zakończonej nieznacz-
nym prowadzeniem drużyny  
z Torunia, Księżak zaczął odra-
biać straty w drugiej kwarcie i na-
wet zakończył pierwszą połowę 
dwoma punktami „na plusie”.

Niestety po przerwie zabrakł sił 
i dominacja należała już do ekipy 
z Torunia, która wykorzystywała 
nasze błędy i szybkimi kontrami 
zdobywała łatwe punkty. Najgo-
rzej Księżacy zagrali w czwartej 
kwarcie, przegrywając ją 9:21 
i stąd porażka 57:72. 

Najskuteczniejszym zawod-
nikiem w drużynie Księżaka był 
Kacper Dudek, który zdobył 14 

punktów, w tym trzykrotnie oddał 
rzuty za trzy punkty.  zł

��uMkS księżak-2000 Łowicz 
– twarde Pierniki toruń 57:72 
(21:23,�12:8,�15:20,�9:21)
księżak:�Kacper�Dudek�14�(3×3),�
andrzej�Górniak�10�(1×3),�szymon�
Gładki�8,�filip�firlej�8,�Wojciech�Ku-
charek�6�(2×3),�Patryk�sadowski�6,�
Michał�Kuliński�4,�adrian�Kotlarski�
1,�arkadiusz�bazak,�stanisław�Gór-
niak�i�Kacper�Pięta.

1.�Twarde�Pierniki�Toruń�(2) 2 3 147-132

2.�łKs�szkoła�Gortata�łódź�(1) 1 2 88-66

3.�enea�novum/astoria�bydgoszcz�(3) 1 2 90-81

4. uMkS księżak-2000 Łowicz (5) 1 1 57-72

5.�KKs�Pro-basket�Kutno�(4) 1 1 66-88

koszykówka�|�zapowiedź�6.�kolejki�i�ligi�

Emocje gwarantowane  
w starciu z Górnikiem

Bardzo ciekawy mecz czeka 
kibiców pierwszoligowego Księ-
żaka Łowicz. Łowiczanie w so-
botę, 26 października zagrają już 
swój szósty mecz w I lidze. Rywa-
lem zespołu trenera Michała Spy-
chały będzie KS Górnik Trans.eu 
Wałbrzych. 

Nasz przeciwnik w tym sezo-
nie wygrał swoje cztery mecze  
i jeszcze nie poznał smaku poraż-
ki. Czy w Łowiczu możemy li-
czyć na niespodziankę i potknię-
cie Górników. Jest to możliwe, ale 
Księżacy muszą wyjść na parkiet 
mocno skoncentrowani i zagrać na 
110 procent swoich możliwości. 

KKS Polfarmex Kutno jedzie 
na mecz do Poznania i będzie tu 
faworytem. Jeśli wygra, to po-
twierdzi swoje aspiracje do play-
-off w tym sezonie. 

Lider I ligi STK Czarni Słupsk 
jedzie do Krosna i tu będzie trud-
no o piąte zwycięstwo z rzędu.  zł

��5. kolejka I ligi koszykówki 
męskiej: kS księżak Łowicz – 
kS Górnik trans.eu Wałbrzych  
(s, godz. 18.00), Ks�Pogoń�Prud-
nik� –� MKs� elektrobud-investment�
zb� Pruszków� (s,� godz.� 17.30),�
MUKs�energa�Kotwica�Kołobrzeg�
–�KK�Timeout�Polonia�1912�Lesz-
no� (s,� godz.� 18.00),� KKK� Miasto�
szkła�Krosno�–�sTK�Czarni�słupsk��
(s,� godz.� 18.00),� WKK� Wrocław�
–� PTG� Rawlplug� sokół� łańcut��
(s,� godz.� 18.00),� PbG� biofarm�
basket� Poznań� –� KKs� Polfarmex�
Kutno,�Weegree�azs�Politechnika�
opolska�opole�–�GKs�Tychy.�

��Pauza: MKs� zetkama� Doral�
nysa�Kłodzko.

koszykówka�|�Woj.�liga�młodziczek�U14

Z Ósemką bez szans
Koszykarki Księżaka-2006 

Łowicz, które rozpoczęły nie-
dawno swój nowy ligowy sezon 
wojewódzkiej ligi koszykówki 
młodziczek U-14 mają za sobą 
drugi trudny mecz. Podopieczne 
trenera Mateusza Gładkiego, ry-
walizujące w grupie A, gdzie gra  
6 zespołów, przegrały w niedzie-
lę, 20 października, w Łowiczu  
z Ósemką Skierniewice 19:145.    

Nasze rywalki były zdecydo-
wanie silniejsze, wyższe i szyb-
ko powiększały przewagę. Łowi-
czanki jednak nie poddawały się 
i odważnie walczyły o każdy 
punkt. W drużynie Ósemki naj-
lepszą zawodniczą była łowiczan-
ka Patrycja Tomaszkiewicz, która 
zdobyła 55 pkt. Jest ona wycho-
wanką UMKS Księżak, a od po-
nad roku reprezentuje barwy klu-
bu ze Skierniewic. 

Kolejne zmagania młodziczek 
do lat 14 zaplanowane są niedzie-
lę, 27 października, a nasz zespół 
jedzie do Łodzi na mecz z UKS 
Szkoła Gortata. 

Po dwóch kolejkach liderem 
grupy A jest ekipa Pro-Basket 
Kutno a łowiczanki zamykają ta-
belę na 6. lokacie.  zł 

2. kolejka wojewódzkiej ligi 
koszykówki młodziczek młod-
szych u14 – grupa A:

��uMkS księżak-2006 Łowicz 
– MkS ósemka Skierniewce 
19:145�(6:31,�3:29,�6:41,�4:44)�
księżak: Julia� Muras� 7,� zuzanna�
Wiercioch� 4,� natalia� strugińska�
3,� Wiktoria� Piaskowska� 3,� Julia�
Puchalska� 2,� aleksandra� Wróbel,�
Chelsea�Puchalska,�antonina�Kule-
ta,�elwira�białas,�oliwia�sterpińska�
i�Maja�ziółkowska.

Łowiczanka Patrycja tomaszkiewicz �była�jedną�z�lepszych�
zawodniczek�ósemki.
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Łyżwiarstwo szybkie |�Mistrzostwa�Polski

Pierwszy od lat sezon  
zimowy bez Bródki

XXXIV Mistrzostwa Polski w 
Łyżwiarstwie Szybkim na Dy-
stansach odbędą się 24-27 paź-
dziernika w Arenie Lodowej  
w Tomaszowie Mazowieckim.  
W imprezie tej weźmie udział 
tylko dwóch zawodników UKSu 
Błyskawica Domaniewice: Artur 
i Sebastian Janiccy. 

Po raz pierwszy od wielu lat 
klub z Domaniewic nie wystawi 
swoich reprezentantów do biegu 
drużynowego. A to właśnie w tym 
biegu podopieczni trenera Mie-
czysława Szymajdy stawali wielo-
krotnie na podium. Drużyna wy-
stępowała najczęściej w składzie 
bracia Janiccy, Wojciech Sut lub 
Mateusz Fabiański. Ci dwaj ostat-
ni zakończyli już uprawianie łyż-
wiarstwa szybkiego.

W Tomaszowie Mazowiec-
kim nie zobaczymy także na torze 
Zbigniewa Bródki, który postawił 
zrobić sobie przerwę od startów. 
Nie oznacza to zakończenia ka-
riery sportowej a jedynie roczną 
pauzę, po której Domaniewicza-
nin podejmie decyzję co będzie 
robił dalej.

Mistrz Olimpijski z Sochi nie 
czuje się jeszcze wypalonym 
sportowcem, chciałby jeszcze po-
walczyć o najwyższe laury spor-
towe. Jednak po głębokiej analizie 
Bródka stwierdził, że w nadcho-
dzącym sezonie będzie mu nie-
zwykle trudno zrealizować swoje 
sportowe cele i marzenia. Niewąt-
pliwie panczeniście najbardziej 
zależy na indywidualnym meda-

lu mistrzostw świata. W swojej 
bogatej kolekcji ma już tytuł mi-
strza olimpijskiego, brązowy me-
dal w biegu drużynowym na mi-
strzostwach świata i igrzyskach 
olimpijskich, Puchar Świata na 
dystansie 1500 metrów. Na mi-
strzostwach świata najlepszym 
indywidualnym wynikiem było 
5 miejsce w 2013 roku w Sochi. 
W tym roku najważniejsza impre-

za sezonu odbędzie się w połowie 
lutego w Salt Lake City w USA. 
Od dawna wiadomo, że nasi pan-
czeniści najlepsze wyniki odno-
szą na europejskich arenach. Tory 
w USA i Kanadzie należą do naj-
szybszych na świecie (ze względu 
na dużą wysokość na której są po-
łożone). Polacy rzadko tam trenu-
ją, nie są objeżdżeni na tak szyb-
kim lodzie. Dlatego trudno im tam 
osiągać dobre wyniki.

W ubiegłym sezonie Bródka 
startował wykorzystując na zawo-
dy i zgrupowania urlop a także 
zamieniając się służbami z kole-
gami z PSP w Łowiczu. Startując 
w Tomaszowie Mazowieckim  
w pierwszym od lat Pucharze 
Świata rozgrywanym w Pol-
sce panczenista z Domaniewic 
zszedł prosto ze służby by za kil-
ka godzin rywalizować z najlep-
szymi zawodnikami na świecie. 
Przygotowując się w takich wa-
runkach trudno odnosić spekta-
kularne sukcesy. Miedzy innymi 
z tego względu najbliższy sezon 
będzie wolny od startów. Nie bę-
dzie za to wolny od treningów. 
Bródka będzie nadal trenował na 
tyle aby być w dobrej dyspozy-
cji, aby w przyszłości łatwiej mu 
było powrócić do formy startowej. 
Na nudę na pewno nie będzie na-
rzekał gdyż często jest zapraszany 
do udziału w imprezach promu-
jących sport. Będzie mógł wresz-
cie więcej czasu spędzać z rodziną 
i najbliższymi.  tafel

Dart |�7.�turniej�XXi�edycji�oMł

Szczęście sprzyjało 
Jackowi Kocusowi

Ponownie tylko dziewięciu za-
wodników rzucało do tarczy pod-
czas siódmego już turnieju XXI 
edycji Otwartych Mistrzostw Ło-
wicza w dartcie 501 d.o., rozgry-
wanego w piątek, 18 października.

Z racji niedużej liczby uczest-
ników, zawody grane były w sys-
temie „każdy z każdym”. Naj-
skuteczniejszym okazał się Jacek 
Kocus, który zdobył 20 punktów. 
Nie wpłynęło to jednak jeszcze na 
zmianę miejsc w tabeli wyników 
i Kocus nadal utrzymuje się na po-
zycji drugiej. Po raz drugi z rzędu 
na drugim miejscu uplasował się 

Michał Kryszkiewicz, a na trzeciej 
pozycji zakończył turniej Sylwe-
ster Grzanka. Kolejne miejsca za-
jęli: Paweł Adamczyk (4), Marcin 
Podrażka (5), Łukasz Burzyński 
(6), Artur Borowiec (7), Marcin 
Wroński (8) i Artur Wójcik (9).

– Zawodnicy z miejsc 2-5 mie-
li po 5 zwycięstw, a o kolejności 
decydowały wygrane legi, warto  
w tym miejscu pogratulować Mar-
cinowi Podrażce – skomentował 
Kocus. W czołówce klasyfikacji 
generalnej na pozycji lidera pozo-
staje Grzanka, za nim jest Kocus, 
Wroński oraz Kryszkiewicz. Gogo

zbigniew Bródka w tomaszowie Mazowieckim w 2018 roku,�
podczas�biegu�na�1000�metrów.�W�tym�roku�go�tam�nie�zobaczymy.
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Piłka siatkowa |�łódzka�iii�Liga�Kobiet

Pierwszy punkt  
na koncie siatkarek 
Volley Team Żychlin
3. kolejka wojewódzkiej 
III Ligi Siatkówki Kobiet 
odbyła się w sobotę  
19 października. Wówczas 
żychlińskie siatkarki Volley 
Team zagrały wyjazdowe 
spotkanie z drużyną  
MKS Skier-Vis 
Skierniewice. Po bardzo 
emocjonującym pojedynku 
Volley Team przegrał  
z rywalkami 3:2 (20:25, 
25:10, 23:25, 25:17, 15:6).

Do rozstrzygnięcia tego me-
czu potrzebne były aż pięć setów. 
W pierwszym secie przewagę  
z gry miały zawodniczki z Żychli-
na i też wynik 0:1 nie był zasko-
czeniem. Druga partia należała do 
zespołu ze Skierniewic, który do-
prowadził do remisu 1:1. W trze-
cim secie siatkarki Volley Team 
od początku uzyskały kilkupunk-
towe prowadzenie i kontrolowały 
przebieg trzeciego seta, doprowa-
dzając do wyniku 1:2. Drużyna 
ze Skierniewic nie zamierzała się 
poddać, wygrywając czwarty set 
doprowadziła do remisu 2:2.

O zwycięstwie miał zadecydo-
wać tie-break. Większą koncen-
tracją i skutecznością wykazały 
się zawodniczki MKS Skier-Vis, 
wygrywając piątą odsłonę 15:6, 
zaś całe spotkanie 3:2.

4. kolejka wojewódzkiej III Ligi 
Siatkówki Kobiet siatkarki Volley 
Team Żychlin zagrają na własnym 
boisku, w niedzielę 27 październi-
ka, podejmując UKS Akademię 
Siatkówki Zduńską Wolę.  mr

��MkS Skier-Vis Skierniewice – 
Volley team Żychlin 3:2� (20:25,�
25:10,�23:25,�25:17,�15:6)
Skład drużyny Seniorek Volley 
team Żychlin: alicja� Ciszewska,�
Weronika� Ciszewska,� Justyna� To-
polska,�Wiktoria�Żernicka,�Weroni-
ka�bieniak,�Małgorzata�balcerzak,�
aleksandra� sitkiewicz,� Julia� Żura-
wik,�Daria�Karasiewicz.�Trener:�To-
masz�Maciak

��ukS Lider konstantynów Łódz-
ki – ŁkS Siatkówka Żeńska Łódź 
0:3 (18:25,�21:25,�16:25)

��ukS Akademia Siatkówki 
zduńska Wola – Libero VIP 
Gwarant Aleksandrów Łódzki 
0:3�(10:25,�12:25,�18:25)

��ABIS SP 64 Budowlani Łódź 
– AS Active opoczno 3:0 (25:9,�
25:17,�25:17)

1.�Libero�ViP�Gwarant� 3 9 9:2

2.�abis�sP�64�budowlani 2 6 6:0

3.�łKs�siatkówka�Żeńska 2 6 6:1

4.�MKs�skier-Vis 3 5 7:5

5.UKs�ozorków 2 3 4:3

6.�UKs�Lider. 3 3 4:6

7.�UKs�akademia�siatkówki 3 3 3:7

8. Volley team Żychlin 3 1 2:9

9.�as�active 3 0 1:9

Mecz 3. kolejki wojewódzkiej III ligi kobiet, podczas�którego�siatkarki�
Volley�Team�Żychlin�zagrały�w�skierniewicach�przeciwko�tamtejszej�
drużynie�MKs�sier-Vis�zakończył�się�wynikeim�3:2�dla�gospodarzy.
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Piłka siatkowa�|�V�Memoriał�im.�Mieczysława�Gałusy

Drugie miejsce dla Volley 
Team Żychlin w kutnowskim 
memoriale siatkarskim

Siatkarze po raz piąty zagrali 
ku uczczeniu pamięci zmarłego  
w 2015 roku działacza sportowe-
go i wieloletniego radnego miej-
skiego Miasta Kutna – Mieczysła-
wa Gałusy, który był wspaniałym 
nauczycielem oraz pierwszym ko-
misarzem Kutnowskiej Amator-
skiej Ligi Siatkówki.

W latach poprzednich był on 
pomysłodawcą i organizatorem 
turniejów siatkarskich w dniu Na-
rodowego Święta Niepodległości. 

Piąta edycja turnieju została zor-
ganizowana w dniu 20 paździer-
nika. 

Rozgrywki odbyły się w sali 
sportowej Szkoły Podstawowej  
Nr 6 w Kutnie, a organizato-
rem był Klub Uczelniany AZS 
WSGK Kutno, Urząd Miasta 
Kutno, MOSiR Kutno. 

W tegorocznym V Memoria-
le Siatkarskim imienia Mieczy-
sława Gałusy udział wzięły czte-
ry drużyny: AZS WSGK Kutno, 

Chem Pak Kutno, Agropol Kut-
no, Volley Team Żychlin. W fina-
le, po bardzo zaciętym pojedynku 
najlepsi okazali się „Akademicy” 
z WSGK, który pokonali Volley 
Team Żychlin wynikiem 2:1. 

Nagrody zostały ufundowa-
ne przez Urząd Miasta Kutno, 
WSGK Kutno oraz sponsorów. 
Nagrody siatkarzom wręcza-
li obecni w tym dniu: zastępca 
Prezydenta Miasta Kutna – Jacek 
Boczkaja oraz żona bohatera me-

moriału – Iwona Gałusa. Każda z 
drużyna otrzymała puchary oraz 
voucher na zakup sprzętu siatkar-
skiego. mr

��Skład drużyny Volley team 
Żychlin:�Jakub�Pasikowski,�Walde-
mar� Marczak,� łukasz� Lewandow-
ski,� Damian� Jastrzębski,� Tomasz�
niewiadomski,�adrian�Kapusta,�To-
masz��Wojciechowski,�Przemysław�
Ciechoński,� Mateusz� Matusiak.�
Trener:�łukasz�Lewandowski.�

W kutnie odbyła się piąta edycja Memoriału Siatkarskiego im. Mieczysława Gałusy.�Żychlińska�drużyna�Volley�Team�zdobyła�w�rozgrywkach�
drugie�miejsce.
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koszykówka�|�i�liga�męska

Księżacy na 7. miejscu
Dwa mecze w minionym tygo-

dniu rozegrali koszykarze Księ-
żaka Łowicz, którzy po wygranej 
z MKS Elektrobud-Investment 
ZB Pruszków 104:90 i porażce  
z KK Timeout Polonia 1912 Lesz-
no 75:88 wskoczyli na 7. miejsce 
tabeli zaplecza ekstraklasy.

Nadal dobrze spisuje się drugi 
reprezentant województwa łódz-
kiego – Polfarmex Kutno, który 
ma na koncie już trzy wygrane i 
zajmuje 4. miejsce w ligowej ta-
beli. Bez porażek pozostają do 
tej pory trzy zespoły. Lider I ligi 
Czarni Słupsk wygrał po raz pią-
ty, pokonując KS Pogoń Prud-
nik 76:74. KS Górnik Trans.eu 
Wałbrzych wygrał czwarty mecz 
z PBG Biofarm Basket Poznań 
68:59, a PTG Rawlplug Sokół 
Łańcut pewnie wygrał u siei z We-
egree AZS Politechnika Opolska 
Opole 102:75.   zł

��4. kolejka I ligi męskiej: Ks�Księ-
żak�łowicz�–�MKs�elektrobud-inve-
stment� zb� Pruszków� 104:90,� We-
egree� azs� Politechnika� opolska�

opole� –� WKK� Wrocław� 102:105,�
Ks� Pogoń� Prudnik� –� GKs� Tychy�
81:78,� PbG� biofarm� basket� Po-
znań�–�KK�Timeout�Polonia�1912�
Leszno� 104:101,� MUKs� energa�
Kotwica� Kołobrzeg� –� sTK� Czar-
ni� słupsk� 58:80,� MKs� zetkama�
Doral�nysa�Kłodzko�–�Ks�Górnik�
Trans.eu� Wałbrzych� 66:81,� KKK�
Miasto�szkła�Krosno�–�PTG�Rawl-
plug�sokół�łańcut�(2019.11.20,�śr,�
godz.� 18.00).� Pauza:� KKs� Polfar-
mex�Kutno

�� � 5. kolejka I ligi męskiej: KK�
Timeout� Polonia� 1912� Leszno� –�
Ks� Księżak� 88:75� (18:20,� 16:21,�
30:14,� 24:20),� PTG� Rawlplug�
sokół� łańcut� –� Weegree� azs�
opole� 102:75,� KKs� Polfarmex�
Kutno�–�MKs�zetkama�Doral�nysa�
Kłodzko�102:67,�GKs�Tychy�–�KKK�
Miasto� szkła� Krosno� 62:69,� sTK�
Czarni�słupsk�–�Ks�Pogoń�Prud-
nik� 76:74,� Ks� Górnik� Trans.eu�
Wałbrzych�–�PbG�biofarm�basket�
Poznań� 68:59,� MKs� elektrobud-
-investment�zb�Pruszków�–�MUKs�
energa�Kotwica�Kołobrzeg�66:87.�
Pauza:�WKK�Wrocław.�

PRoGNozA PoGoDy�|�24.10.2019�–�30.10.2019

SytuACJA SyNoPtyCzNA: 
Pogodę�kształtuje�zatoka�niżowa.��
z�południowego�zachodu�napływa�ciepła�masa�
powietrza�polarno-morskiego.

CzWARtek – PIątek:
zachmurzenie�umiarkowane�do�małego,��
bez�opadów�oraz�ciepło.��Widzialność�dobra,�
rano�słaba�–�zamglenia,�lokalnie�mgły.�Wiatr�
południowo-wschodni,�w�czwartek�zachodni,�
słaby�do�umiarkowanego,�3-6�m/s.�Temp.�max��
w�dzień:�+�18�st.�C�w�czwartek�do�+�19�st.�C��
w�piątek.�Temp.�min�w�nocy:�+�9�st.C�do�+�8�st.C.

SoBotA – NIeDzIeLA: 
zachmurzenie�duże,�okresami�umiarkowane,�
bez�opadów,�chłodniej.�Widzialność�dobra,��
rano�zamglenia,�lokalnie�mgły.�Wiatr�zachodni,�
słaby�do�umiarkowanego,�3-6�m/s.��
Temp.�max�w�dzień:�+�19�st.�C�w�sobotę��
do��+�16�st.�C�w�niedzielę.�Temp.�min�w�nocy:��
+�9�st.�C�do��+�6�st.�C.

PoNIeDzIAŁek – WtoRek – ŚRoDA: 
zachmurzenie�umiarkowane�i�duże,�bez�opadów,�
chłodniej.�Widzialność�dobra,�rano�zamglenia,�
lokalnie�mgły.�Wiatr�południowy,�słaby�do�
umiarkowanego,�3-6�m/s.�Temp.�max�w�dzień:��
+�10�st.�C�do��+�7�st.�C.�Temp.�min�w�nocy:���
+�4�st.�C�do��+�1�st.�C,�przymrozki�do�-1�st.�C.

biURo�MeTeoRoLoGiCzne�CUMULUs

PRoGNozA BIoMeteoRoLoGICzNA:
Pogoda�niekorzystnie�wpływać�będzie��
na�nasze�samopoczucie.�
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nowy�łowiczanin�Tygodnik�ziemi�łowickiej
członek�stowarzyszenia�Gazet�Lokalnych

WyDAWCA: 
oficyna�Wydawnicza�„nowy�łowiczanin”
Waligórscy�s.c.�w�łowiczu
99-400�łowicz,�ul.�Pijarska�3a,�tel./fax�46�837-46-57,�
e-mail:�redakcja@lowiczanin.info�
adres�dla�korespondencji:�
99-400�łowicz,�skrytka�pocztowa�68.
kontakt w sprawie wydania dla Żychlina i okolic:�
tel.�796-455-333,�e-mail:�zychlin@lowiczanin.info�

ReDAkCJA: 
Redaktor naczelny:�Wojciech�Waligórski�
Dyrektor zarządzający:�ewa�Mrzygłód-Waligórska

Dziennikarze: 
Dorota�Grąbczewska,�agnieszka�antosiewicz,
Tomasz�bartos,�Marcin�a.�Kucharski,�
Tomasz�Matusiak,�Mirosława�Wolska-Kobierecka;
Marcin�Ranachowski�i�Paweł�a.�Doliński�(sport)�

Stale współpracuje: 
mł.�asp.�Urszula�szymczak�(kronika�policyjna)�

Redakcja�zastrzega�sobie�prawo�skracania��
nadesłanych�tekstów,�zmiany�ich�tytułów,��
dodawania�śródtytułów.�
nie�odsyłamy�niezamówionych�tekstów.�

ogłoszenia ramkowe i reklamy�
przyjmujemy�telefonicznie,�faxem:�(46�837-37-51,��
46�830-34-08),�e-mailem�(reklama@lowiczanin.info)�
lub�osobiście�w�biurze�ogłoszeń,�ul.�Pijarska�3a,��
w�pon.,�wt.�i�pt.�w�godz.�7.30-18.00,��
śr.�i�czw.�w�godz.�7.30-16.00,��
sob.�w�godz.�8.00-14.00.

ogłoszenia drobne przyjmowane�są�osobiście�
w�biurze�ogłoszeń,�punktach�wymienionych��
na�stronie�24,�a�także�przez�www.lowiczanin.info
Skład tekstu�własny.�

Druk: seReGni�PRinTinG�GRoUP�sp.�z�o.o.��
03-796�Warszawa,�ul.�Rzymska�18a.

nakład�kontrolowany�nowego�łowiczanina��
6.960�egz.�nakład�wraz�z�wydaniem�głowieńskim�
(Wieści�z�Głowna�i�strykowa),�też�kontrolowanym�
przez�zKDP:�9.000�egz.

100%
własności�polskiej

Lekkoatletyka�|�XV�Mityng�osób�niepełnosprawnych

Uczestnicy WTZ Żychlin  
wrócili z pucharem
16 października 
odbył się XV Mityng 
Lekkoatletyczny Osób 
z Niepełnosprawnością 
Intelektualną. Do udziału  
w zawodach przybyły 
reprezentacje placówek  
z Żychlina, Pabianic, Kutna, 
Aleksandrowa Łódzkiego, 
Łodzi, Głowna  
oraz Zgierza.

Warsztat Terapii Zajęcio-
wej Polskiego Stowarzyszenia  
Na Rzecz Osób z Niepełno-
sprawnością Intelektualną repre-
zentowała grupa sześciu uczest-
ników, którzy znajdowali się pod 
opieką pani rehabilitant Agniesz-
ki Tadeusiak oraz terapeutki 
Wiolety Banasiak. 

Dwoje podopiecznych żychliń-
skiego Warsztatu wywalczyli 
pierwsze miejsca w swoich kon-
kurencjach: Mariola Grabarczyk 
za rzut woreczkami do kosza, zaś 
Jacek Ciniewski był najlepszy  
w slalomie z piłką do nogi.  

Zawodnicy biorący udział  
w konkurencjach lekkoatletycz-
nych otrzymali medale, ekipy – 

puchary oraz nagrody rzeczowe 
za udział w mitingu. Organiza-
cja Mitingu w tak bogatej opra-
wie możliwa była dzięki środkom 
pozyskanym w ramach zadań pu-
blicznych Województwa Łódzkie-
go z zakresu działań na rzecz osób 
niepełnosprawnych. mr

XV Miting Lekkoatletyczny osób 
Niepełnosprawnych, zgierz:

��Anna Cieślak�skok�w�dal�obunóż�
z�miejsca

��Mariola Grabarczyk� rzut� wo-
reczkami�do�kosza�i�miejsce

��Mateusz Nalewajczyk� rzut� pi-
łeczką�lekarską

��Marek Rybiński� slalom� z� piłką�
terapeutyczną

��Jacek Ciniewski� slalom�z�piłką�
do�nogi�pierwsze�miejsce

��kamil Czajkowski tor�przeszkód

Reprezentacja Warsztatu terapii zajęciowej PSoNI – koło w Żychlinie�podczas�XV�Mitingu�
Lekkoatletycznego�osób�niepełnosprawnych�w�zgierzu.
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Marek Rybiński w konkurencji slalomu z piłką terapeutyczną�
podczas�zawodów�lekkoatletycznych�w�zgierzu.
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Piłka nożna |�skierniewicka�Klasa�a

Remis w meczu na szczycie 
Za nami 9. kolejka skierniewic-

kiej A klasy, która została rozegra-
na niedzielę, 20 października. Pił-
karze GKS Bedlno podejmowali  
u siebie Mazovię Rawa Mazo-
wiecka w meczu decydującym  
o czołówce tabeli. Spotkanie to za-
kończyło się remisem 2:2. 

W 15. minucie prowadzenie 
objął zespół przyjezdnych. Obie 
drużyny stworzyły wiele sytuacji 
bramkowych, ale żadnej z nich nie 
wykorzystując. Zawodnicy scho-
dzili na przerwę przy stanie 0:1 

dla Mazovii. Po wznowieniu gry 
goście starali się podwyższyć re-
zultat, od początku drugiej poło-
wy zaczęli mocniej atakować. Po 
jednej z akcji, w 55 minucie gry 
po golu samobójczym, Mazovia 
podwyższyła wynik na 0:2. 

Zespół z Bedlna nie podda-
wał się, dążył do wyrównania sta-
nu meczu. Pierwszego gola GKS 
zdobył w końcowej części me-
czu. Gdy wydawało się, że nie ma 
już szans na zmianę wyniku go-
spodarz zdobywa gol dający wy-

równanie. Ostatecznie niedziel-
ny mecz zakończył się podziałem 
punktów w wyniku remisu 2:2. 

Zespół z Bedlna obecnie znaj-
duje się na drugim miejscu w ta-
beli skierniewickiej A Klasy, z do-
robkiem 22 punktów. Na fotelu 
lidera zasiada Mazovia. 

Następna, 10. kolejka skier-
niewickiej A klasy odbędzie się 
niedzielę, 27 października, ze-
spół GKS Bedlno zagra wyjazdo-
we spotkanie przeciwko Koronie 
Wejsce.   mr 

Skład drużyny GkS Bedlno: bru-
no�santos,�Marcin�Panek,�Mateusz�
Giziński,�Damian�okupski,�szymon�
Wódka,�Kamil�błęcki,�Michał�Dylik,�
Kamil�Kowalczyk,�Michał�Wisniew-
ski,� Damian� Michalski,� Patryk� Ga-
łecki,� bartłomiej� Lewańczyk.� Tre-
ner:�łukasz�znyk
9. kolejka Skierniewickiej kl. A:

��GkS Bedlno – Mazovia Rawa 
Mazowiecka 2:2

��Czarni Bednary – olimpia 
Niedźwiada 2:1

��Start złaków Borowy – Dar Pla-
cencja 1:3

��Laktoza Łyszkowice – Sokół 
Regnów 0:2

��Vagat Domaniewice – korona 
Wejsce 1:12

��Rawka Bolimów – Wola Wola 
Chojnata 5:3

��Astra zduny – Białka Biała 
Rawska 2:0
tabela:

1.�Mazovia�Rawa�Mazowiecka 8 22 33:6

2. GkS Bedlno 9 22 38:9

3.�Korona�Wejsce 9 19 37:15

4.�Czarni�bednary 8 16 15:17

5.�Wola�Wola�Chojnata 9 15 30:25

6.�astra�zduny 8 13 17:10

7.�Rawka�bolimów 8 13 22:18

8.�Dar�Placencja 8 13 14:14

9.�białka�biała�Rawska 9 12 15:11

10.�olimpia�niedźwiada 9 12 19:20

11.�sokół�Regnów 9 7 12:20

12.�Laktoza�łyszkowice 9 6 8:24

13.�Vagat�Domaniewice 9 4 8:47

14.�start�złaków�borowy 8 0 6:38

W meczu na szczycie 
GkS Bedlno z Mazovią nastąpił�
podział�punktów�w�wyniku�remisu�
2:2.

fo
T.

�G
K

s
�b

e
D

Ln
o

Piłka siatkowa�|�łódzka�iii�Liga�siatkówki�Mężczyzn�

Druga przegrana 
seniorów Volley Team 

Seniorzy Volley Team Żychlin 
w meczu 2. kolejki wojewódzkiej 
III ligi mężczyzn podejmowali 
ekipę LUKS Dobroń. Spotkanie 
to miało miejsce w sobotę 19 paź-
dziernika w hali sportowej w Ży-
chlinie. Goście pokonali zespół 
trenera Łukasza Lewandowskiego 
0:3 (17:25, 19:25, 13:25). 

Od początku gra lepiej układała 
się siatkarzom z Dobronia. Seria 
trudnych zagrywek spowodowa-
ła, że goście zdobywali przewa-
gę punktową i wygrali seta do 17. 
Dwa następne sety nie przyniosły 
zmian. Żychlinianie przegrali sety 
do 19 i do 13. Drużyna LUKS Do-
broń kontrolowała przebieg wy-
darzeń na boisku, ostatecznie wy-
grywając spotkanie 3:0.

Następna 3. kolejka wojewódz-
kiej III ligi mężczyzn odbędzie się 
w sobotę 26 października. Senio-
rzy Volley Team Żychlin zagrają 
w Spale spotkanie przeciwko tam-
tejszej drużynie SMS PZPS Spała 
IV.  mr

��Volley team Żychlin – LukS 
Dobroń 0:3�(17:25,�19:25,�13:25)
VtŻ: Jakub�Pasikowski,�Waldemar�
Marczak,� łukasz� Lewandowski,�
Damian� Jastrzębski,� Tomasz� nie-
wiadomski,� adrian� Kapusta,� Piotr�
Wojciechowski,� Tomasz� Wojcie-
chowski,�filip�fortuna,�Przemysław�
Ciechoński,� Mateusz� Matusiak.�
Trener:�łukasz�Lewandowski.�

��kS Wifama Łódź – WkS Wieluń 
3:1�(25:17,�21:25,�25:22,�25:21)

��kPS Skra Bełchatów SA II – kS 
Stal Głowno 3:2 (17:25,� 25:23,�
22:25,�25:15,�15:10)

1.�LUKs�Dobroń 2 6 6:1

2.�Ks�stal�Głowno 2 4 5:4

3.�WKs�Wieluń 2 3 4:3

4.�Ks�Wifama�łódź 2 3 4:4

5.�KPs�skra�bełchatów�sa�ii 1 2 3:2

6.�sMs�PzPs�spała�iV 1 0 1:3

7. Volley team Żychlin 2 0 0:6

Seniorzy Volley team Żychlin zanotowali�przegraną�0:3�w�meczu��
z�LKs�Luks�Dobroń.

fo
T.

�M
a

R
C

in
�R

a
n

a
C

H
o

W
s

K
i

zespół Volley team Żychlin w�spotkaniu�2.�kolejki�łódzkiej�iii�ligi�mężczyzn�zagrał�we�własnej�hali�sportowej�
podejmując�LKs�Luks�Dobroń.�
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Drugie miejsce 
Volley team Żychlin 
w V Memoriale im. M. Gałusy. str. 30

uczestnicy Wtz Żychlin
wrócili z medalami
z XV Mityngu osób Niepełnosprawnych. str. 31

kALeNDARz 
IMPRez 
SPoRtoWyCH

SoBotA, 26 PAŹDzIeRNIkA:
��10.00�–�Hala�osiR�nr�2�w�łowi-

czu,� ul.� Topolowa� 2;� 3. kolejka 
wojewódzkiej ligi koszykówki 
mł. mł. u13: uMkS księżak 
Łowicz – AkS SMS Łódź;

��10.30� –� stadion� w� łowiczu,� ul.�
Jana�Pawła�ii�3;�12. kolejka II ligi 
woj. piłki nożnej młodzików 
D1: MukS Pelikan-2007 Ło-
wicz – RAP Radomsko;

��12.00�–�Hala�osiR�nr�2�w�łowi-
czu,� ul.� Topolowa� 2; 3. kolejka 
woj. ligi koszykówki kadetów 
u16: uMkS księżak Łowicz – 
ŁkS Szkoła Gortata II Łódź;

��12.00� –� stadion� w� łowiczu,�
ul.� Jana� Pawła� ii� 3;� 8. kolejka 
skierniewickiej ligi piłki noż-
nej okręgowej młodzików 
młodszych D2: MukS Peli-
kan-2008 II Łowicz – RkS Ma-
zovia II Rawa Maz.;

��14.00�–�stadion�miejski�w�Żychli-
nie;�10. kolejka Łódzkiej klasy 
A, kS Żychlin – Malina Piątek;

��14.30� –� stadion� w� łowiczu,�
ul.�Jana�Pawła�ii�3;�12. kolejka I 
ligi woj. piłki nożnej juniorów 
mł. B1: MukS Pelikan-2003 
Łowicz – Widzew Łódź SA;

��15.00� –� boisko� w� Rogowie;�
8. kolejka Łódzkiej klasy B; Po-
goń Rogów – olimpia oporów;

��16.00�–�Hala�sportowa�w�spale;�
3. kolejka III Ligi Mężczyzn; 
SMS PzPS Spała IV – Volley 
team Żychlin; 

��16.00� –� stadion� LKs� w� niebo-
rowie,� al.� Legionów� Polskich� 8;
14. kolejka IV ligi piłki nożnej: 
LkS orzeł Nieborów – GkS or-
kan Buczek;

��16.00�–�stadion�miejski�w�Kutnie;�
14. kolejka Łódzkiej IV Ligi, kS 
kutno – Pogoń zduńska Wola;

��18.00�–�Hala�osiR�nr�1�w�łowi-
czu,�ul.�Jana�Pawła�ii�3;�6. kolejka 
I ligi koszykówki seniorów: kS 
księżak Łowicz – kS Górnik 
trans.eu Wałbrzych; 

NIeDzIeLA, 
27 PAŹDzIeRNIkA:

��11.15� –� boisko� w� Wejscach;�
10. kolejka Skierniewickiej 
klasy A, korona Wejsce – GkS 
Bedlno; 

��12.00�–�Hala�sportowa�w�Żychli-
nie;� 4. kolejka III Ligi kobiet; 
Volley team Żychlin – ukS 
Akademia Siatkówki zduńska 
Wola;

��11.00� –� stadion� w� łowiczu,�
ul.�starzyńskiego�6/8;�14. kolej-
ka IV ligi piłki nożnej: kS Peli-
kan II Łowicz – zkS Włókniarz 
zelów;

��15.00� –� stadion� Miejski� im.�
10� Pułku� Piechoty� w� łowiczu,�
ul.�Jana�Pawła�ii�3;�12. kolejka II 
ligi wojewódzkiej piłki nożnej 
trampkarzy C1: MukS Peli-
kan-2005 Łowicz – kS Warta 
Sieradz. 

Lekkoatletyka |�Górska�zaDyszka

Rozbiegani Żychlin
tym razem w Łącku

W sobotę, 19 października 
w Łącku odbyła się pierwsza edy-
cja górskiego biegania na płaskim 
Mazowszu pod nazwą „Górska 
ZaDyszka”. 

Organizatorzy zagwarantowa-
li niezapomnianą biegową przy-
godę w niezwykle malowniczych 
okolicznościach przyrody. Bieg 
miał formę towarzyskiego i ama-
torskiego rajdu terenowego od-
bywającego się w pięknej leśnej 
scenerii, a trasa poprowadzona zo-
stała ścieżkami leśnymi Rezerwa-
tu Przyrody Dąbrowa Łącka i jego 
otuliny. 

W biegu wystartowało blisko 
150 uczestników. Wśród nich po-
biegli również członkowie ekipy 
„Rozbiegani Żychlin”: Jarosław 
Durys, Krzysztof Mamczarek, 
Krzysztof Jaźwiński oraz Michał 
Grochocki.  mr

 
��Jarosław Durys� czas:� 01:04:31,�

M:�9,�miejsce�open:�9
��krzysztof Mamczarek� czas:�

01:12:19,�M:�29,�miejsce�open:�30
��krzysztof Jaźwiński� czas:�

01:15:22,�M:�46,�miejsce�open:�47
��Michał Grochocki� czas:�

01:20:41,�M:�69,�miejsce�open:�72Biegacze zrzeszeni w Rozbieganych Żychlin pokonali�12,5-kilometrowy�dystans�w�łącku.
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Piłka nożna |�łódzka�iV�Klasa

Hattrick Łukasza Dynela 
zapewnił wygraną KS Kutno 

Podczas 13. kolejki rozgrywek 
IV łódzkiej ligi, która odbyła się 
w sobotę 19 października, 
KS Kutno zmierzył się w wyjaz-
dowym meczu z Andrespolią Wi-
śniową Górą. Podopieczni Domi-
nika Tomczaka pokonali w tym 
spotkaniu rywala 1:3. 

Od początku meczu zarysowa-
ła się przewaga obecnego wiceli-
dera KS Kutno. Goście zepchnęli 
piłkarzy z Andrespolii do defensy-
wy. Bramkarz gospodarzy po raz 
pierwszy skapitulował w 37 mi-
nucie gry. Wynikiem 1:0 dla pił-
karzy KS Kutno zakończyła się 
pierwsza połowa. 

W drugiej odsłonie KS konty-
nuował natarcie. Piłkarze KS dru-
gą bramkę zdobyli w 52 minucie, 
a podwyższyli na 3:0 w 68 minu-
cie. Tuż przed zakończeniem spo-
tkania, w 85 minucie gospodarze 
strzelili honorowego gola, ustala-
jąc wynik meczana 1:3. Autorem 
wszystkich trzech celnych trafi eń 
dla drużyny KS Kutno był Łukasz 
Dynel. KS Kutno nadal zajmuje 
pozycję wicelidera czwartoligo-
wych rozgrywek. 

Następna 14. kolejka rozgry-
wek IV łódzkiej ligi odbędzie się 

w sobotę 26 października, piłka-
rze KS Kutno będą podejmowali 
na własnym boisku Pogoń Zduń-
ską Wolę.  mr

Skład drużyny kS kutno:�sokoło-
wicz,�sobczak,�Gawlik,�Kowalczyk,�
Perizhok,� Świątkiewicz,� Górczyń-
ski,� Dynel,� adamczyk,� ostrowski,�
Dąbrowski,� Kralkowski,� bartos,�
Wielgus.�Trener:�Dominik�Tomczak

��Andrespolia Wiśniowa Góra – 
kS kutno 1:3

��Warta Sieradz – Pelikan II Ło-
wicz 7:1

��Jutrzenka Warta – zjednocze-
ni Stryków 1:1

��ŁkS II Łódź – orzeł Nieborów 
5:0

��orkan Buczek – Polonia Piotr-
ków trybunalski 2:4

��Pogoń zduńska Wola – ome-
ga kleszczów 1:0

��Ner Poddębice – LkS kwiatko-
wice 0:3

��Boruta zgierz – Warta Działo-
szyn 4:4

��Ceramika opoczno – Włók-
niarz zelów 1:2

1.�Warta�sieradz 13 33 43:9

2.�Ks�Kutno 13 31 36:15

3.�Polonia�Piotrków�Trybunalski 13 28 42:17

4.�orkan�buczek 13 25 36:17

5.�Włókniarz�zelów 13 21 24:26

6.�LKs�Kwiatkowice 13 20 31:23

7.�Pogoń�zduńska�Wola 13 20 23:27

8.�boruta�zgierz 13 20 31:23

9.�łKs�ii�łódź 13 19 33:30

10.�zjednoczeni�stryków 13 18 25:24

11.�Jutrzenka�Warta 13 17 21:20

12.�Warta�Działoszyn 13 14 24:33

13.�Ceramika�opoczno 13 14 22:31

14.�omega�Kleszczów 13 14 27:31

15.�andrespolia�Wiśniowa�Góra 13 13 22:30

16.�ner�Poddębice 13 10 17:30

17. Pelikan II Łowicz 13 7 12:43

18.�orzeł�nieborów 13 3 16:56

W spotkaniu 13. kolejki IV łódzkiej ligi�triumfował�zespół�Ks�Kutno,�który�pokonał�na�wyjeździe�zespół�
andrespolię�Wiśniową�Górę,�ustalając�ostateczny�wynik�na�1:3.
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Piłka nożna�|�łódzka�Klasa�a�

Wysoka wyjazdowa przegrana KS Żychlin 
Piłkarze KS Żychlin rozegrali 

w niedzielę 20 października spo-
tkanie 9. kolejki łódzkiej klasy A. 
Rywalem żychlinian w wyjazdo-
wym meczu była drużyna Ostro-
wia Ostrowy, zajmująca obecnie 
trzecie miejsce w tabeli. Zespół 
KS Żychlin przegrał to spotka-
nie 5:0. 

Gospodarze od 30 minuty gry, 
po golu samobójczym, wyszli 
na prowadzenie. Drużyna Ostro-
wi od 36 minuty meczu domi-
nowała na boisku, jej piłkarzom 

grało się łatwiej, gdyż zawodnik 
KS Żychlin otrzymał czerwoną 
kartkę. W drugiej połowie zespół 
z Ostrów kontrolował boiskowe 
wydarzenia. 

Gospodarze dołożyli jeszcze 
cztery bramki, zaś drużynie z Ży-
chlina  nie udało się strzelić ani 
jednego gola.

Następna 10. kolejka łódzkiej 
klasy A z udziałem zawodników 
KS Żychlin odbędzie się w sobotę 
26 października. Podopieczni tre-
nera Marka Ledziona zmierzą się 

na własnym boisku z Maliną Pią-
tek.   mr

Skład drużyny kS Żychlin: Mater-
ka,�Wróblewski,�stańczuk,�Podcza-
ski,� Domżał,� Petera,� bieńkowski,�
Ryżlak,� Kaczmarek,� Walczewski,�
silva,� zdziarski,� Wawrzyniak.� Tre-
ner:�Marek�Ledzion.

Wyniki 9. kolejki Łódzkiej klasy 
A:

��ostrowia ostrowy – kS Żychlin 
5:0

��Victoria Grabów – Bzura ozor-
ków 3:1

��Grom Powodów – Victoria Rą-
bień 1:4

��Bzura Młogoszyn – Sazan 
Pęczniew 4:3

��Malina Piątek – Magnat Sier-
pów 2:2

��LkS Świnice Warckie – kotan 
ozorków 3:1

��kobra Leźnica Wielka – MkS 
Mianów 4:1

��tabela Łódzkiej klasy A:

1.�Victoria�Rąbień 9 27 39:4

2.�ostrowia�ostrowy 9 19 27:16

3.�sazan�Pęczniew 9 18 39:24

4.�bzura�Młogoszyn 9 17 33:18

5.�Malina�Piątek 9 15 16:16

6.�Kotan�ozorków 9 13 30:25

7.�bzura�ozorków 9 13 25:23

8.�MKs�Mianów 9 13 21:21

9.�Kobra�Leźnica�Wielka 9 12 17:24

10.�Magnat�sierpów 9 10 22:30

11.�Grom�Powodów 9 7 12:32

12.�LKs�Świnice�Warckie 9 7 13:20

13.�Victoria�Grabów 8 6 13:28

14. kS Żychlin 8 2 7:33


